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Panika na giełdzie warszawskiej 
Znaczny spadek kursu papierów.—Echa zarządzeń 

New-Yorskich. — Handel złotemi dolarami. 
(F) W dnJu wczorajszym na g>cłdz«e 

warszawskiej zapanowała niespodzie­
wanie wybitna zniżka papierów procen­
towych. Zebranie giełdowe miało cha­
rakter panicznej ucieczki posiadaczy od 
papierów procentowych zarówno pań­
stwowych jak i prywatnych- Pożyczki 
państwowe premiowe stosunkowo naj­
mniej dotknięte zostały zniżka, gdyż do-
larówka i 4 proc. pożyczka Inwesty­
cyjna straciły po 25 gr. na kursie. 3 
proc- pożyczka budowlana straciła 50 
gr. na kursie natomiast 5 p r o c konwer-
syjna i 6 proc. dolarowa obnażyły się o 
2 proc. 

7 proc« stabilizacyjna spadła o 1>25 
proc. iJsty ziemskie 4-5 proc- obniżyły 
się o 50 gr. 8 proc. Warszawy obniżyła 
się o zł. 1.75. 5 proc. Lodzi do zł. 44.5 

Przyczyna tej nagłej deruty na giel-
dzis warszawskiej }cst podobno rozpo- j 
wszechniona wczoraj pogłoska, że ban-, 
ki amerykańskie otrzymały polecenie od I 

rzqdu Stanów Zjednoczonych nie kupo­
wania żadnych papierów procentowych 
państw zagranicznych. Tem też tłu­
maczy się dość silny spadek naszych 
pap ;oró\v procentowych na giełdzie 
nowyorsk'ej. 

Wiadomość ta wywołała kolosalne 
wrażego w warszawskich kołach, przy­
czyniając się do ucieczki od papierów 
państwowych' 

Jeśli chodzi o prywatne papłery, to 
kulisy giełdy przekonano są, że kupony 
towarzystwa kredytowego riemskiego 
nie będą w terminie t> zn- 1 lipca zapła­
cone. Tem też tłumaczą sob«e fachow­
cy ucieczkę od tych papierów. 

Podkreślić należy, że część paniki 
przyp ! sać można spekulacji, któ­
ra wycofa?© gotówkę z walorów pro­
centowych, przerzucając się na złoto. 
Dolar złoty w Warszawie podniósł się 
już wczoraj do kursu 9.07. 

Zapotrzebowanie na banknoty dola­

rowe na gieldzłc prywatnej wzrosło 
dość znacznie i to z tego powodu, że o-

! płaca s«ę wywóz papierowych bankno­
tów dolarowych do Gdańska, gdz !e kurs 
dolara złotego stoi o 5 do 6 punktów ni­
że], n<ż w Warszawie* Drugim źródłem, 
z którego spekulacja warszawska spro-

) wadzą dolary złote Jest Paryż, gdzie 
złote dolary są tańsze o 10 punktów, n'ż 
w Warszawie. 

Oficjalny kurs dolara papierowego 
w Warszawie wynos ' 8-S7 to znaczy róż 
nica m ; ędzy dolarem złotym a papiero­
wym wynosi w Warszawie 20 punktów. 

Podkreślić jednak należy, że niemal 
całkowity handel dolarami zlotem* 
skoncentrował się obecnio w Gdańsku 
i stad k>crujo sie na całą PolskŁ 

W poważnych kotach giełdowych i 
bankowych Warszawy nie przywiązu 
Ją większego znaczenia do tej paniczne 
ucieczki i deruty na giełdzie warszaw­

skie], uważając, że po kilku dniach kurs 
powróci do poprzedniego poziomu. W 
każdym bądź razie wczorajszy krach na 
giełdzie warszawskiej dowodzi, Jak nie­
pewne panują nastroje w warszawskim 
świecko finansowym. 

•< *• 
New York, 28 maja. 

(Polska Agencja Telegraficzna). 
Eksport ziota ze Stanów Zjednoczo­

nych wyraził się ostatnio cyfrą 73.000.000 
dolarów. Wczoraj i dzisiaj wysiano dal­
sze transporty złota, wartości 30.000.000 
dolarów. Wysyłka złota kierowana jest 
do różnych krajów Europy, głównie jed­
nak do Francji. 

W dniach ostatnich Federal Reserre 
Board uciekł się do prawa Glassa i 
Steagalla, celem rekonstrukcji swych za 
pasów złota, na pokrycie obiegu bankno­
tów. Oblicza się, iż zapas złota Stanów 
Zjednoczonych przedstawia obecnie war 
.ość ponad miljard dolarów, a to winno 
wystarczyć na pokrycie ew. pretensyj 
'.agranicy 

Chcą wmówić światu, iż Polska przygotowuje się do napadu 
na Gdańsk i Prusy Wschodnia. 

Rząd polski nie złożył protestu, ponieważ uważa brednie fe za niepoważne. 
Warszawa, 28 maja 

(B) Ministerstwo spraw zagranicz­
nych prostuje wiadomość prasy niemiec­
kiej, jakoby poseł polski w Berlinie dr. 
Wysocki miał wystąpić wobec rządu nie­
mieckiego z protestem przeciwko uch­
wale komisji spraw zagranicznych par­
lamentu niemieckiego, przewidującej 
ewentualność ataku polskiego na 
Gdańsk i Prusy wschodnie. Polskie czyn 
niki miarodajne nie przywiązują wagi do 
uchwal opartych na niepoważnych i ten­
dencyjnych wiadomościach. 

Minister dr. Wysocki nie wszczynał 
żadnych kroków oficjalnych a tylko 
przy sposobności rozmów z wicemini­
strem spraw zagranicznych hr. Biilowcm 
powołał się na uchwałę komisji spraw 
zagranicznych i parlamentu niemieckie­
go, jako na typowy moment niepotrzeb­
nie drażniący opinję publiczną. 

Berl»'n. 28 maja-
Rejestrując odgłosy prasy francus­

kiej o kampanii antypolskie] uprawiane] 
przez kola nacjonalistyczne w Gdańsku 
i Prusach Wschodnich, socjalistyczny 
„Vorwaerts" pisze: 

— Prawdą jest niestety l otwbrcic 
przyznać to należy, że również społe­
czeństwo n'emieck>e od kilku tygodni 
Jest podżegane przeciwko Polsce w spo 
sób niepraktykowany od końca wojny. 
Cała niemiecka prasa prawicowa zain-
secnizowała. kampanię, która zaczyna 
już przynos'ć zatrute owoce. 

Kłamliwe informacja sensacyjne o 

Gdańsku ogłaszano przez pólurzędowy 'cznem fest to, co dzieje sk w Gdańsku nie. zaznaczające się zarówno ze strony 
organ hitlerowców ...Dal.y. Express", pod opieką i przy czynnem poparciu p r a | Gdańska, jak i ze strony Polski. Podnie-
które zgodnie z oświadczeniem kanele- j wicowego senatu, pozostającego pod 
i za Bruenwga pozbawione są wszelkich kontrolą narodwych sejajistów. 
podstaw rzeczowych, doprowadziły do Ostrzegamy! Narodowi socjaliści do-
przyjęcia przez komisie spraw zagrań)- brze widzie l i , co czynią przenosząc 
cznych Reichstagu narodowo - socjali- j główny ciężar swej naganki zewnętrz-
styczne] rezolucji będącej skandalem za- j no - polityczne] nad granice wschód-
równo zewnętrzno Jak i wewnętrzno-po. nie. 
litycznym* Wipę za ten skandal ponosi Gdańsk, 28 maja. 
rząd Rzeszy oraz stronnictwa prorządo- „Danziger Landeszeilung" diukuje 
we dzięki okazanemu brakowi odwagi pod tytułem „Powrót do rozwagi n a k a -
cywilncj. sem chwili" szereg uwag nad obecną sy-

Z drugiej strony niemniej nlebezpie- tuacją. Pismo podkreśla silne podniece-

siona przez Polskę kwestja rozbrojenia 
moralnego winna być — zdaniem pisma 
— możliwie rychło wprowadzona w ży­
cie. 

Zdaniem wspomnianego pisma — 
bojkot, szerzony w Gdańsku przez hitle­
rowców, a zwłaszcza rzucane przez nich 
hasło bojkotowania Polaków i Żydów 
jest wysoce szkodliwe. Należy z niem 
zerwać, chodzi tu bowiem o interesy 
wolnego miasta, które w grze tej są bar­
dzo poważnie zaangażowane. 

Spoko]--na wyższych uczelniach. 
Tylko młodziPż socjalistyczna i komunistyczna s t r a j k o w a ł a . 

Warszawa, 28 maja. nie chcąc się solidaryzować we wspólnej • stre pogotowie, które czuwało cały 
(BI Przed kilku dniami na wiecu mld] akcji z elementami skrajnemi, strejk od- dzień, jednak nie miało powodów do in-

wołała. Dzień dzisieiszy miną! na uczel-, lerwencp. 
niach warszawskich w zupełnem spoko 

Rano przed bramami uczelni 

dzieży akademickiej, zwołanym dla wy 
rażenia protestu przeciwko wysokim 
opLtom akademickim, rzucono hasło 
powszechnego strejku studentów w dniu 
2Q Km. 

Jednocześnie młodzież socjalistyczna 
niezależna i młodzież komunistyczna 
rzuciła hasło strejkowe na ten sam 
dzień. 

Młodzież narodowa organizująca 
strejk na 28 b.m. nie bardzo gustowała 
w prowadzeniu strejku jednocześnie z 
niezależnymi socjalistami i komunistami, 

ju. K a n o przed bramami uczelni przed­
stawiciele studenckich organizacji socja­
listycznych i komunistycznych rozdawali 
ulotki, wzywające, do strejku. Inne gru­
py akademików wzywały do wzięcia u-
działu w wykładach i zajęciach uniwer­
syteckich. 

Przed bramami warszawskich uczel­
ni wynikło kilka drobnych starć. 

Ponieważ poiieja oczekiwała poważ­
niejszych wykroczeń, zmobilizowano o-

Wobec odwołania strejku przez mło­
dzież narodową, przeciwstawiły się strej 
kowi również ugrupowania prorządowe. 
Strejk propagowany przez niezależną 
młodzież socjalistyczną i komunistów 
nie udał się. Na wszystkich uczelniach 
warszawskich wykłady odbywały się 
normalnie. Młodzież narodowa zapowie­
działa, że w przyszłym tygodniu urządzi 
jednodniowy strejk protestacyjny w ca­
łej Polsce. 
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Na sezon letni ceny zniżone 

DŹWIĘKOWE 

u R A N D " K I N U 
Dziś i dni nssfĘpnycfii 

Maurlce Chevalier, Jeanette Macdonald w wspaniałym filmie reż. 

G O D Z I N A z T O B Ą 
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Ernesta Lubitscha p. t. 
Muzyka Oscar Strauss. — 
Początek seansów o tfndz. 12 w coł 

SS/SŁi 75 or. 1 ił. 11.25 

1 1 1 E J 
D ź w i ę k o w y K l n o - T e a t r Q 

Zwykła historyjka, lecz jak wzrusza, |ak podnieca, jak emoc|onuje. Film dla na* zrozumiały, Film w języku czeskim, Nadprogram najnowszy ty­
godnik dźwiękowy Foxa Sala nowocześnie chłodzona i wentylowana, C e n y m i e j s c z n i ż o n e , Aparatura Wsstern-Eleclric, Pocz, o g. 12 w p ó ł 

N a p o r a n k a c h c e n y m i e j s c 0 9 gr . I 1 z l . 

Dramat angielskiego oficera z „Inteligence Service". który dokonywuje 
na nicmieckiem terytorium bohaterskich rzynów wywiadowczych, 

W rolach głównych: 

Brian Aherne Magdalena Caroil 
NADPROGRAMY.— Początek seansów o godz, 4-e) po poł., w sobotę 

i niedzielę o godz. 12-ej w poł,—Poranki po 50 gr. i 1 zt, 
Z powodu letniego sezonu ceny miejsc znizonel 

25—4 Wszelkie bilety uknwe ważne 

ZABURZENIA W NIEMCZECH"Nil USTAJĄ. 
Barykady na ulicach. — W Dusseldorfie splądrowano 20 sklepów. — 

Zbrodnicza akcja komunistów. 
Nocf omoliści cliccf oponować rzaid Briininga 

>i>mtf»wMa t n < > w . i „ a i i c u n i f r i o o-en. Gronera z kierom Berlin, 2 8 maja 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Wieści o wielkich zaburzeniach w 
Niemczech napływają w dalszym ciągu. 

W Upperthal, Dortmund 1 innych 
miejscowościach rozbito wiele sklepów 
z żywnością. Przez całą ubiegła noc po 
Hela przeprowadzała obławy w poszu­
kiwaniu broni palne]. 

Zanotowano szereg wypadków od­
dawania przez policje salw do okien. 
Jedna osoba cywilna została zabita. Kil­
kanaście rannych. 

Yao&KIP parokrotnie ATAKOWAJUSA* 
MOCHODY POLICYJNE. 

Komuniści w ciągu dnia dzisiejszego 
NAWOŁYWALI DO ROZBIJANIA 

SKLEPÓW. Policja zorganizowała o-
sire pogotowie. Na ulicach ukazały się 
patrole policyjne w samochodach pan­
cernych. 

W Elberfeld tłum usiłował wznieść 
barykady. Po uporczywa] walce zamiar 
ten udaremniono i tłum został rozpro 
szony. 

W DiisseldorHe rozbito 1 splądrowa­
no Icoło dwudziestu sklepów. 

Berlin, 28 maja. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Jutrzejsza konferencja prezydenta 
liindenburga z kanclerzem Brunlngicm 

fflznowlinh wykłasS6w 
» < • p o l i t f e c f i n i c * Kroo iws fó ie f . 

Lwów, 28 maja. 
(Polska Agencja Telegraficzna). 

Sekretarjal politechniki lwowskiej 
komunikuje, że rektor politechniki za­
rządził wznowienie wykładów na poli­
technice od poniedziałku, dnia 30 b.m. 

Wykłady na politechnice lwowskiej 
zawieszone zostały, jak wiadomo, w u-
biegły wtorek, w związku z jednodnio­
wym slrejkiem demonstracyjnym, zorga-
nizov/anym przez studentów politechniki 
w poniedziałek, 23 b.m. 

Odznaczenie 
emira Feisala. 

Emir Faisal odznaczony został wiel-
\ wstęgą orderu „Polonia Restituta" 

wyznaczona została na godzinę l l- tq 
przed południem. 

W kołach politycznych wzrosło zde­
nerwowanie w związku z niespodzian­
kami, jakie mogą. nastąpić wobec rekon­
strukcji gabinetu. 

Mimo zapewnień, iż Hindciujurg da­
rzy Briininga w dalszym ciągu zaufa­

niem — organa, demokratyczne z pew 
nyin niepokojem wspominają o zabie­
gach podjętych przez ugrupowania pra­
wicowe w kierunku przeforsowania 
swych postulatów. 

Kwestja objęcia teki min. Reichs-
wehry przez gen. Hassego, komendanta 
1 korpusu, uchodzi za pewną i załatwlo 

ną. Usunięcie gen. Grdnera z kierow­
nictwa ministerstwa spraw wewnętrz­
nych a obsadzenie tego stanowiska 
przez zdeklarowanego przedstawiciela 
prawicy, spowodować może stanowczy 
protest Briininga i wywołać w następ­
stwie poważne komplikacje. 

Drakońskie oszczędności w Ameryce 
Warszawa, 28 maja. 1 Udzielone nam informacje przedsta-

Wedle opinji najpoważniejszych znaw\hviają s*e niezwykle ciekawie. Informa-
ców .zagadnień, finansowych i waluto­
wych, dalsze kształtowanie się kursu 
dolara amerykańskiego zależy w lwiej 
części od tego, czy rząd Stanów Zjedno 
czonych Ameryki Północnej zdoła po­
kryć rosnący deficyt budżetowy. 

Wobec wielkiego zainteresowania 
szerokich kół tsipolecznych kursem wa­
luty amerykańskie) i ewentualncmi pla­
nami inflacyjnemu, które doprowadzićby 
musiały do załamania się kursu dolara— 
zwróciła się Agencja „Iskra" do najbar­
dziej miarodajnych kół amerykańskich 
w Warszawie z prośbą o wskazanie, w 
jaki sposób rząd amerykański zamierza 
w najbliższym czasie zmniejszyć defi­
cyt budżetowy. . 

tor^y nasi kornu^toufl,, że,, prezydent 
Hoover przedłożył komtetowi ekono­
micznemu kongresu projekt ustawy, do­
tyczące] wprowadzenia drakońskich 
wręcz oszczędności w administracji pań 
stwowej. Główne punkty proponowane­
go projektu ustawy są następujące: 

1) Wprowadzenie 5-dniowego tygo­
dnia pracy dla urzędników i funkcjo­
narjuszów państwowych^ pracujących 
za wynagrodzeniem dziennem; dla funk 
cjonarjuszów pracujących za wynagro­
dzeniem miesieeznem — jeden miesiąc 
w ciągu roku bezpłatnego urlopu (czyli 
11-cie tylko penisy] rocznie dla urzęd­
nika). 

2) Zawieszenie awansów tak auto 

Kradzież klefnoiów 
m pałacu hr. Racząf aslnicli. 

Warszawa, 28 maja 
W centrum Warszawy w pałacu hr. 

Raczyńskich przy ul. Krak. Przedmieś­
cie nr. 5 dokonano wczoraj niezwykle 
śmiałego włamania. W pałacu tym luk­
susowy apartament zajmuje Aleksander 
hr. Ledóchowski, właściciel majątku 
Mordwa w województwie wołyńskiem. 
Pp. Ledóchowscy bawią od pewnego 
czasu w majątku. W mieszkaniu pozosta 
ła jedynie 56-letnia służąca Leokadja 
Świtajówna, zatrudniona tam od lat 15. 

Wczoraj Świtajówna arno wyszła, aby 
kupić sobie pończochy. 

W tym czasie drzwiami od strony 
kuchni przy pomocy podrobionych klu­
czy dostali się do mieszkania złodzieje. 

Wyjęli oni z otwartej szafy w sypiał 
ni kluczyk od szuflady, w której przecho 

ma tycznych,, jak z wyboru na przeciąg 
jednego roku-

"3) •Zawieszenie ną-przeciąg Jednego 
roku mianowania urzędników na stano­
wiska wakujące. 

4) Spensjonowanie urzędników, któ­
rzy osiągnęli granicę wieku, przy nie-
obsadzaniu wakansów w ten sposób 
stworzonych. 

5) Zawieszenie wynagrodzeń dodat­
kowych za prace nocne oraz poza godzi' 
nami urędowemi. 

6) Ograniczenie zapomóg, dawa­
nych weteranom wojny światowej. 

7) Reoganizacja służby w poszcze­
gólnych • gałęziach administracji, celem 
uniknięcia dublowania pracy, ze spe-
cjalnem uwzględneniem robót publicz­
nych, służby zdrowia, administracji per 
sonalnej, marynarki handlowej i oświa­
ty publicznej. 

Przez wprowadzenie w życie tej u-
stawy prezydent Hoover spodziewa się 
osiągnąć oszczędności na sumę 250 rml-

wywane były klejnoty rodzinne o dużej I jonów dolarów. Ustawa znajduje się o-
zabytkowej wartości. Szufladę opróżnio- J becnie w komisjach i w najbliższym cza 
no doszczętnie. Klejnoty zabrano bez fu- *><"1»ś«» r W k i r t n w a n a na nlenum. 
terałów. 

Około 30 pudełeczek znaleziono po­
rzuconych we wszystkich pokojach, wio­
dących w stronę wejścia frontowego, 
którem złodzieje wyszli po dokonanym 
rabunku. 

Gdy Świtajówna wróciła wcześniej, 
niż zamierzała, do domu, nie mogła się 
dostać do mieszkania, ponieważ zatrzask 
drzwi kuchennych przywiązany był 
przez złodziejów szmatą do klamki 
drzwi. 

W mieszkaniu znajdowało się jeszcze 
wiele innych cennych przedmiotów któ­
rych złodzieje nie zabrali. 

J u ± tylko Kilka dni 
dzieli nas od premjery wspaniałego filmu p. t, 

.MEWMMA GRZESZNICA" 
33 

I CSLAR«i«iKWI w rolach głównych 
w kinie $1»IEND1 

Powódź w Anglji. 
Ji&dSa zatesla uiffice. 

Londyn, 28 maja. 
(Polska Agencja Telegraficzna). 

Niezwykle obfite opady deszczowe 
spowodowały wylew szeregu rzek głó­
wnie w Anglji środkowej. 

Szereg miejscowości jest zupełnie od­
ciętych od świata. Komunikacja odby­
wa s ię przy pomocy łódek. 

W Derby, gdzie woda zalała ulice na 
wysokość dwuch metrów, straty oblicza­
ne są prowizorycznie na pół miljona fun­
tów szterlłngów. 

Trzęs ienie ziemi. 
Białogród, 28 maja. 

(Polsku Agencja Telegraficzna). 
Tutejszy instytut sejsmograficzny 

zanotował trzęsienie ziemi w odległo­
ści 1 ,670 kim. od B'nłogrodu. Wstrzą­
sy trwały od 19.30 do godz. 19.35. 



Nr. 147-

W I A T 
1932: Str. 3 

T C H O R Y . 
Gdybyśmy chcieli na map^c świata? 

oznaczyć kropkami wszystkie kraje do-
tknięte przesileniem ekonomicznem, t o - ' 
by cała niemal ziemia zaczerniła się od \ 
kropek- Odybyśmy chceli uzupełnić ten 
obraz, pokrywając kreskami państwa 
przechodzące przez kryzysy polityczne 
począwszy od „normalnych" zmian ga­
binetów! to by również się okazało, że 
wielka część świata daleka jest od sta­
bilizacji politycznej. 

Przesilenie ekonomiczne — jedno w 
swej istoc :e, choć w różnych występu­
jących postaciach — przesilenia polity? 
czne o różnych obliczach, kierunkach, 
metodach, a przecież mające różne 
przyczyny — a nad tem w s z y s t k i m 
głębokie przesilenie moralne w życiu 
społeczeństw i jednostek — oto objawy 
choroby, na którą zapadł św«ati obja­
wy zebrane na różnych płaszczyznach 
życia zbiorowego-

Już dawno nie było tak wielkiej ilo­
ści przesileń gabinetowych co w obec­
nym okresie zbliżającym się do spokoj­
nej zazwyczaj kanikuły. Nie mówimy 
już o przesileniach rządowych w Niem­
czech i we Francji, omawianych szero­
ko, a będących następstwem wyborów, 
które znreniły układ sil politycznych 

Popatrzmy, co się dzieje gdzieindziej.. 
Belgia, kraj bogaty, stosunkowo 

mniej bogaty od innych nawiedzony 
przez kryzys ekonomiczny, przeszła 
przez zmanę rządu w formie gładkie) 
i ściśle konstytucyjnej. Powodem było 
rozgraniczenie uprawnień między Języ­
kiem francuskim używanym przez W a ­
lonów, będących w defenzyw-e, a ję­
zykiem flamandów prowadzących od u-
kończenia wojny coraz to energiczniej­
szą ofenzywę. Nowy spór w starej spra 
wie zakończył się kompromisem—i do­
tychczasowy premjer. przywódca kato­
licki Renkin pozostał przy władzy ze 
zrekonstruowanym gabinetem-

W Grecji przesilenie ma podłoże 
ekonomiczne, a wskutek tego przejawia 
się w sposób bardziej niebezpieczny dla 
spokoju i ustroju państwa- Grecja nie 
może spłacać swoich długów, ani opła­
cać urzędników i wojska. Premjer Ve-
nizelos, najbardziej zasłużony republi­
kański polityk grecki, witany jako zbaw 
ca przy powrocie do władzy, musi u-
stąpić pod naciskiem opozycji, na któ­
rej czoło wysuwają s-ę polUykuiący ge­
nera łowe, marzący o dyktaturze i roja-
liści eksploatujący demagogicznie cięż­
kie polożene kraju 

Austria zagrożona ruiną, zmuszona 
io uciekan'a się o pomoc zewnętrzną, 
a podminowana destrukcyjną agitacją hi­
tlerowską i wszechniemiecką, przeszła 
również przez przesilenie gabinetowe, 
zastępując gabinet koalicji mieszczań­
s k i chrześcijańsko - społecznego kan­
clerza Burescha na gabinet o tej samej 
konstrukcji, — z wyłączeniem wiszech-
niemców, któremu prezyduje chrześci­
jańsko społeczny kanclerz Dollfuss-

Z państw innych Rumunja przeżywa 
kryzys finansowy, n'e pozwalający wy­
płacać pensii — w związku z tern rząd 
odracza wybory do rad gminnych, a naj­
większe stronnictwa — chłopskie i libe­
ralne zbliżają się do s :ebie na terenie 
akcji opozycyjnej. Problem centralny 
złagodzonej obecnie formalnie dyktatu­
ry w Jugosławii zaostrzył się na nowo 
na tle trudności ekonomicznych i do­
prowadził do nowego napięcia, między 
szczepami jugoslowiańskiemi oraz mię­
dzy rządem a dawnemi partjami 

Rzućmy okiem na inne kontynenty. 
Cala Ameryka ogarnięta przez fale kry­
zysu. W Stanach Zjednoczonych groź­
ny kryzys, zarówno w przemyśle, jak w 
rolnictwie- W Ameryce Środkowej i Po 
łudniowej ustawiczne niepokoje i prze­

wroty wywołane nędzą, niemożnością 
zbytu krajowych produktów. Przesile­
nie w dalekch od centrów światowych 
Australii i Nowej Zelandii- Wojny do­
mowe i zewnętrzne, nieopisana nędza 
w-olbrzymich Chinach- Próby rewolty 
przeciw panowaniu angielskiemu w In­
diach-

Wszędzie tlejące się.iskry. A nad nie­
mi ognie: hitleryzm niemiecki, ruch re­
wolucyjny wśród armj japońskiej, któ­
rego silą motorową jest zarówno tra­
dycjonalizm, jak przcs ;lenie ekonomi­

czne i zubożenie mas. W chorej atmo­
sferze wybuchają obłąkane czyny: mord 
dokonany na prezydencie Francji przez 
szaleńca Gorgulowa. 

Świat cały zachorował i przecho­
dząc przez chorobę odczuwa, że losy 
jegł sq wspólne, a związki wzajemne 
nie dadzą się rozerwać- Powinien wy­
ciągnąć z tego konsekwencję solidarne­
go dzialaua, mającego na oku całość, a 
nie złudne egoistyczne cele. Państwa i 
rządy uwzględniające w swojej działal­
ności ten moment, najlepiej zasługują 
s : ę ludzkości. 

W. J. 

B a n k r u c t w o ś w i a t a 
wywołać Mit ewentualne niepowodzenie konferencji w Lozannie. 

Londyn, 2S maja. 
Znany ekonomista prof. Keynes zaj­

muje się projektem „Financial News", 
które domagają się, aby Anglja w razie, 
potrzeby wystąpiła na konferencji z sa-1 
modzielnym planem co do uregulowania 
kwestii reparacyj i swoich długów wo- . 
bec Ameryki. 

Prof. Keynes uważa że plan ten jest 
coprawda lepszy, niż zupełna bierność, 
niemniej jednak konieczna Jest w tym 
względzie wspólna akcja wszystkich 
państw europejskich. 

Europa pow'nna wypracować spo­
sób uregulowania szeregu kwesty], jak 
reparacyj, długów wojennych, rozbroje­
nia i spraw walutowych i z tym planem 
wspólnym wystąpić wobec Ameryki. — 
N'e można sobie wyobrazić, aby wobec 
tego kroku rząd amerykański zachował 
się negatywnie* 

. „Daily Herald" w alarmujące] for­
mie zajmuje się kwestiami walutowemi, 

domaga s'ę natychmiastowego zwoła­
nia równolegle z konferencją lozańską 
międzynarodowej konferencji waluto­
wej z udziałem Stanów Zjednoczonych. 

Konferencja taka zajęłaby się cztere­
ma głównemi punktami: I) przywróce­
nie s'iy kupna 2) uregulowanie stosun­
ków walutowych między państwiami, 
które porzuciły standard złota i pań­

stwami, które nadal przy njin się trzy-' 
mają, 8) zmniejszenie lub zniesienie ogra 
niczeii w handlu międzynarodowym, 4) 

'zmniejszenie ciężaru długów handlo­
wych szczególnie w państwach środko­
wo - europejskich i południowo • ame­
rykańskich. 

Jeżeli zawodowi dyplomaci Już teraz 
mówią o niepowodzeniu konferencji i 

Kontynuowania narad 
rozbrojeniowych 

<ftwtma£uitĘ sie &tanv Xjed-

Genowa, 28 maja. 
Jak słychać w czasie wczorajszych 

rozmów delegat amerykański Gibson o-
świadczył przewodniczącemu konferen­
cji rozbrojeniowej Hendersonowi że dele 
gacia amerykańska domaga się nieprzer 
wanego kontynuowania prac konferen­
cji aż do osiągnięcia konkretnych re­
zultatów. Delegacja amerykańska sprze 
c iwa się nawet przerwie na okres let­
nich miesięcy jak również przerwie na 
czas prac zwyczajnego zgromadzenia 
Ligi Narodów we wrześniu- W ostatnich 
czasach lansowana była pogłoska o od­
roczeniu konferencji rozbrojeń'owej do 
jesieni. Akcja delegacji amerykańskiej 
skerowana jest przeciwko wszelkiej 
zwłoce w pracach konferencji i w ko­
lach politycznych nie przewidują, aby 
inicjatywa ta miała napotkać na sprze 
c'w. Omawiana jest możliwość zrezy­
gnowania z dyskusji ogólnej na rzecz 
prac komisyjnych. 

P o l a k w y s t a r t o w a ł d o l o t u 
z Ameryki do E u r o p e j f . 

LInden, 2 8 maja. 
(Polska A g e n d a Telegraficzna) 

Lotnik polski, Stanisław Szausner, 
wystartował do Europy na Jednopłatów 
cu o sile motoru 220 koni. Lotnik za­

brał z sobą zapas benzyny wagi 25 hek­
tolitrów. Aparat steruje na Londyn lub 
Paryż. Lotnik próbować Jednak będzie 
przedostania się do Warszawy, gdzie 
zamieszkują jego rodzice. 

K r w a w e starcia w A u s t r i i . 
Insbruk, 28 maja. 

(Polska Agencja Telegraliczna). 

W czasie wczorajszych zajść w H6t-
ting jeden z narodowych socjalistów u 

5 0 o i d b r o n n g e t a . 
śmiercią- Pozatem 50 osób odniosło 
lżejsze rany-

W następstwie starcia, do jakiego 
doszło pomiędzy socjalnymi demokrata­
mi a narodowymi socjalistami w Linzu. 

przedłużeniu Jedynie o kilka miesięcy 
moratorium Iloovcta. to Jest rzeczą mę­
żów stanu, aby jednak doprowadzić do 
jakiegoś pozytywnego wyniku, inaczej 
bowiem nie da się uchronić świata od 
powszechnego bankructwa- Lozanna Jest 
ostatnią sposobnością do tego — koń­
czy dziennik-

Londyn, 2 8 maja. 
(Polska Agencja Telegraficzna). 

Profesor Gustaw Cassel, wybitny e-
konomista szwedzki, wygłosił w Oxfor> 
dzie odczyt na temat światowego kryzy­
su walutowego. Prelegent zaznaczył, że 
utrzymanie standartu z ł o t a jest niemoż-

! liwe, dopóki trwają długi wojenne. 
I Pierwszym warunkiem przywrócenia 
standartu złota w stosunkach międzyna-

' rodowych jest radykalne zniesienie 
wszelkich długów wojennych, Odrocze­
nie spłat z tego tytułu na kilka lat nie 
przyniosłoby żadnej korzyści. Sama oba­
wa powrotu obecnego kryzysu byłaby 

Crzeszkodą na drodze do uzdrowienia, 
rof. Cassel zaznaczył, że należy oczeki­

wać, iż wszelka próba wznowienia spłat 
z tytułu długów wojennych wywoła no­
wy kryzys. Anulowanie więc tych dłu­
gów jest nakazem. 

godzony sztyletem w płuca, jest śmier-1 iwie osoby odniosły ciężkie rany, wiele 
teinie ranny, drugi walczy również ze [zaś lżejsze-

Ś n i e g i n a p o ł u d n i u F r a n c j i . 
Niebuwałe cliftodij! nad brzeitiem 

Śródziemnego. 
źródeł panuje temperatura poniżej zera. 

WBiarritz, z powodu braku futer, 
kuracjusze nic pokazują się na dworze. 
W Tuluzie zamarzła woda nawet w wo­
dotryskach miejskich. 

Niezwykłe chłody wywołały wśród 
mieszkańców popłoch. Zachodzi obawa, 
że zbiory wina, właśnie kwitnącego, bę­
dą stracone, co gorsza zaś ucierpieć mo­
gą nawet same winnice, przemarznięcie 
bowiem niszczy winorośl raz na zawsze. 
Sprawa ta o tyle jest ważna dla miesz­
kańców tych okolic, że niemal podstawą 

I gospodarstwa narodowego południowej 
1 Francji jest uprawa wina-

Paryż, 28 maja. 
Do Francji południowej napłynęła nie 

bywała o tej porze roku i w tych szero­
kościach geograficznych fala chłodu. Na 
całem południu Francji panuje tempera­
tura około 2 stopni ciepła, w niektórych 
zaś okolicach nawet niższa. W Castel-
naud zamarzła woda w stawach w 
Montpellier, nad brzegiem morza Śró­
dziemnego, na tej samej więc szerokości, 
co Riviera Francuska, pada śnieg. 

Również spadł śnieg w departamen­
cie niższych Pirenci, oraz prowincji 

' Bearneńskiej. W Pierrefitte spadł śnieg 
grubości 15 centiroetrów. W miejscowo-

Iści kąpielowej Dax, słynnej z gorących 

Tragiczna śmierć 
automobilisty niemieckiego. 

Berlin, 2 8 mają 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Znany automobilista niemiecki, von 
Morgen podczas treningu na torze wy­
ścigowym uległ tragicznemu wypad­
kowi. 

W pewnym momencie auto von Mor-
|gena zostało wyrzucone poza obręb 
toru i parokrotnie przekoziołkowawszy 
upadło z nasypu. 

Z pod szczątków rozbitego wozu 
wydobyto zwłoki' Morgcna z rozbitą 
czaską. 

Von Morgen, niedawno ożeniony, 
był Jednym z najwybitniejszych auto-
mobilistów niemieckich. 

Jest to w ciągu tygodnia już drugi 
wypadek śmiertelny na torze bórljń* 
skim, gdy w pierwszym wypad).-s rsji-

Inąl również znany autornobllista 'iie-
iniecki, Lobkowitz. 
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Dzii Teodozji 
•lulro Feliksa 

Wschód tłońca 
Zachód słońca 
W«chńd księżyca 
Zachód księżyc* 
Długość dnia 
Przybyło dnia 

3.25 
\1A\ 

1.29 
13 57 
16.10 
8.02 

D z i e ń M ? t k i . 
Dz«ś iest dzień Matki. 
W całym świecio dzieci — 1 ło nie­

tylko w w>eku dziecięcym, ale i ludzie 
dojrzali, kierują swe myśli ku swej ro­
dzicielce, ku tej osobie, która ich naj­
więcej kocha, i której miłość iest, by­
ła i, będzie najczystsza — najbardziej 
bezinteresowna. 

Pomyślmy p swych matkach z uczu­
ciem Innem, n'ż codziennie: spojrzyjmy 
na nie oczami, w których niechaj będzie 
pietyzm, z jak'm prostaczek patrzy na 
przedmiot kultu, a z którym każdy pa­
trzy na świat, £dy jest pięknie, promien­
nie i szeroko. 

Dziś jest św>ętp Matki. Są święta na­
rodowe, są kościelne i familijne. Dziś 
święto nas z ei kochanej osoby, która 
nam wszystkie święta umila swą zabić-
gliwością i troskliwością. 

Kto może niech okaże dzisiejsze] naj­
ukochańsze] Solcłjizantcc Jak ją kocha > 
jak Ją szanuje! dz>ś Matka Jest tą. o któ­
re] trzeba myśleć, a nic tą, która o nas 
myśli zawsze i wszędzie. 

Niech żyje Matka! Alatka «'szyslkich 
nas razem i każdego z osobna! 

przy objawach prrezi&bienia 
r reumatycznych bolach-

Do nabycia w aptekach 

Boże Ciało w Łowiczu. 
Pouczająca wycieczka zorganizowana 

przez „Orbis". 
Pochylają się wszystkie głowy. Ko­

lorowy tłum schyla się nisko, klękają 
łowiczanki. Cały rynek jest jak kwitną­
ca łąka — barwny, żółto-czarny i srebr­
ny. Zabrzmiał, jak daleki grzmot, bęben-
Zaczyna się procesja... 

Wypływa z kościoła las chorągwi ce­
chowych 1 kościelnych... Wylęgają małe, 
malutkie dziewczynki, odziane w pasia­
ste krynoliny, w staniki kolorowe i w bia­
łe chusteczki w kwiaty... Włosy mają 
utrefionc. jak włosy anielskie na choince, 
w rękach trzymają duże lilje, sztucznej 
białości. 

Powoli faluje cały tłum. Coraz nowe 
kwiaty wschodzą na bruku rynku łowic­
kiego... 

Znów warczy bęben. 
Znów pochylają się głowy nisko; nie­

wiasty, co noszą chorągwie klękają. Pal­
ce z zadrami, twarde palce chłopskie 
przesuwają paciorki różańca. Usta szep­
czą pacierze... Dusze kołyszą się na to­
nach dzwonu, który płynie nad temi 
kwiatami, jak wiatr nad wiosenną łąką-.. 

Cieniutki dzwonek podniesienia... Mon­
strancja z Przenajświętszym Sakramen­
tem .. 

Dziewczynki, odziane w sukienki co-

najlepsze, conajpiękniej haftowane, rzu­
cają zwiędłe kwiatki pod stopy kapłana... 
Rzucają i klękają, jakby się chciały pod 
jego stopy same rzucić... 

Słońce plynncni złotem kładzie się na 
żóltości pasiaków, niebo przegląda się 
w błękitach szat chłopskich, zieleń traw 
odbija w zieleni smug na zapaskach... 

To jest Boże Ciało w Łowiczu. 
* * 

„Orbis" miał szczęśliwą myśl, że or­
ganizując wycieczkę zbiorowa, umożliwił 
licznym rzeszom przyjrzenie się jedyne­
mu widowisku, nie tylko w Polsce, lecz 
I w całej Europie — procesji Bożego Cia­
ła w Łowiczu. 

Około godziny 8-e] rnno wyruszyły 
autobusy z Łodzi. Wśród uczestników 
znalazł się profesór-hlstoryk, który od 
pierwszej do oslatnlej chwili udziela) wy­
jaśnień, dotyczących okolic i zabytków, 
ponadto p. Jakubowicz, kierownik tech­
niczny firmy Kodak, .nie szczędził ani 
trudów, ani taśmy, by całą wycieczkę 
uwiecznić na filmie. 

Wieczorem wróciliśmy do miasta. 
Byliśmy potrójnie syci: wrażeń, jadła 

Fabrykant odznaczeń 
sprzedawał ordery za 25 zł. 
Z Warszawy donoszą: 
Związek uczestników powstania na­

rodowego posiada swą kapitułę krzyża 
honorowego którym odznaczeni są u-
czeslnicy walk niepodległościowych. 
Niejaki Tadeusz Wojdylło postanowił 
wyręczyć związek w rozdawaniu odzna­
czeń i sam założył kapitułę orderu. Do 
szeregu instytucji rozesłał druki, wzy­
wające do złożenia wniosku o udekoro­
wanie krzyżami byłych uczestników 
walk w armji generała Bulak-Balacho-
wicza. Przy otrzymaniu krzyża trzeba 
było wpłacić 25 zł. Oszust nabrał w ten 
sposób kilkaset osób. Sprawę wykrył 
sam generał Bułak-Balachowicz, który 
stwierdził, że zbyt wiele osób nosi od­
znaczenia jego armji, mimo iż on ich nie 
nadawał. Oszustem zajęły się władze po­
licyjne. 

i... fatygi. Wycieczka się udała, 
udadzą się niewątpliwie również. 

Dalsze 
fol 

Na kolonje letn 
w y j a d ą d z i e c i z e s z k ó l p o w s z e c h n y c h 

(i) W przyszłym tygodniu rozpoczy-)w szkołach powszechnych, zorganizuje 
nają się przygotowania do organizacji. w pierwszym rzędzie pólkolonje letnie 
kolonji ^ letnich dla dzieci w wieku ' w parku 3 maja. Dzieci przybywać lam 
przedszkolnym i ze szkół powszechnych będą pod kierownictwem nauczycieli 
w Łodzi. codziennie, od samego rana i pozostawać 

Organizacją kolonji zajmą się kasa ' będą aż do zmroku 

Pobór rocznika 1911 
Kto ma się stawić w poniedzia 

łek i wtorek. 
W poniedziałek, dnia 30-go maja 

r. b., powinni się stawić przed komisją 
poborową Nr. 1 (ul. Narutowicza Nr. 
75) mężczyźni rocznika 1911, zamiesz­
kali na terenie V-go komisarjatu po­
licji państwowej, których nazwiska roz­
poczynają się od liter: E, L. 

We wtorek, dnia 31-go maja r. b., 
powinni się stawić mężczyźni tegoż 
rocznika, zamieszkali na terenie V-go 
komisarjatu policji państwowej, których 
nazwiska rozpoczynają się od liter: F, 
K (od Ka do Ki). 

Przed komisją poborową Nr. 2 (ul. 
Ogrodowa Nr. 34) — powinni się sta­
wić mężczyźni rocznika 1911, zamiesz­
kali na terenie VII-go komisarjatu po­
licji państwowej, których nazwiska roz­
poczynają się od liter: G, Z, Ź, 2. 

We wtorek, 31-go maja r. b., powin­
ni się stawić mężczyźni, których na­
zwiska rozpoczynają się od liter: X. 

Przed komisją poborową Nr. 3 (Al. 
Kościuszki Nr. 21) powinni się stawić 
mężczyźni rocznika 1910, zamieszkali 
na terenie XIV-go Komisarjatu Policji 
Państwowej, których nazwiska rozpo­
czynają się od wszystkich liter. 

We wtorek, dnia 31-go maja r. b.. 
powinni się stawić mężczyźni rocznika 
1910, zamieszkali na terenie XII-go ko­
misarjatu policji państwowej, których 
nazwiska rozpoczynają się od wszyst­
kich liter, oraz mężczyźni, zamieszkał: 
na terenie XIM-go komisarjatu policji 
państwowej, których nazwiska rozpo­
czynają się od liter: A, B, C, D, E, 
H, CH. 

D w i a f o r w i o i » a f e l c . 
Nocy diJstciszej dyłun>iq tvietepuia.ee apteki: 

A Dancerowei (Zgierska 57), W. Ciros/.kowskic-
go (II-go I.sstopitda 15), Sukc. W. Gnrfeini (Pil-
r.udikiego 54). S. Bartoszewskiego (Piotrkowska 
Nr. 164). R. Rembiclin«k:«go (Andrzeja 28), A. 
! '••< ymarWckgo (Przędzalńkina 75), 

chorych, inspektorat szkolny oraz magi­
strat, 

^a<t^efroYyćV*r -p18rVszynl^zę<dzie 
zajmie się dziećmi ubezpieczonych, któ­
re szwankują na zdrowiu i dla których 
wypoczynek na świętem powietrzu iest 
konieczny dla poratowania zdrowia. W 
związku z tem ogłoszone zostaną zapisy j 

i dzieci na kołonje, poczem wszyscy kan-
j dydaci zostaną zbadani przez lekarzy i 

ci, których stan zdrowia najbardziej lego 
wymaga, wysłane zostaną do sanatorjum 
w Tuszynku. 

Pierwsza grupa wyjedzie w dniu 15 
czerwca, druga — 15 lipca, trzecia 15 
sierpnia i czwarta — 15 września. 

W Inowlodzu zorganizowane będą 
kolonje dla dzieci ze szkól fł^ifJrąjŁSfo 
t.j. dla dziecf*stlW ,*rSz ,w1rn^lycn: UrioTe' 
dzieci natomiast wysiane będą do Buska 
i do Rabki, na miesięczny ^ppby ł - i lak. 
samo co miesiąc zmieniać się'będzie jed­
na partja. 

Wreszcie inspektorat szkolny orga­
nizuje szereg kolonji letnich na wsi, w 
namiotach. 

Biedna dziatwa, klóra przez cały 
rok cierpiała głód i niedostatek, która 
mieszkała w ciemnych, wilgotnych mie­
szkaniach, będzie mogła nacieszyć się 
słońcem dowoli, a otrzymując dobre po­
żywienie, powróci do miasta z nowym 

Magistrat, który opiekuje się dziećmi' zapasem sił na cały rok. 

Jak się tworzą witaminy. 
Nowe odkrycie dwuch uczonych angielskich. 

Badania nad powstawaniem wita- łają niszcząco na witam'nv, t : tworze-
min poczyniły w oslatn ch czasach wiel nie się witanrn będzie szybsze i obfit-
kie postępy, stwierdzono bowiem do- sze-
świadczalnic, iż istnieje stadium prze- Przeprowadziwszy ca!} szereg ob-
ciwwitaminowe. którego oznaką jest serwacyj przy pomocy spektroskopu 
it>tn'en c w roślinach pewnej matcrji t- [ nad długościami fal świetlnych oddz la-

Sprostowanie 
sprostowania. 

Czy były nadużycia w Tomasz 
Fabryce Sztucznego Jedwabiu. 

W związku ze sprostowaniem, jakie 
na naszą wiadomość o wielkiej aferze 
*oir\Uisowcj nadesłała tomaszowska fa­
bryka sztucznego jedwabiu SP- akc , do­
wiadujemy się obecnie, że dochodzenie w 

h e j " sprawie było istotnie prowadzone i 
t o' i llcTy 1 ko pr z ez n a erze 1 irtk a' urwę do 1 "śk a r ; 

^bowe&n. lecz również przez komisję ml-
rastefjalntt • 

Fakt nadarzyć został udowodniony 
niezbicie. Świadkowie zeznali, że miały 
miejsce wypadki zrywania plomb pań­
stwowych, w celu wykradania spiry­
tusu, i że zbiorniki po tych machina­
cjach plombowano ponownie wykradzio­
ną plwnbownicą. 

Nadużycia sięgają, według rachunku 
władz, około 60 tysięcy litrów spirytusu. 
Sprawa ta zostanie oddana do prokura­
tora, gdyż nie ma ona charakteru jedy­
nie wykroczerh, w ktorem Ingerr-wać 
-nogłyby władze administracyjno- sk ir-
bowe- (%) 

ANALIZY LEKARSKIE 
oraz środków farmaceut. 

p r z y j m u l e 
ApteKa B-ia Farui R RerablelinsKlrgo 

Andrzeia 28, tel. 14V-9I. 1-20 

zw. pretammy; właściwa zaś witamina 
powstaje dopiero po oddziaływaniu na 
tę materię promieni świetlnych. 

Odkrycie to wyjaśniło znaczenie na­
świetlania przez słońce oraz wytłoma-
czylo dodatni wpływ: jaki ma naświe­
tlanie sztuczne na wartość odżywczą 
różnych produktów spożywczych po­
chodzenia zwierzęcego, np- mleka- Wia­
domo od dłuższego iuż czasu, iż pro-
nv'cn«e świetlne pomagają i przyśpie­
szają tworzenie się witamin w podda-
nvm ich działaniu produkcie, roślinie, 
owocu-

D o i m o jednak nainowsze badania 
dwuch fizyków, dr. Bowdcn'a i. dr. 
Snów. z uniwersytetu w Carnbrdgc, 
wykazały, iż światło działa na powsta-
wan'o witamin w sposób niejednolity. 
Leżenie angielscy dowicdP. że promie 

nie świetlne, które przetwarzają pro­
witaminę w witaiTWnę, mogą z tą samą 
łalwtścią powstałe witam :nv /nszczyć-
Zagadka tak różnego oddziaływania 
promcui świetlnych, raz ujemnego, a 
raz dodatniego, kryje się w jakości od­
działywania fal świetlnych zależnie od 
>clt długości. Jeś! - z pronreiŃ ńaś\v :et]a-

'jących wyłączyć te. których dale dzia-

lywujących na powstawanie witamin, 
uczeni angielscy ustalili pewne reguły i 
tablice- Przekonali się np , iż witam/na 
A, zawarta w Karolinie, t. j . w czerwo­
nym soku marchewki, wchłania nroui>e-
nje ultrafioletowe, które tę witaminę 
niszczą, zamieniając ją w inny składnik 
chemiczny. W ten sposób udało się dro­
gą doświadczalną określ ć rodzaj od­
działywania tych lub innych fal świe­
tlnych na powstawanie lub zanik wita­
nrn-

Odkrycie dokonane w Cambridge bę­
dzie miało doniosłe znaczenie nietylko 
dla rozwoju przemysłu przetwórczego, 
w pewnych iego gałęziach, lecz rów­
nież i dla rolnictwa oraz sadownictwa-

M. K. 

OSOBISTE. 
Z dniem jutrzejszym, t- }. 30 b- m-, 

naczelnik wydziału podatkowego ma­
gistratu m- Łodzi, p- Eugeniusz Richter, 
rozpoczyna swói urlop wypoczynkowy, 
pięoiotygodn owy. Zastępować go bedą 
podczas nieobecności — kierownicy po­
szczególnych oddziałów wydz'alti po­
datkowego w zakres e ich czynności. 

E c h a a w a n t u r 
przy uł. Brzezińskiej 10. 

Przed paru dniami donosiliśmy o nie­
zwykłym incydencie, jaki miał miejsce 
w domu przy ul. Brzezińskiej 10, gdzie 
banda szumowin społecznych dokonała 
„eksmisji" zegarmistrza, Edmunda Waś-
niewskiego. przyczem przy eksmisji tej 
pomagał współwłaściciel domu, Szymon 
Prezant, zaś lokal, opróżniony po usu­
nięciu ruchomości zegarmistrza, został 
przejęty przez jubilera, Jana Placka, za­
mieszkałego w tymże domu, 

Jak wykazały dochodzenia, całą wi­
nę powstałego incydentu ponosi współ­
właściciel domu, Prezant, albowiem on 
to, wspólnie z żoną poszkodowanego u-
lożyl kwestię sprzedania lokalu, na któ­
ry reflektował właściciel zakładu jubi­
lerskiego, p. Jan Placek. 

Ten ostatni nie byl nawet obecny 
podczas dokonywania eksmisji i żadnego 
udziału w całej „imprezie" nie brał, o 
nabycie lokalu pertraktował z Pre^an-
tem i uważał, że ten z kolei wszystkie 
związane z odstąpieniem lokalu formal­
ności załatwił z poprzednim właścicie­
lem. 

http://tvietepuia.ee
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KONSTANTY HAŁICKK 
Sędzia sądu okręgowego w Łodzi. 

CZEGO NIE PRZEWIDZIAŁA? 
Sensacyjne szczegóły wstrząsające] zbrodni. 

u. 
W poprzednim artykule podałem po­

dłoże psycholog czpe zbrodni dokona­
nej w willi Zaremby i opisałem w jaki 
sposób najpotężniejsze uczucia ludzkie, 
jak nienawiść i lęk przed utratą dobro­
bytu, zrodziły w duszy Oorgonowej ca­
łe piekło najstraszniejszych namiętności 
i wetknęły jej w rękę dżagan. którym 
zamordowała biedną Lusię. W dalszym 
dągti mam zamiar wytłumaczyć, dla­
czego Gorgonowa dokonała na zamor­
dowanej Lusi ..sztucznej dcfloracji". 

Z całego przewodu sądowego wyni­
ka, iż plan zbrodni obmyślany był przez 
Gorgonowa, w najdrobniejszych szcze­
gółach. Dziwne podobieństwo, jakie za­
chodzi między zbrodnią w Brzuchowi-
cach i okolicznościami, towarzyszące­
mu czynowi Fryderyka Larsena w po­
wieści Lcrout „Taicmnica żółtego poko­
ju" i morderstwami dziewczynek, do-
konanemi w różnym czasie w okolicach 
Lwowa, nasuwa przypuszczenie, iż w 
opracowaniu swego planu dokonania 
mordu Zarcmbianki 
Gorgonowa wzorowała s'ę tak na wy­
mienionej powieści Lcroux, którą oczy­
wiście czytała, jak i na sposobach zasto­
sowanych przez tajemniczego zboczeń­
ca, który dokonał mordu dziewczyuek 

w okrcs'c powojennym. 
W lasach gminy Hołoszka pod Lwo­

wem w roku 1920 dokonane zostay przez 
niewykrytych sprawców trzy morder­
stwa. Ofiarami padły dzewezynki w 
wieku od lat 15 do 17- W roku 1922 zno­
wu pod Lwowem w zaroślacli znale­
zione zostały zwłoki zamordowanej 
nieletniej córeczki sierżanta Juśk ćwi­
czą. Sprawca zbrodni i w tym wypadku 
nie został wykryty. Charakterystycz­
nym szczegółem tych morderstw była 

sztuczna dcilorac.ia wszystkich 4-cb 
ofiar. 

Podcjrzcn :e padło przeciwko pewnemu 
obłąkanemu, który przebywał iakiś 
czas w zakładzie psychiatrycznym w 
Kulparkow :e, lecz zosta! wypuszczony 
z braku miejsca- Jednakowoż winy mu 
nie udowodniono i po trzech miesięcz­
nych wysiłkach władz śledczych do­
chodzenie utknęło na martwym punk­
cie. W ten sposób zbrodnie te pozostały 
bezkarne i poszły w zapomnień e. 

Nie zapomniała o nich Gorgonowa. 
gdy zdecydowała, że wypadki te two­
rzą dla n'cj sprzyjające pozory dla za­
tuszowania popełnionego mordu na Lu­
si. zwłaszcza, że wszystkie te zbrodnie 
zgrupowały się na terenie otaczającym 

willę Zaremby- Bezkarność zbrodni, w 
mniemaniu Gorgonowej. bezwarunko­

wo musiała być dla niej zapewniona je­
szcze z tego powodu, że nawet w roku 
1931 pod Lwowem została zgwałcona 
i zamordowana przez niewykrytego 
sprawcę I2-letm'a Józefa Neubcrtówna. 
której zwłoki zniekształcone w ohydny 
sposób, znaleziono w Lewandówce-

W powieści „Tajemnica żółtego po­
koju" Leroux dal Gorgonowej też ma­
teriał pouczający w k erunku wykona­
nia zbrodnezego planu. W powieści tej 
bowiem śledztwo natrafia na 

„błędne koło", 
które swym fatalnym kręgiem zamknę­
ło pewną ściśle określoną liczbę osób, 
poza którą trudno było wyjść z podej­
rzenia, skutkiem czego zbrodnia n :e zo­
stała niewykrytą. Gorgonowa obmyśla­
ła wszystko i obliczyła dokładnie, lecz 

„po kobiecemu". 
Zawie :a śnieżna, która się rozpoczęła o 
godzinie 10 wieczorem i trwała w cza­
sie spełnienia mordu, dowala jej wszej-
ką gwarancję bezkarności, z tem obli­
czeniem, iż ślady jej stóp na śniegu 
w ciągu nocy krytycznej do świtu zo­
staną zamiecione. Nim domowney sję 
obudzą, zdąży ona niepostrzeżenie 
wyjść z obrębu willi Zaremby i scho 
wać w lesie wszystkie przedmioty JA 
kompromitujące i w ten sposób 

zniszczyć dowody rzeczowe. 
A rano — mniemała Gorgonowa—iak 
się wszyscy obudzą zauważą okno o-

twarte w pokoju zamordowanej Lusi i 
niedomknięte drzwi wejściowe do przed 
pokoiu. połączonego z pokojem ofiary, 
w ogrodzie btdą zaspy śnieżne, i oczy­
wiście śladów po zbrodnarce nie da s»ę 
ustalić-

Tłumaczyć zbrodnię — według obli­
czeń Gorgonowej — będą w tym wy­
padku w sposób najrozmatszy i tu w 
dociekaniu prawdy i wykrycia spraw­
cy najpotężn cjsze siły śledcze się zgu-
b ą. Będą snuli—myślała Gorgonowa— 
różne kon-iepcje — iak w kierunku zam­
kniętego kola domowników, tak i w kie­
runku poszukiwań tajemniczego zbo­
czeńca- N e przewidziała jednak Gor­
gonowa tego. że 
„siły N»cba" sprzęgną sie przeciwko 

n'ci 
i że zawieja śnieżna akurat zaraz po 
dokonaniu mordu ustanie i że na śniegu 
pozostaną widoczne ślady jej pantofli, 
co da możność odtworzenia brązu ca­
łego zachowania się morderczyni po do­
konaniu zbrodni- Nie przcw rdz>ała ona. 
że jakieś ta:cmtu'cze siły obudzą Stas'a. 
który zauważy ią koło pokoju Lusi. jak 
też n !e spodziewała się. że jei siły ko­
biece nie wytrzymają i na miejscu zbro­
dni — jak to się zdarza często począt-
'<u:ącym morderczyniom — zmuszona 
będzie oddać ekskrementy (kał)-

Niewykrycie sprawców zbrodni w 
lasach gminy Holoska i w Lewandów­
ce — o czem bezprzecznie Gorgonowa. 
jako mieszkająca dłuższy czas we Lwo-

8 0 LAT 

JL1A GOLENIA 
wic. wiedziała — podyktowały Jei bez-
wątpiena zamordowanie Zarcmbianki 
przy zastosowaniu takiego samego znę­
cania się nad trupem, jakie tam miało 
miejsce (sztuczna defloracja i znieksz­
tałcenie głowy), w nadziei, że, podo­
bnie jak tam. sprawca zbrodni i tu nie 
70 ! tnn : c wykryty- (D. c n-). 

Urlopy będą utrzymane. 
Projekt, lansowany przez pewne sfery, nie uzyska 

aprobaty rządu. 
W fabrykach łódzkich urlopy już się rozpoczęły. 

Wiadomość podana przez nas w 
dniu wczorajszym o staraniach pewnych 
kół przemysłowych u rządu o wstrzyma­
nie na przeciąg bieżącego lata urlopów 
robotniczych wywołała zrozumiałe zain­
teresowanie. Przypominamy pokrótce 
treść naszej informacji: 

Przemysłowcy motywują swój krok 
względami natury gospodarczej: 'udzie­
lenie w bieżącym roku robotnikom urlo-1 
pów doprowadziłoby niektóre zakłady 
przemysłowe do ruiny. Sprawa ta ma 
już być przedmiotem narad w rządzie i 

NIE - T 

UNIKAJMY SOO OD PEGOW 
UC44RONI NAS 

KOŁNIERZE izływne rótsztywn. 
f laMycine 

1 - 3 0 

z a w s z e n a j l e p s z e . 
Do nabycia w pierwsz. magazyn. 

A 
POLA MARGUIJESÓWNA T 

e P1NKUS LEWKOWICZ 

zaręczeni. 

Lodź, w maju 1932 t, 

—jak słychać — miał się nią zaiąć rów­
nież komitet ekonomiczny rady mini­
strów. 

Przemysłowcy nawiązują do odpo­
wiedniego przepisu ustawy, na podsta­
wie którego minister pracy mocen jest 
zawiesić urlopy w okolicznościach wy­
jątkowych, t.j. w okresie niebezpie­
czeństw, wojny itd. 

Cofnięcie urlopów dotyczyłoby gór­
ników, hutników i włókniarzy. 

Rząd w tej sprawie nie zajął jeszcze 
stanowiska. Wiele danych przemawia za 
tem, że rzecz nie przejdzie i że 

urlopy będą utrzymane. 
W sferach robotniczych sprawa la 

była przedmiotem dyskusji i obrad. 
Zaindagowany przez nas kierownik 

związku zawodowego włókniarzy p. Wal 
czak, wyjaśnił nam że zdaniem sfer ro-

mysfu. Stoi temu na przeszkodzie sama 
ustawa, która dopuszczę możliwość, wy­
łomu w chwilach niezwykle ciężkich dla 
całego kraju, a kryzys — mimo wszyst­
ko — w len sposób interpretowany być 
nie może. Poza tą przeszkodą formalną 
istnieje — zdaniem p. Walczaka — dru­
ga przeszkoda, już czysto techniczna: 
oto w wielu fabrykach łódzkich urlopy 
są już rozdzielone, a w niektórych Już 
się nawet rozpoczęły. W związku z tem 
nawet część fabryk łódzkich zostaje w 
najbliższym czasie unieruchomiona. Wo­
bec tego związki zawodowe nie widzą 
szans wprowadzenia dezyderatu przemy­
słu w życie. (g). 

20 g r . - 6 m i n u t . 
Rozmowy telefoniczne z automatu 

(i) Jak wiadomo, dotychczas rozmo­
wa telefoniczna z automatu, kosztowała 
15 groszy. Po wrzuceniu trzech monet 
5-groszowych można było rozmawiać z 
automatu przez 3 minuty. 

Obecnie wydane zostało zarządzenie 
ministerstwa poczt i telegrafów, na 
mocy którego rozmowa z automatu 
kosztować będzie po 20 groszy, przy 
równoczesnem zwiększeniu czasu roz­
mowy do 6 minut. 
botniczych — nie może być mowy, by 
rząd przyczynił się do postulatów prze- 1 

i ło pojedynek średniowiecznych 
rycerzy z nowoczesną armją. 

IMYflFf7SC1 N a P o l s k i e M o r z e P o l s k i m i O k r ę t a m i . 
W I L l L i L n i i ss:SJ!r:''MM,P.otrkowsKaHr.65&ikŁ*itl 101-01 

Reżyscrji Davldła Butlera 
z Maureen 0'Sullivan 

Myrną Loy 
i W i l l R o g e r s e m 

w rolach głównych, 

wkrótce „GRAND KINO" 
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MUIYKA /ŁTUKA 
T E A T R M I E J S K I . 

Dziś, w niedzielę, i codziennie wieczorem 
dteszące się wzrastając cm powodzeniem występy 
niezrównanego Jerzego Leszczyńskiego, kreują­
cego ze swadą i humorem popisową role. w wy. 
bornym szlagierze Vcm«ui!l'a „Bank. Ncmo", Po­
czątek punktualnie o godz, 8.30 wieczorem. , 

W próbach arcydzieło S. Żeromskiego „Prze­
pióreczka''. 

TEATR LETNI W PARKU STASZIC \ . 
Przemiły Teatr Letni w pełnem zieleni i świe­

żego powietrza parku Staszica ściąga w dalszym 
ciągu tłumy lodzt/an pragnących odetchnąć zdoła 
od gwaru i zaduchu miejskiego tern więcej, że 
grana jest skrząca się werwą ł humorem lekika 
sportowa komedja W. Smólskiego , Błędny bok 
ser1', w brawurowem wykonaniu całego zespołu. 
Ceny zniżone. W. raosie niepogody ruchome osza­
lowania chronią P. T. publiczność przez desz. 
ozem. 

Paszport wiedzie swój żywot 
Skradziony dowód osobisty był przyczyną wielu utrapień niewinnego człowieka. 

Niebieski ptak posługiwał się cudzym paszportem. 

TEATR POPULARNY (Ogrodowa 18). 
Dziś o godzinie 8.15 wieczorem ..Buenos 

Aires", sztuka w 3-ch akiach z życia handlarzy 
żywym towarem w Argentynie, dla sceny pol­
skiej opracował Marens. Bilety w cenie od 50 
groszy do zł. 1.60 do nabycia w kasie teatru od 
godziny 11 do 2 i od 5 do 9 wieczorem. 

Z INSTYTUTU PROPAGANDY SZTUKI. 
Dziś nieodwołalnie, ostatni dzień, ciekawej, 

wystawy prac 50 artystów malarzy pod nazwą 
.Salon wiosenny*'. Zamknięcie wystawy nastąpi' 

w dniu dzraiefłzym o godz, 9 wieczorem. Wysta-
sia wa cieszy ra się dużą frekwencją i zwiiedźana 
Jest bardzo licznie. 

OSTATNI TYDZIEŃ OKRĘŻNEJ WYSTAWY 
DZIEŁ ARTURA SZYKA. 

.M mo wielkiego powodzenia, jakiem cieszy 
się wystawa zl» irowi dzieł A Hura Szyka;, ter­
min jej trwania w Łodzi kończy się juz w tyra 
tygodniu, ze względu na ustalone już terminy wy. 
staw we Lwowie i Truskawou. 

Niewątpliwie wszyscy ci którzy nie zdążyli 
dotąd zapoznać się z wystawą, która stała się 
scneaicią artystyczną Łodzi, uczynią to w ostat­
nim tygodniu wystawy. 

DZISIEJSZY PORANEK UCZENlC Z. K«U-
SZÓWNY 1 M. ALPERNÓWNY. 

Pokaz gininartyczno-tanecznyi który się od­
będzie dzid o godzinie 12-EIJ w południc w Teatrze 
Miejskim, jesł żywo omawiany w calem nucicie. 
Zarówno dzieci, jak i dorosłych, czeka dziś praw. 
dziwa uczta. 

Pomost ale bilety są do nalbycia od godz, 10-ej 
rano w kasie teatru. 

NOWA SENSACJA W „SCALI". 
**'* Nie przehrzrnialy jeszcze echa triumfu „Qut 
Pro-Quo' na wspaniałej scen:* „Scali"4, a już dy­
rekcja tego teatru szykuje dla Łodzi nową &tn-

*^^tyĄ'4o'|JO4CHNINE występy połączonych żeśpoi 
łów teatrów JWorakbe Oko" i „Wesoły Wieczór" 
które w Warszawie w ..Wesołym Oku1' święciły 
pmwdziiwe triumfy. 

Pircmiena która odbędzie się juz w czwartek, 
zaipnwiada się wręcz rewelacyjnie. Dalsze czcze-
góry jutno. 

Czem jest człowiek bez paszportu?— 
Zastanawialiśmy się nad tem zagadnie­
niem w związku ze sprawozdaniem z 
rozprawy w sądzie grodzkim przeciwko 
Wajsowi — zawodowemu złodziejowi. 
W toku naszych wywodów stało się jas­
ne, że nie masz człowieka pełnowartoś­
ciowego bez tego dokumentu, który jest 
artykułem pierwszej potrzeby intelek­

tualnej. 
Nawet złodziej nie może się obejść bez 
paszportu. 

Czem jest paszport bez człowieka?— 
Druga sprawa sądowa odpowiedziała 
nam i na to pytanie bez reszty. Tym ra­
zem odbyła się ona w sądzie okręgo­
wym. Oskarżonym był Roman Frankie­
wicz — mężczyzna 26-letni, rodem ze 
Zgierza. 

Konstanty Sakrajda był bez posady. 
Ludzi bez posady można podzielić na 
dwie kategorje: jedni są bezrobotni, a 
drudzy nie. Prawdziwy bezrobotny jest 
bardziej systematyczny w próżnowaniu, 
niż był w pracy. Wie kiedy wstać, wie 
kiedy iść do stemplowania, wie, o któ­
rej ma iść na spacer i wie kiedy ma z 
niego powrócić. Używa bezrobocia jak 
urlopu: zajmuje się sobą, nie martwi się 
o to, że się zasiłek kończy: ma prze­
cież wuja, ojca, matkę, siostrę... Druga 
kategorja—to typ ludzi bez pracy, a prze 
cież wiecznie zajętych. Szukają nowej 
niezmordowanie nowej pracy i ciężko 
na tem polu pracują. 

Do takich ludzi należał Sakrajda. 
Całemi dniami dowiadywał się, 

czy niema gdzieś jakiejś roboty: 
chodził, szperał i węszył. Każdego czło­
wieka taksował tylko z jednego punktu 
widzenia: może, czy nie może mu dopo­
móc w uzyskaniu zarobków. 

Frankiewicz zrobił na Sakrajdzie 
wrażenie człowieka, który może. Zresz­
tą Frankiewicz sam popierał te błogie 

złudzenia w Sakrajdzie. Opowiadał, że 
jest 
pomocnikiem kierownika budowy kolej­

ki Łódź — Brzeziny, 
że jest inżynierem, który może niejedno. 
Sakrajda zacierał ręce: przez tego dosta­
nie posadę. Zaprosił „inżyniera" na po­
częstunek, wyczytywał jego każde gas-
tronomiczno-kulinarne pragnienie z ust i 
w mig je urzeczywistniał. 

Pan „inżynier" polecił napisać mło­
dzieńcowi podanie. Już on się niem i nim 
zajmie. Gdy się żegnali — kurzyło im 
się z czupryn dość mocno. 

Nazajutrz rano spotkali się obaj pa­
nowie przed gmachem, w którym się 
mieści biuro kolejek. „Inżynier" nie 
miał jeszcze nic konkretnego do powie­
dzenia panu Sakrajdzie. Był przytem 
mocno zmieszany; Sakrajda 
powziął podejrzenie co do dyplomu i sta­

nowiska pana inżyniera. 
Równocześnie Sakrajda skonstatował 
brak swej książeczki wojskowej. 

Miał w dzień poznania Frankiewicza. 
Potem, przez dwa dni nie nosił tego gar­
nituru. Co było robić. Sakrajda dał trzy 
ogłoszenia i uzyskał duplikat swej ksią­
żeczki. 

Następny rok był dla Sakrajdy ro­
kiem wydarzeń cudownych i takich, ja­
kie się dzieją tylko w bajkach z tysiąca 
i jednej nocy. Sakrajda siedział kamie­
niem w Łodzi, a ktoś z Piotrkowa szar­
pał go o długi. Sakrajda nie był nigdy w 
więzieniu, a dostał akt oskarżenia, że 

podrobił podpis naczelnika więzienia. 
Sakrajda nie udawał nigdy ani akwizy­
tora ani tembardziej dziennikarza, a 
znów z Piotrkowa otrzymywał listy peł­
ne pogróżek, że jeżeli w przeciągu... itd.. 
Co kilka dni jakieś wezwanie, co mie­

siąc nowy akt oskarżenia. 
Sakrajda dowiedział się kim był 

Frankiewicz. Że to niebieski ptak z kali­

bru większych. Że to ptak drapieżny... 
Poszkodowany podzielił się z władzami 
swem przypuszczeniem... 

Było ono słuszne. 
Okazuje się, że te wszystkie figle 

wyczyniała sama książeczka wojskowa 
Sakrajdy, kierowana wprawną ręką 
Frankiewicza... Oto czem jest paszport 
bez człowieka. 

Frankiewicz zosta! skazany na rok 
domu poprawy. W ostatniem słowie os­
karżał społeczeństwo... (g). 

RF7FOSRFDMIA KOMUKliJCAdA 

PODZIĘKOWANIE. 
Łódzka straż ogniowa ochotriiczia podaje ni­

niejsze, tn do łaskawej wiadomości, że czysty zysk j 
z dnia znaczka* odbytego w dniu 77. maja r. K, 
aa zasilenie kawy łódzkiej straży ogniowej ochol-
obczoi wynosi zł. 5.765.75. 

Wszystkim którzy swemi ofiarami i pnącą 
przyczynili się do tak wydatnego zasilenia na­
szych funduszów, wyrażamy nink-jszem serdeczne 
„Bóg zapłać". 

Zarząd I Komenda Łódzkie) Straży 
Ogniowe) Ochotnicze). 

OBCHÓD KU CZO GARIBALDIEGO. 
W CZERWCU b. r. przypada 50 rocznica śmier­

ci Giuseppe Garibaldiego. Dla uczczenia panuecf 
bojownika o wolność Włoch urządza Towarzy­
stwo Dante Allighierr" uroczystą akadcmję, któ­
ra odbędzie się w lokalu rady miejskiej (przy u l 
Pomorskiej) w niedzielę, dnia 12 czerwca o go­
dzinie 12 w południe. 

• • P U M 

i Ostatnie 2 dnll 

O b c y m 
w o l n o 

c a ł o w a ć " 
w roli gł. N O R M A SHEARER-

od godz. 12 do 2,30 po poł,. 
wszystkie M A Cflj n i na pozostałe 

miejsca JIU t!U JJI- seanse ceny 
miejsc ZŁ 1 . - , 1.60 I 2 , -

A N O N S : od wtorku 

„SKANDAL w T E A T R Z E " 

M A J Ó W K A D Z I E N N I K A R S K A . 
Majówka dzlłennlkainskai, mimo. chłodu, ścią­

gnęła do „Luna Parku'' tysiące żądnych prawd z i. 
wej wesołości mieszkańców naiszcgo grodu. 

Emocjonowano siię oglądaniem ściany śmierci ł|.lcx-Dreszera 
I bohaterskiego majona Williams*, przeżywano , dział L.M, 

Teatr letni w parku Staszica 
• • " 

B ł ę d n y b o k s e r . 
J k o m e d j a fi. f m ó l a & i e & o . 

W sąsiedztwie sympatycznego tea­
trzyku w parku Staszica rozbił swe na­
mioty cyrk, w którym co wieczór setne 
zastępy spragnionych sensacji łodzian, 
podziwiają nelsony Oliweiry i Garko-
wienki, klucze Tomy, krawaty Marty-
noffa, świetną technikę Krausera i inne 
arkana mistrzów ciężkiej atletyki. 

Cóż miała wobec tej szalonej konku­
rencji w dobie rozpasania sportowego 
począć Dyrekcja Teatrzyku Letniego? 

Rada nierada poszła za przykładem 
swych najbliższych sąsiadów z ulicy Na­
rutowicza, i, zgodnie z duchem czasu, 
wystawiła lekką, sportową komedję 
Władysława Smólskiego „Błędny bok­
ser". 

Wybór doskonały: sztuka ta ściślej 
mówiąc farsa, pełna zacięcia, werwy i 
humoru nadaje się doskonale na inaugu­
racyjne przedstawienie w teatrzyku, w 
którym, w czasie wielkomiejskiej kani­
kuły, zdała od rodzinnych zaduchów, 
pragną łodzianie znaleźć nie odpowiedź 
na hamletowskie zwątpienia — lecz kil­
ką, gadzin, ,o / to^ i , wesołości. 
, . .Te,reąem..ftkcji.. korfl,edJl Swojskiego 
jest kawalerka akademicka z jej nieod-
stępneml akcesoriami: brawurą, mło­
dzieńczą beztroską, rozmachem i ro­
mantyzmem. Bohaterami jej to trzej 
współcześni muszkieterzy — studenci: 
atleta-bokser Borowski, romantyk, poe­
ta Zorza (materja i duch rozbite na dwa 
ciała) i wesoły cynik, uwodziciel Paw­
łów, który nie pisze ani wierszy, ani nie 
ubiega sję o laury Dempscy'a, lecz za 
to nałogowo uwodzi mężatki... 

Bawimy się doskonale, patrząc na 
studenckie kawały, śmieszą nas najroz­
maitsze miejscami nawet naiwne, sytua­
cje i awantury, rozgrywające się w 
mansardzie kawalerskiej przy akompan-
jamencie chóru naciągniętych wierzy­
cieli, skarg obrażonej gospodyni i milos-

.^ywauo 
dreszczyk ernoojb w zawrotnym pędzie kolejki gór I proezaaczony został na na e d e Ligi. odbył sie 
6kie<J, filmowano się w najróżniejszych pozach | zjazd w urzędzie wojewódzkim delegatów Kół 
bawiono sie sztuczkami Fuituniniego, oglądano Ligi Morskiej K Kolonialnej okręgu łódzkiego pod 
rewię, podziwiano atletów z cyniku sportowego, I przewodnictwem wiceprezesa oddziału ł&dzkie-
jedenastkę reprezentacyjną LWOWA, witano owa­
cyjnie artystki l artystów łódzkich, słowem prze. 
żyto godziiiny, których atie tak prędko nie za­
pomina, 

Żądni haaandu mieli nawet ruletkę i gry z na. 
grodami slow eon było wszystko,, czego dusza za­
pragnie. 

A dziś — poprawiny),.. 
Dalszy d:;ąg tej przepysznej, feeryczn.H za­

bawy od godz. 3-e»J po pot, do północy w „LI 
Parku 

3-ej po pc 
przy zbiegu ul. Traugutta i Sienkiewicza. 

. * 
Poza poprawinatmi na terenia .Luna Par­

ku" od godiz. 3 po poł. odbędzie cię wUciki ko­
rowód dziecięcy. 

Dla dziatwy będzie urządzona specjalna!, zbio­
rowa wyprawa w podniebne szlaka, na huśtaw­
kach i kairuzelri, specjalne występy pcheł dla dzie­
ci oraz zorganizowana będzie dla dzieci specjał-
nie, zwolniona jazda na kolejce górskiej. 

Będzie to najpiękniejsza majówka dla naszej 
dzdatwy. 

go L.M. i K. p. stairosty A. Rżewskiego przy 
współudziaHe p. gen. Dreszera i przedstn .vicifli 
narządu głównego L.M. i K. Na zjeździe zostały 
wygłoszone referaty o zadaniach i celach L.M. 
i K. przez pp. gen. Dreszera i pmcdstawiciełl 

zadu głównego a nastepncie powołano do ży-

IHTSIT 

Odczyt odbędzie aię we wtorek, dnia 31 ma- ( 

ja b. r„ o godzinie 9-ej wieczoi siu w tali towa­
rzystwa prawniczego prty ul. Plotrkowakłcl 91. 

Wykład ten ze względu na temat, jak i osobę 
prelegentki—pierwszego w Polsce profesora pra­
wa — kobiety, wzbudził zrozumiało zaintereso­
wani*. Wstęp dla członków stowarzyszenia i 
wprowadzonych gości. 

WŁADZE ŁÓDZKIE LlGI MORSKIEJ 1 KO­
LONIALNEJ. 

Z okazfl przybycia do Łodzi prezesa Ligi] 
Morskiej* i Kolosmiallnej, p. generała Gustawa Or-

i, zaproszonego przez miejscowy od- n y c h SZeptÓW dziewic ' niedziew'C, Śdą-
i K. na akademię dochód z. które); g a j ą C y C n do tej Mekki miłości i przy­

gód. 
Sztuka zagrana została doskonale, w 

czem niemało zasługi utalentowanego i 
sympatycznego reżysera Zbigniewa 
Zlembińskiego, który farsie Smólskiego 
dal należyty rozmach i tempo. 

Brawa przy otwartej kurtynie zb !c-
ra nasza znakomita artystka p. Marja 
Dąbrowska w roli typowej gospodyni... 
Wielka bezpośredniość, szczerość • i 
przemiły temperamendk promieniuje od 
Zofji Tatarkiewicz - Woskowskiej, jako 
sentymentalno-awanturniczej pensjonar­
ki. 

Świetnie uwodziła ubogiego akade­
mika niezrównana Jako putyfarzyca 
dwudziestego wieku, doskonała jak za­
wsze, Hilda Skrzydlowska. 

Trzej muszkieterzy - studenci zna­
leźli wybornych interpretatorów w o-
sobach: brawurowego ł żywiołowego 
Karczewskiego, romantycznego entuzja­
sty Zbigniewa Zlembińskiego i uwodzi­
cielskiego' M. Węgrzyna. Spadający ja­
ko deus ex-machjna wujaszek, kładący 
kres wszelkim awanturom akademickim 
został ujęty wybornie przez M. Lenka. 
Udane dekoracje — P . Poduszko. 

Publiczność bawjła się świetnie. 
Brawa bito prawie tak głośno, jak w 
sąsiednim cyrku, gdy Garkowienko po­
łożył na obie łopatki pokonanego 01' 
weira... 

Zastępca. 

ęia narząd okręgu łódzkiego L.M. i K. z siedzi­
bą w Łodzi przy ulicy Piotrkowskieij Nr. 100. 

Do zarządu powołano pp. starostę Aleksego 
Rżewskiego w charakterze prezesa okręgu, dyr. 
Jakóba-Stefana Cezaka — I-go wUceprczcsa, sę­
dziego Marcelego Wileckiego — II-go wicepre­
zesa!, Stanisława Genlinga, sekretarza, Ignacego 
Zielińskiego — zawt. sekretairz*, dvr. Feliksa 
Św.cczkę — skarbnika, dr. Władysława Puchal­
skiego, zast. skarbafcai, w charakterze członków: 
dyr. Stanisława PflUchow-skitgo inż. Alfreda 
Frentzla, sędziego Romana Meraona,, Władysła­
wa Głębowskiwgo z Turku, Władyslowa Zalew­
skiego z Kot* Józefa Woitaokłego « Łasku 
Aleksandra Mlkunickłego z Kalisza Jerzego Pa-
pińskiego z Pioirlloowa; w charakterze zastęp­
ców: Wawrzyńca Kornackiego, inż. Aleksandra 

WYKŁAD PIERWSZEGO W POLSCE PROFE- Nalepińskiogo. pułk. Adaana HaberJłnga, Bolesła-
SORA PRAWA — KOBIETY. wa Kowalskiego z Sieradza, fcap. Kazimierza 

Na zaprósz on w stowarzyszenia aplikantów Kozłowekłego. 
adwokackich i sądowych wygłosi pani dr. Zofia I D° komisji rewizyjnej w charakterze człon-
Ryrikiewicz prof. wydr. prawa Wolnej Wszech- (ków pp.: Leona Berkwwiozai, Jana Fondera ze 
nicy Polskiej w Warszawie odczyt, na temat: '• Zgicrzai prof. Jana Golinitujegoi w charakterze 
.Stanowisko prawno-prywatne kobiety*' według 'zastępców pp. starostę Stauiterawa Szena z Kola 

praiWj obowiązujących na ziemiach Polski. )ł starostę Leopolda Borysławskiiego z Turku. 

R E J E S T R A C J A R E Z E R W I S T Ó W - L O T N I K Ó W . 
Komenda grodzka zweązku rezerwistów' wzy­

wa wszystkich rezerwiistów-lotników o rojeslro-
wcjilc się W związku codziennie W godzlnich od 
18-ej do 20-ej . Adresu, Narutowicza Ne. 49. 
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ł. Strzemiński taureat nagrody maltsr-
skiej mia§ta źmlzi 

:^żX^ przeciw Dobrowolskie 
Czy istnieje sztuka narodowa ? - H J ó to iest bolszewizm w sztuce? 
P. W. Dobrowolski, właściciel szko 

ły malarstwa i rysunku w Łodzi wystą­
pił z głośnym protestem w chwili gdy w 
radzie miejskiej odbywał się uroczysty 
akt wręczenia art. malarzowi Władys­
ławowi Strzerairiskiemu nagrody arty­
stycznej m. Łodzi a pozatem ogłosił list, 
wyjaśniający powody skandalu, który 
zainicjował i którego był głównym akto­
rem. Ta okoliczność skłoniła nas do 
zwrócenia się do laureata nagrody łódz­
kiej, z prośbą o wyjaśnienie jego creda 
artystycznego. Co p. Strzemiński ma do 
powiedzenia nam wszystkim w związku 
z akcją p. Dobrowolskiego?... 

— Konikiem, na którym jedzie p. 
Dobrowolski, — oświadcza nam artysta, 
— jest przedewszystkiem „sztuka naro­
dowa". P. Dobrowolski widzi w mojej 
twórczości artystycznej raz bolszewizm, j 
drugi raz „kacapizm" i 

nazywa mnie wywrotowcem, 
— Co do sztuki narodowej — to 

stwierdzam, że kwestja taka nie istnieje. 
W każdej epoce historycznej istnieje je­
den kraj, przodujący sztuce we wszyst­
kich innych krajach. Tak było i tak za­
wsze będzie. W epoce hellenistycznej i 
rzymskiej. 

miarodajna była sztuka grecka: 
nie było sztuk narodowych, lecz jedynie 
mniejsze lub większe zbliżenie się do 
doskonałości sztuki greckiej. To zbliże­
nie było zależne od ogólnego poziomu 
kultury w danych kraju. 
Renesans był wioski, ale był równocześ­

nie w całym świecie kulturalnym. 
Nie było szeregu niezależnych od siebie 
sztuk renesansowych. Od czasów Na­
poleona przoduje światu sztuka francus­
ka. Ta tylko sztuka ma prawo nazywać 
się narodową, która jest 

najwyższą w swej epoce 
i na której opiera się ruch artystyczny 
tej epoki. Stąd zagadnienie sztuki naro­
dowej sprowadza się do zagadnienia po 
złomu. 

— Skąd więc u nas i gdzieindziej to 
par force „tworzenie" sztuki narodowej? 

Mistrz Strzemiński uśmiecha się zna-[ 
cząco: 

— Sztuka narodowa jest furtką dlal 
tych, którzy nie są w stanie dotrzeć do 
poziomu sztuki przodującej. Furtkę tę} 
stwarzają sobie często sami malarze, 
czasami otwierają im ją krytycy, a nie­
kiedy—ludzie jeszcze mniej powołani do 
opinjowania w dziedzinie artystycznej— 
skądinąd zasłużeni działacze społeczni, 
lub wręcz polityczni. 
Każdy artysta narodowy musi być już z 

natury rzeczy epigonem. 
— Naprzykład? — wtrącamy. 
— Naprzykład Męcina — Krzesz (epi 

gon Matejki oddający tematy narodo­
we, lecz jeszcze hołdujący przebrzmiałe­
mu naturalizmowi), naprzykład Wodzl-
nowski, który w „Zaduszkach", przed­
stawił wszystkich bohaterów narodo­
wych, wykazując pod względem formy 
zupełną zależność od Matejki, naprzy­
kład Skoczylas — z którego usiłują zro­
bić krytycy malarza narodowego 

dlatego, że maluje górali... 
I ten jest epigonem: anali 

si korzystać z przebrzmiałych form arty­
stycznych. 

Kwestja tematu jest dzisiaj już zu­
pełnie nieaktualna. Sztuka narod<-wa 
zaś przez swą tematowość stara się zep­
chnąć wóz malarstwa wstecz aż do spo­
sobu myślenia z przed naturalizmu. 

— A zatem jakie jest dziś aktualne 
zagadnienie? 

— ZAGADNIENIE FORMY. FOR­
MA JEST RZFXZĄ DECYDUJĄCĄ. 

Tyle o sztuce narodowej, którą jako­
by ja i moi koledzy ideowi staramy się 
zaprzepaścić. Jak widzimy — niema o 
co się tifrbować. 

Wszczynamy dyskusję na inny temat: 
bolszewizm w sztuce Strzemińskiego. 

— Jeśli traktować to słowo na ser-
jo, jeśli nie uważać, że jest ono rzucone 
przez p. Dobrowolskiego jako obelga — 
to przez zarzucanie artyście nowoczes­
nemu, że jest bolszewikiem — wystawia 
sobie zarzucający wręcz rozbrajające 
świadectwo ubóstwa. Sztuka nowoczes­
na dąży do oczyszczenia plastyki od te-
matowości i od naturalizmu, dąży do 
zbudowania dzieła z elementów 
wypranych ze wszystkich wrażeń i doz­

nań poza wrażeniami wzrokowemi. 
A szldka komunistyczna jest, jak wiado­
mo, dziś sztuką czysto agitacyjną i dla 
tego musi ona nawracać do tematu. Jest 
więc w swych kierunkach sztuka komu­
nistyczna, sztuka bolszewicka, antytezą 
tego, czego chce sztuka nowoczesna. 
Nawrót do tematu natomiast widzimy 
przecież również,w sztuce narodowej... 

P. Dobrowolski powołuje się aż na 
Żeromskiego, który w „Snobizmie i po 

O s t r z e ż e n i e ! 
Istnieje tylko jeden oryginalny i nieza* 
wodny, we wszystkich kulturalnych 

państwach używany preparat 

D A R M O L 
czekoladki prze czy szczają cę znany od kilkudziesięciu lat. 

Prosimy więc żądać wyraźnie 
. D a r m o 1" gdyż preparat ten 
b y w a c z ę s t o p o d r a b i a n y ! 

stępie" zarzuca artystom polskim, że 
hołdują sztuce nowoczesnej, pochodzą­
cej z Rosji jakoby, i jako cel ich pracy 
wytyka chociażby 

słownik gwary kieleckie}. 
Stąd ów „kacapizm' sztuki nowoczesnej. 

Nasz rozmówca na ten ustęp odpo­
wiada bez wahania: 

— Ta praca Żeromskiego („Snobizm 
i postęp") jest całkowicie chybiona. Au­
tora „Popiołów" stać było na to, by 
choć raz 

palnął głupstwo. 
Żeromski razem z całą „Młodą Polską" 
należał do grupy secesjonistów i deka-
dentów. Zasadniczym motywem przewi­
jającym się w utworach tych pisarzy i 
poetów była 
niechęć do konstruowania „szare)" co­
dzienności oczekiwanie niespodziewane­

go cudu. (Szklane domy). 
Koncepcja cudu wyszła na tle szarości 
ich pracy, którą uważali za zło koniecz­
ne. Szukali wyzwolenia z jarzma co­
dziennej dyscypliny pracy miejskiej i w 
ucieczce od tej pracy szukali cudu. Stąd 
ich neurastenja, przejawiająca się już w 
samej fakturze i konstrukcji ich dzieł. 
Stąd nawet podnoszenie ducha przez 
Żeromskiego miało w gruncie rzeczy 
charakter destrukcyjny: 
Żeromski i oczywista Przybyszewski da-
lą typy rozdzierane przez sprzeczności, 

typy kapryśne. 
Im dalej, tem wyraźniej występuje w 

twórczości Żeromskiego ta nerwowość i 
nieumiejętność skonstruowania ani toku 
powieści, ani oblicza ideowego bohatera. 
(Baryka). Realna epjąka dzisiejsza, mi­
mo że organizuje się słabo, wytrąciła Że­
romskiego zupełnie z równowagi i stąd 
krzyk rozpaczy bankrutującego człowie­

ka i bankrutującego kierunku sztuki. 
Temu krzykowi na imię: „Snobizm i po­
stęp". 

Jak dalece się Żeromski omylił, 
świadczyć mogą zresztą suche dane. No­
woczesne kierunki mają nibyto pocho­
dzić z Rosji. Tymczasem futuryzm pow­
stał w r. 1909 we Włoszech, kubizm w 
tym samym roku we Francji, ekspresjo-
nizm w 1911 roku w Niemczech, neopla-
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Wyłączna sprze­
daż na Polskę 

i w. m, Gdańsk: DlH Jó­
zef Hosiasson. Warszawa. 

Tomaszów - Mazowiecki 
OBŁAWA POLICYJNA. 

Tulejszy komisariat policji, dążąc do 
oczyszczenia miasta naszego od mętów 
społecznych, znowu przeprowadziła 
obławę na terenie Tomaszowa. W cza­
sie obławy aresztowano Jana Serwę 
ukrywającego się przed odbyciem kary 
6-tygodniowego aresztu. Pozatem od 

p. Józef Neugoldberg, 
prostujemy. 

co niniejszym 

NIELUDZKA MACOCHA. 

stycyzm w r. 1915 we Francji, dadaizm 
w 1916 w Szwajcarji, konstruktywizm w 
1919 w Niemczech, surrealizm w 1924— 
we Francji, unizm (twórca Strzemiński 
— przyp. nasz) w roku 1924 w Polsce. 
Tylko jeden kierunek wyszedł z Rosji w 
r. 1914 — suprematyzm. Twórcą jego —• 
rzecz ciekawa — byl nie rosjanin, a po­
lak Malewicz. 

— Jeszcze jedna kwcslja, — wtrą­
camy, jak się rzecz ma z ową wy w roto-
wością sztuki nowoczesnej? Przecież to, 
co panowie robicie, to rzeczywiście,cza* 
sto zakrawa na zaprzeczenie wszystkie­
go, co się nazywa malarstwem. 

I na to pytanie, zawierające ważki 
moment oskarżający, następuje odpo­
wiedź jasno precyzyjna. 

— Ci, co się nie znają, a więc i lu­
dzie ze sztuki narodowej, głoszą, że 

my burzymy, a nie tworzymy. 
Tak nie jest. Sztuka nowoczesna nie bu­
rzy, tylko oczyszcza. Mimo pozorny roz­
brat z utylitaryzmem i operowanie po­
jęciem czystej formy i czwartego wymia­
ru — staje się ta sztuka w zastosowa­
niach 

najbardziej rzeczowa i utylitarna. 
— Sztuka nowoczesna , jak każda 

sztuka żywa, — kontynuuje z ogniem 
mistrz Strzemiński — wyprzedza współ­
czesność i niezmordowanie eksperymen­
tuje nad budową gmachu kuilury przy­
szłości. Stąd jej rezultaty, często niezro-

Malutkie mieszkanko na plerwszem' A
u,ml±' « ą s t ° okrawające 

piętrze przy ul. Prez. Wojciechowskie-: A > ^T™^^  R°"*n  M°UC" 
go zajmuje, dość liczna rodzina robotni 
cza. Przed kilku laty zmarła po dluż-

liza jego formy 
ujawnia silny wpływ Cezanne'a (geome- j Rozpędowskicgo, Karpaty 92* który ni 
tryzacja formy) i Hodlera (równoległe j posiadał zezwolenia na broń. 
powtarzanie podobnych kształtów)... Na 

afny dom noclegowy u Olgi szej chorobie matka "pięciorga drobnych 
K a m e l s k S Farbiarska 1. gdz;e zastano dzieci które p o z o s t a w i ę zostały wy-
lyarnub* «J, A I U łącznej opiece ojca, Karola O., człowie 

ka bardzo porywczego. 
Stosunki w rodzinie uległy znaczte-

mu pogorszeniu, gdy Karol powtórni-
się ożenił i wprowadził do domu swi 
żonę, kobietę o* bogatej przeszłości kry-

i Henryk? minalnej. Nowa gospodyni, która prze 
bywała przez dłuższy czas we Frąncj 

nigdzie nie meldowanego Piotra Prze 
wodaka, Stanisława Rockiego, uchyla 
jącego się od kary aresztu, dalej Józe 
fa Przybysza, Gęsia 6, Wacława Flor 
czaka, Szosa Ujazdowska 60 oraz Ste 
fana Rybaka, Wodna 21, Wreszcii 
skonfiskowano rewolwer 

przykład — dodaje po namyśle artysta, 
Stryjeńska, która również maluje „naro­
dowo" a której obrazy do złudzenia przy 
pcminają plakaty monachijskie z 1920 r. 

Sztuka narodowa, — ciągnie laureat 
Łodzi, — polega w oczach tych, którzy 
ją niewiadomo poco forsują 

na temacie, 
na apologji dnia wczorajszego i na apo­
lonii jego wszelkich wtórnych oznak zew 
nętrznych (stroje ludowe, wstążki, kap 
cie, kierpce, kołpaki górali, pasiaki itp.), 
których zachowanie sprzeciwia się roz 

OSZUSTWO. 
Karol Alberski, zam. na stacji kole 

jowej, zameldował, że niejaki Bronisław 
Pociejowski, stały mieszkaniec Lublina 
w czasje ostatniego pobytu w Tomaszo 
wie, zaciągnął długi w tutejszych skle 
pach, dając za pobrane produkty po 
kwitowanie ze sfałszowanymi podpisa 
mi Albcrskiego. Suma zaciągniętego w 
ten sposób długu wynosi około 100 zł. 

ta — pierwszy absolutny plód impresjo­
nizmu — wywołała większą burzę w 
świecie artystycznym, niż wywołały 
wczoraj rysunki Picassa. A jednak oneg-
dajszy Monet i wczorajszy Picasso stwo­
rzyli etapy na drodze rozwoju sztuki. 

Temat jest wyczerpany. 
Mistrz Strzemiński dodaje jednak po 

chwili: 
—- Ciekawa, że zarzuty p. Dobrowol­

skiego Są typowe dla stronnictwa naro­
dowej demokracji. Krytyk Obst z Wilna 
i Pieńkowski z „Gazety Warszawskiej" 

WYJAŚNIENIE. 
Do wczorajszej wiadomości 

b.e jej pierwszego męża, wprowadziła 
rządy dyktatorskie, 

wojowi życia współczesnego i wreszcie, przed lokalem kina" wkradła s : ę nieści 
po trzecie, sztuka narodowa — l tego jej słość. a mianowicie: nie p. Oskar Fisz 
zwolennicy starają się nie widzieć —- mu man został pobity przez opryszka, lec; 

Szczególną antypatię żywiła o. Mar 
ta do najstarszej, 16-letniej pasierbicy 
Elzy, którą katowała przy każdej oka 
zji. Elza, chcąc uniknąć ciężkiej pbjśc 
swej macochy postanowiła raz na za w 
sze skończyć z życiem i wczoraj wy 
skoczyła z okna pierwszego piętra na 
podwórze, kalecząc się dotkliwie. 

Twarde serce macochy nie zmiękło 
jednak wobec tak tragicznego w y d a n e 

„Napadania. Wybiegła ona na podwórze ł muc 
' no poturbowaną pasierbicę zawlokła do 

komórki, gdzie trzymała ja przez kilka 
godzin pod kluczem. 

woczesnym, co ich niefortunny uczeń — 
Dobrowolski. Prasa innych odcieni, for­
sująca nawet sztukę narodową, prasa 
obozu rządowego, daleka jest od tego, 
by stawiać nam takie zarzuty jak pano­
wie Obst, Pieńkowski i Dobrowolski. 

My musimy iść naprzód, ciągle pró­
bować i ciągle zaczynać na nowo. Obraz 
staje się stary, z chwilą gdy powstał —• 
bo życie też ani na chwilę nie zamiera.. 

S. GL 

Di. Józsl biebeskind 
iMARIENBAD — Dom Hungarja. 



Kurier Handlowo-Przemysłowy 
ł ó d z k i e g o o f a r e g i i ^ w f ó 

K A R T E L W S T Y D L I W Y . 
W dzi lale gospodajrczyrn ,G*zely Pol-

slkicj'' zna idu jemy artykuł wstępny łódz­
kiego ekonoortiety p. Starrafciwa Laulerba-
cha pod tytułem powyz*zym. Ze wzjjicdu 
na temat t osobę autora artykuł ten prze-
drukcwujcoiy, niezupełni*! zrt-Łzłą podzie­
l a ją wyrażone w nim poiłl^dy. 

Niedawno na łamach „Gazety Han­
dlowej" przeprowadzona została wymia­
na myśli pomiędzy Zrzeszeniem Produ­
centów Przędzy Bawełnianej z siedz-rbą 
w Łodzi z jednej strony, a prof. H. Tcn-
nenbaumem z drugiej strony. 

Prof. Tenuenbaum w odczycie swym, 
wygłoszonymi w Stowarzyszeniu Teehni 
ków w Warszawie, a dotyczącym form 
organizacyjnych przemysłu polskiego 
scharakteryzował m. In. Łódizkie Zrze­
szenie Producentów Przędzy Bawełnia­
nej, jako kartel przymusowy. Charak­
terystyka ta wywołała komunikat wy 
mienionogo Zrzeszenia, stwierdzający, że 
na terenie łódzkim żaden syndykat togo 
typu wogóle nie Istnieje 1 że twierdzenie 
p. Tenneubauma, jakoby istniał, wynika 
jedynie „z zupełnej nieznajomości łódz 
kich stosunków". Ze swej stronv p. Ten-
nenlbaum w artykule zatytułowanym 
„Czy istnieje kartol przędzy bawclnla 
nej" wyjaśnił, że jednak istocie rzeczy 
najlepiej odpowiada nazwanie łódzkiej 
organizacji przemysłu — kartelem przy 
musowym. W ten sposób, jak widać z 
powyższego, istotą sporu jest stwierdzę-1 nieje 

- - - - - -• . . m wr 

inlesienia ustawy o ciach na bawełnę,' 
momentalnie zostałaby unicestwiona. 

A oto Zrzeszenie Producentów Przę­
dzy Bawełnianej w odpowiedzi na objek-
tywne stwierdzenie jego charakteru przez 
ekonomistę ogłasza, że kartel wogóle nie 
istnieje, skąd oczywiście wynika, że o 
przymusie kartelowym nie może być mo­
wy. 

Nic ulega żadnej kwestji. że w histo-
rji polemik na tematy gospodarcze od 
czasu odrodzenia Państwa Polskiego nie 
dużo było twierdzeń, któreby tak kolido­
wały z rzeczywistością, jak to właśnie 
twierdzenie Zrzeszenia Producentów 
Przędzy Bawełnianej. 

Nie możemy przypuścić ani na chwi­
lę, że zarząd tego kartelu nie rozumie rze 
czy elementarnych z zakresu ekonomiki, 
gdyż przecież na czele jego stoją ludzie, 
kierujący wielklemi jednostkami gospn-
darczemi, robiący wielkie interesy, pro­
wadzący politykę w imieniu ogółu gospo­
darczego w najpoważniejszym ośrodku 
przemysłowym kraju. 

Skoro tak. to musi być inna przyczy­
na, dla której zarząd Zrzeszenia, będące­
go w swej rslocie kartelem przymuso­
wym, wystąpi! ze sprostowaniem, które 
w gruncie rzeczy zmierza d,o zdemento­
wania poglądu, że jest kartelem przymu­
sowym- I istotnie przyczyna taka rst-

ii.i 

nre faktu, czy w łódzkim przemyśle włó­
kienniczym kartol przymusowy Istnieje, 
czy nie Istnieje. 

Właśnie ta istota sporu jest w wyso­
kim stopniu znamienna ponieważ zdawa­
łoby się. że przy ustalaniu tego rodzaju 
faktu nie może być żadnej różnicy zdań-
Różnica jednak jest. Wynika ona nie z 
błahych przyczyn terminologicznych: 
sięga do rdzenia problematu polityczno-
gospodarczego, jaki z organizacją łódz­
kiego przemysłu włókienniczego się wią 
żę. 

Jak wiadomo, w pewnym odłamie na­
szego przemysłu włókienniczego od wie 
lu juz lat rozioga się — teoretycznie nie 
zbyt pogłębione, a praktycznie nierealne 
— wołanie o program produkcyjny. Za 
łożeniem zwolenlków stworzenia takiego 
programu jest przeświadczenie, że w dzi 
sicjszycli warunkach placówki przemy 
slowe bezapelacyjnie skazane Są na nie 
rentowność i że tylko kartelizacja może 
tę rentowność przywrócić. Sprawa orga­
nizacji przemysłu włókienniczego prze­
chodziła najrozmaitsze fazy 1 długo bar 
dizo trwało zanim znalazła swe definityw 
ne rozwiązanie w decyzji co do stworze 
nia dzisiejszego kartelu, silnie obwaro­
wanego cłami karnemi. wyproszoneml u 
rządu przez ów odłam przemysłowców. 

Myślą przewodnią organizacji Zrze­
szenia Producentów Przędzy Bawełnia­
nej jest powiązanie kwot wytwórczych 
ze stanem Pięściowym warsztatów pracy j 
poszczególnych zakładów wytwórczych. 
W ten sposób organizacja ta wyjmuje z 
rąk poszczególnych przedsiębiorców pry­
watnych decyzję co do wysokości ich pro 
dukcji i przerzuca te decyzje do rak Zrzc 
szenia. które ze swej strony czerpie swe 
prawo do ustalania kontyngentów wy­
twórczych w gruncie rzeczy z ustawy o 
wspomnianych sankcjach celnych. Osta­
tecznie rzecz wiec jasna, że państwo u-
stala kwoty wytwórcze dla poszczegól­
nych producentów przędzy bawełnianej 
1 że rzecz ta dzieje się w trybie przymu­
su. Dla każdego kto posiada elementar­
ne informacje, dotyczące stosunków w 
przemyśle. włókienniczym, jest oczywi­
ste, że dopiero zarządzenie o t. z w. cłacl 
organizacyjnych stanowi istotnv począ 
•tek funkcjonowania Zrzeszenia Producen 
łów Przędzy Bawełnianej i że wszystko, 
to co wcześniej się działo na jogo terenie, 
było raczej tylko wstępem i szukaniem 
drogi 
rda. 

Każdy więc znawca łódzkich stosun­
ków gospodarczych wie doskonale, że w 
Łodzi kartel przymusowy istnieje. Wie 
to przedewszystkiem samo Zrzeszenie 
Producentów Przędzy Bawełnianej, któ­
re nim jest i którego spójność w razie 

Kartel przymusowy zwalnia słabe f 
nansowo i nierentowne jednostki od ko 

życia ponad te, które reprezentują mniej­
szą sumę żywotności. Rolę przymusu 
kartelowego ocenić należy ujemnie z 
punktu widzenia gospodarstwa społecz­
nego. 

W przemysłach przymusowo skarte-
lizowanyeh prędzej, czy później dojrze­
wa rozczarowanie do przymusu i zwy­
kle coraz częściej słyszy się zdanie, że w 
wyniku kartelu dany przemysłowiec mu­
si „płacić" za drogiego. Chodzi o to, że 
większa kwota produkcji wynika tu nie z 
większej żywotności gospodarczej da­
nych zakładów wytwórczych, lecz z me­
chanicznych formuł, zawartych w statu­
cie kartelu i że w gruncie rzeczy kartel 
przymusowy stwarza przywilej jednych 
i upośledzenie innych producentów w 
sprawie rozkładu kosztów generalnych 
na jednostkę wytwórczości. 

Tak brzmi objektywna prawda ekono­
miczna o przymusie kartelowym, który 
rzekomo ma być instrumentem porząd­
kowania rynku 

K a r t e l p a p i e r n i 
utworzony został w Polsce. 

Jak już informowaliśmy naszych czy­
telników, z dniem 1 maja r. b. utworzo­
ny został kartel papierni w Polsce. — 
Obecnie dowiadujemy się. że firma 
„Centropapier" sp. z ogr. odp. w War­
szawie objęła sprzedaż komisową pa­
pierów wyrobu fabryk, które przystąpi­
ły do kartelu, a mianowicie: Fabr. Pa­
pieru „Czerwonak", Fabr. Papieru w 
Częstochowie B-cia Kohn & Markusfcld, 
Danzigcr Rohpappen und Pap cr-Fabrjk, 
Gdańsk, Fabryka Tektury i P a p c i u 
..Fordon" w Fordonie. C. H. DUrich 
Fabr. Papieru w Mikołowie, Górnoślą­
ska Fabr. Celulozy i Papieru Sp. Akc. 
w Czulowie. Mirkowska Fabr. Pap'cru 
Sp. Akc. w Warszawie. Kluczewska 
Fabr. Papieru Sp. Akc. w Warszawie, 
„Lignoza" Sp. Akc. w Katowicach. No-
wo-Wilejska Fabr. Masy Drzewnej i 
Papieru w Kuczkuryszkach. Fabryka 
Celulozy i Papieru ..Natronag" Sp. Akc. 
w Kaletach. S. W. Nicmojowski Fabry­
ka Papieru Sp. Akc. w Bielsku. Polska 

W przemyśle włókienniczym coraz Wytwórnia Papierów Wartościowych 
więcej jest ludzi, którzy-tę rrawde sobie Sp. Akc. w Warszawie. Fabryka P a p c -
uświadamiają. Dlatego to właśnie wla- ru „Malta" w Poznaniu, Polsko-Szwcdz-
dteom kartelu przymusowego nie bardzo ka Fabryka Papieru ..Papyrus" w So-
jest na rękę, gdy się publiczne pod ich czewce. Inż. K. W. Lcop. Skark Fabry 
adresem wymawia wyrazy: przymus 
kartelowy. Dlatego kartel przymusowy 
sugeruje, że niema kartelu przymusowe­
go, ba! ogłasza, że wogóle niema kartelu. 

Komunikat Zrzeszenia Producentów 
( Przędzy Bawełnianej jest aktem nlewia-

ecznoścl organizacyjnego, technicznego ' ry w stosunku do pożyteczności przymu-
handlowego doskonalenia się i daje im su karteLowego. 

na pewien czas gwarancję mniej lub wię-J Gdyby bowiem w pożyteczność wię­
cej spokojnej wegetacji, wyłączając tern rzono, to nie negowaneby sweigo wbsne-
samem ich śmierć i sanację, natomiast g.o istnienia, lecz dowodzouoby pożytecz-
odfblera jednostkom gospodarczym-zdrprjuości kartelizacja w4aśnie; pod.auspicjami, 
wym l dzielnym rozmach życiowy, wy-.przymusu. .. ",J„ 
pikający z możności decydowania o j Prof. Tonnenbawm bynajmniej nie wy 
własnym swoim tosis na własną swoją kazał „zupełnej nieznajomości "'łódzkich' 
odpowiedzialność. Kartel przymusowy .stosunków". Wprost przeciwnie: wyka-
dtrudmia, a nawet wręcz uniemożliwia zał dokładną znajomość tych stosunków 
proces normalnego przeciwważenla się skoro trafnie wyczytał zamaskowaną 
na szalach życia gospodarczego jedno- istotę Zrzeszenia Producentów Przędzy 
stek prywatno - gospodarczych lepiej ł Bawełnianej, które ze względów tak tycz 
gorzej gospodarujących, bardziej pręż- nych odlżegnywuje sie od nrawdiziwego 
nych i mniej prężnych, czyli ogólnie mó- 'swego charakteru ekonomicznego, 
wiąc proces wybijania się tworów gosńo-1 Stanisław Laulerbach. 
darczych bardziej przystosowanych d o a 

ka Pap'cru w Milówce. Stcinhngen i 
Saenger Fabryki Papieru i Celulozy Sp. 
Akc. w Warszawie. Wielkopolska Pa-
pernia Sp. Akc. w Bydgoszczy. Wło­
cławska Fabryka Papieru Sp. Akc. w 
Warszawie, Żywiecka Fabryka Papieru 
„Solali" w Żywcu. 

Przedstawicielem firmy „Centropa­
pier" na Łódź i Okręg Łódzki został za­
mianowany p. Jerzy Doering. długolet­
ni przedstawiciel firmy „Stcinhagcn i 
SuenftWriaa »->*:o<rn> mom ^rth 

1 bBf nie pulowery' 
artystyczne, wykonane rocznie na 
drutach z NAJLEPSZYCH GATUN­
KÓW JrDWABlU I WEŁNY. NAJ­
NOWSZE FASONY. 

U U HIRSZMAN 
1 - 4 0 Kilińskiego 14. 2 piętro. 
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Zjazd izb przemysłowo-handlowych 
obradował w dniu wczorajszym w Warszawie. 

(F) Wczoraj odbył się w Warszawie 
zjazd izb przemysłowo -. handlowych-

I Dokonał on wyboru 5 delegatów związ­
ku izb do stałej komisji porozumiewaw­
czej izb przemysłowo - handlowych, rol­

nych i rzemieślniczych, powołanej do ży­
cia na mocy uchwały powziętej na pier­
wszym zjeździe samorządu gospodar­
czego. 

W związku z zamierzeniem utworze­

nia zakupu centrali kas chorych, zjazd 
postanowił temu projektowi kategorycz­
nie się sprzeciwić, jako szkodliwemu dla 
interesów ogółu gospodarczego. 

Pozatem zjazd zajmował się skutka­
mi dotychczasowej polityki drogowe), 
zwracając uwagę na znaczne skurczenie 
się w roku ubiegłym ilości pojazdów me­
chanicznych oraz na niestojące w żad­
nym stopniu zmniejszenie się funduszu 

Na dzisiejszem posiedzeniu giełdy i PAPIERY PROCENTOWE. Na ryn- na utrzymanie i rozbudowę dróg 
walutowo-dewizowcj w Warszawie z a - | k u zarówno państwowych jak i prywat- Zjazd podkreślił potrzebę możliwie 
potrzebowanie zarówno na dewizy jak l .nych papierów procentowych zaznaczyła natychmiastowego zrewidowania całej 
na waluty gotówkowe było bardzo ogra-1 się w dniu dzisiejszym tendencja wybit- polityki drogowej przy czynnym współ-
mczone. Kurs dolara gotówkowego zano nie słaba, zwłaszcza dla 7 proc. poż. sta- udziale sfer gospodarczych. Uznając »a 
towano azis oficjalnie po 8.87. Kurs ka- , bihzacyjnej i 8 proc. 1. z. st. Warszawy, wysoce szkodliwą odrębność uslawodaw 
bla na Nowy Jork w daUzym ciągu nis- Notowano: 3 proc. poż. budowl. 31.50, stwa gospodarczego, obowiązującego w 

O i e l d a p i e n i l i n o . 

ki, mianowicie 8.903. Kursy dewiz noto- j dolarówka 44.50, 6 proc. poż. dolarowa 
wano; Nowy Jork 8.899. Londyn—-32.95 48, 7 proc, poż. stabilizacyjna 44.75 — 
—32.72, Paryż -— 35.13, Praga — 26.38, 1 41.75, 7 proc. i 8 proc. obligacje i listy 
Szwajcarja — 174.40, Włochy — 45.75, J B.G.K. i Banku Rolnego bez zmiany. 6 
Holandia — 361.40. Dewizami na Berlin J proc. oblig. Polskiego Banku Komunal-
w tranzakcjach międzybankowych obra­
cano po 211-40. Wszystkie dewizy noto­
wane były w dniu dzisiejszym przy ten­
dencji słabszej. W obrotach prywatnych 

województwie śląskiem, zjazd uchwalił 
zalecić izbom w Katowicach i Bielsku 
dołożenie wszelkich starań w celu przy­
śpieszenia unifikacji ustawodawstwa go­
spodarczego. 

Ponadto związek izb podniósł po­
trzebę jaknajszybszego ogłoszenia wyka­
zu surowców i półfabrykatów, których 

nego I em. 72, 8 proc. oblig. Polskiego 
Banku Komunalnego II em. 81.50, III i 
IV em. 93, 4 i pól proc. lisly ziemskie 
3 1 . 5 i > _ ?«?• 8 p r o c - " s . t y W a r f z a w Y 51.50 sprzedaż " a rachunek firm zagranicz-

za markę niemiecką w gotówce płacono —49—49.50, 5 proc. listy Łodzi 44.50,1

 n y c h podlegałaby opodatkowaniu od pro 
,210.50, za dolar got. 8.87, rubel złoty przyczem pod koniec zebrania giełdowe- w i z j j . Projekt wykazu takich artyku-

. 1 4 . 8 5 , 2 5 , dolar złoty• — 9.07, rubel sre- go ofiarowywano je po 43. Drobne tran- łów opracowany przez specjalną komis 
do urzeczywistnienia celu Zrzeszę- b r n y 1 4 0 ' b l , o n ° 6 2 - z a k c l e zawarto: 4 proc. poż. mweslycyi-

AKCJE. Na rynku akcyjnym tenden- ną zwykłą po 85. Za 4 proc. poż. inwest. 
cja utrzymana przy większych obrotach serjową żądano 93, za 5 proc. poż. kon-
akcjami Banku Polskiego, które notowa- 1 wersyjną 30, za 4 proc. listy ziemskie 25, 
no dziś po 70. Pozatem zanotowano kurs za 5 proc. listy Warszawy 39, za 6 proc. 
tylko akcyj Warszawskiego Cukru po 17 I ^l ig. m. Warszawy z 1926 r. 6-ta em. za 

od koniec zebrania akcje te I 'iii i IX em. 24. przyczem pc 
ofiarowywano po 14. 

- — — 1 / r- — t I — -l 

ję związek izb uchwalił przedłożyć mi­
nisterstwu skarbu. 

Wreszcie zjazd powołał komisję spe­
cjalną do rozpatrzenia opracowanego 
orzez komisję kodyfikacyjną projektu 
księgi czwartej prawa egzekucyjnego o 
zabezpieczeniu. 
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Drugi „Grunwald" w Prusiech. 

W sejmie pruskim zaszło lekkie zamieszanie: 
Hitlerowcy komunistom dali „grzanie", 
Ci podieli zatem rewanż oczywista 
— No i walka rozgorzała wnet ognista. 

Jeszcze dzisiaj wrą utarczki na ulicach, 
Pod razami krwawa nosyt łby i l'ca... 
A choć tłuka s<e rzetelnie strony ob>e 
— Jednak „oka kruk krukowi nie wydzioble" 

W. Drozdowski. 



DODATEK LITfTRACKO-NAUKOWY 

CZY LEKARZ POWINIEN 
Medycyna nie jest nieomylna.—PacJent żąda prawdy, ale pragnie 
pocieszenia.—Laicy stają się łatwo hipochondrykami. - Obowiązek 

lekarza wobec rodziny pacjenta, 

Wiedza medyczna musi pozostać tajemnicą lekarzy. 
robę z czystem sumieniem, w duszy pacjentów. Jeśli lekarz zbagatelizuje po 
pacjenta rodzi się przypuszczenie: — ważną chorobę, pacjent przyjmie to za 
a nut on tylko chce mnie pocieszyć?... dobru monetę i zlekceważy sobie rów 
Ale w szerszem ujęciu sprawa ta przed 

(liO. — Czy lekarz powinien powie-) A oto inny tragiczny wypadek, z 
ćfeieć pacjentowi szczerą prawdę?... Co życia zaczerpnięty, i wskazujący dobit-
jest z punktu widzenia lekarskiego ko- nie. jak wiele założy nietylko od wle-
rzystujejsze dla beznadziejnie chorega 'dzy lekarza lecz również od jego znajo-
pacjeała: — świadomość zbliżającego mości psychologii i taktu. | Stawia się następująco: —- pacjentowi 
sic kresu, czy też ułuda powrotu do | — „Siostra moja — pisze pewien potrzebna Jest nie prawda, locz zdro-
zdrowia?... Dyskrecja nad tem niezmier bcrlińczyk — dostała wady serca. Po wie. Każdy pacjent, widząc, że samo­
tne wielkiem zagadnieniem przedsta-! pierwszym ataku minęło kilka spokój- poczucie jego Jest coraz gorsze, zaczy-
wia się inaczej, jeśli udział w niej biorą nych lat. poczem ataki stawały się co- na wątpić w możliwość wyzdrowienia, 
tylko lekarze, inaczej zaś — jeśli pa- raz częstsze. Stały nasz lekarz dodawał Sugestia odgrywa w tych wypadkach 
cjenci zabierają głos w tej sprawie. 1 Jej ciągle otuchy, jakkolwiek wypadek niewątpliwie wielką rolę, ale nie zastą-

Pozwólmy najpierw wypowiedzieć był naprawdę niezwykle ciężki. Po- pl ona racjonalnego leczenia i nieomyl-
s*ę osobom, nic mafccym z medycyną trafił on jednak podnosić na duchu ne] diagnozy, 
rac wspólnego, chyba tylko, to że mu- ' pacjentów i siostra moja po każde] ]ogo| W dzisiejszych czasach populary-
szą od czasu do czasu zssiągnąć porad wizycie czuła się lepiej Zdarzyło sie Jed zacji wiedzy zagadnienie to nabiera spe 
lekarza w sprawie kii zdrowia. juak dnia pewnego, że nasz stały lekarz cyficznych cech aktualności. Odczyty 

W jednym z dzienników zagranicz-, wyjechał na urlop i ponieważ w tym lekarskie na temat różnych chorób po-
rtyrh żona ciężko chorego pacjenta czasie siostra dostała silnego ataku, za zaszczytną rolą uświadamiającą, 
opowiada: I wezwaliśmy innego młodego lekarza, spełniają równorzędnie zadanie mniej 

— „Przed sześciu laty mąż mój udał który, po zbadaniu, oświadczył prosto pożądane, a przyczyniające się 
się do znanego urologa niemieckiego w 
sprawie zasięgnięcia porady i poddania 
się obserwacjom klinicznym ze 
względu na dolegliwości nerek. Lekarz 
wyszedł ze mną na schody i oświad­
czył, że ule jest zwolennikiem strusiej 
połiyHi w medycytiie I musi z przv-
kro:'oia stwierdzić, że stan mego męża 

do wzro 
z mostu, że z taką wadą serca długo stu liczby niebezpiecznych • hlpochon-
żyć nie można... Skutek tej wizyty był dryków. Skutek jest taki, że każdy sta-

Jest niezwykle poważny. Według opinji do grobu!".. 

taki, że siostra moja nie chciała przyj­
mować żadnych pokarmów, oświad-
;zojąc, że „1 tak nie warto"... W nocy 
.tawiedziały ją potworne sny, budziła 
się z krzykiem: „Przyszli jut, żeby 
mnie zabrać!" „Teraz spuszczają mnie 

je się dziś swym lekarzem i kłucie w 
piecach przy oddychaniu nasuwa mu 

nież swój stan co może pociągnąć za 
sobą przykre konsekwencje. Lekarz, 
wezwany do chorego dziecka, zataj 
prawdę przed matką, lecz ojcu powie 
wszystko, co mu w tej sprawie wia? 
domo. 

Niektórzy wychodzą z założenia, to 
wizyta lekarza Jest zwykłą trauzakcju 
handlową. Wzywa się lekarza poto, 
aby powiedział prawdę o stanic pacjen­
ta i za to mu się płaci. Cóżbyśmy po­
wiedzieli naprzykład o zegarmistrzu, 
który sprzedałby zły zegarek jako do­
bry 1 wziąłby za to normalną cenę?... 
Pacjent płaci, pacjent wymaga. 

Przytaczamy te argumenty tylko dla 
tego, że pacjenci często się na nie po­
wołują. Trudno jednak traktować tego 
rodzaju rozumowanie poważnie. Le­
karz nie Jest zegarmistrzem, a porada 
lekarska nie Jest tranzakcją handlową, 

już myśl o gruźlicy, a niedyspozycja Mówiąc już katcgorjami „businessma-
żoładka — o raku wątroby lub narza- na", stwierdzić należy, że lekarz nie 
dów trawienia. Słusznie więc niektórzy daje wszak wzamian za otrzymane ho-
lekarze uważają, że uświadomienie norarjum ..towaru o wartości mater 
ogółu winno iść tvlko w kierunku pro- jalnej" Jego „towar" jest wartością bar 

poważnego urologa choroba mego mę 
ża b \ ł a beznadziejna i katastrofy spo­
dziewać się należy najwyżej w ciągu 
dwuch lat. 

Po roku mąż mój udał się do berliń­
skiego specjalisty, aby przekonać się o 
postępach choroby i okazało się, że 

dziej etyczną, co wynika zresztą z cha­
rakteru jego zawodu, różniącego się od 
„handlu", „fabrykacji" i „rzemiosła". 

Reasumując wiec powyższe wywo-

Chora nie zaznała już spokoju. Gdy pagowania profilaktyki i higieny, wie-
wró:ił nasz stary lekarz, nie udało mu dza medyczna natomiast powinna pozo 
się Już przywrócić dawnej atmosfery, stać tajemnica lekarzy. 
Siostra moja zmarła w dziesięć tygodni | Wracając jednak do kwestji, czy le-
po tej fatalnej wizycie młodego leka- karz powinien powiedzieć pacjentowi dy, należałoby stwierdzić! że obowiąz 
rza, przeżywszy okropną gehennę cier- szczerą prawdę, wspomnieć należy jesz kiom lekarza Jest raczej ukrywanie pra 
piciii nietylko fizycznych, ile psychicz- cze o wypadkach, gdy prawda, przy- wdy przed pacjentem, o ile taktyka ta 

poprzedni lekarz omylił się. Sześć łatwych. W sześć tygodni potem zmarła najmniej dla otoczenia chorego, Jest może przyczynić się do polepszania 
minęło juz od tej nieszczęsnej wizyty, \ również moja matka, która nie mogła rzeczą nieodzowną, Śmierć bliskiej oso- psychiczncito stanu chorego Lekarz 
a run.* mój, na szczęście, tyje Jeszcze/przeboleć katuszy córki". 
test wesół I zadowolony. | Jakim uczuciem, 

Oto jeden wymowny wypadek. Na-'kierowali się lekarze w tych dwuch wy 
leżałoby z tego wyciągnąć uastępujący padkach. wydając wyrok śmierci na 
wniosek: — lekarz nie powinien mówić swych pacjentów?... 
prawdy, chociażby dlatego, że przyj Zasadniczo każdy pacjent domaga 
obecnym sianie nauki medycznej, nie- 'się od lekarza bezwzględnej prawdy 
wykluczającej fatalnych omyłek, praw- choćby najgorszej i nawet w tych wy 
da taka Jest conajmnlej względną. I padkach, gdy lekarz bagatelizuje cho-

by pociąga za sobą zazwyczaj szereg winien być nietylko urzędnikiem kon-
zmlan rożnej natury w życiu pozosta- trolującym zdrowie pacjenta, lecz rów-
łych członków rodziny, a wcześniejsza nie? jego najbardziej zaufanym przyja-
wiadomość o tym nieuniknionym fakcie ciclem. W stosunku 'do otoczenia pa-
uioże przyczynić się do rozwiązania cjenta lekarz może działać z mniejszą 
wielu kwesty], które później tstaią się oględnością, zależnie od poszezcgól-
faktom dokonanym. |nych wypadków, związanych z kwestja 

W grę wchodzi również Inny czyn- finansową pacjenta, rodzinną itd. 
nik: lekkomyślność pewnej kategorii l 

FRANCISZEK HERCZEO. 

Dlaczego Isaura umarła?.. 
Przed kilku dniami zastałem mą ku - | Wszędzie spokój i cisza!... Tylko w 

zynkę Lucynę, tonącą w łzach. Siedzla- cudnym mroku seledynowego buduaru 
ta w fotelu w uszy okiennej i tak głoś- [ nie znajdziesz ciszy w sercu bladej 
no łkała, że wargi dygotały niepo- księżniczki isaury, siedzącej pod balda-
wstrgymanie. jakgdyby nie mogła poha- • chimem z palm. Księżniczka Isaura!... 
mować wielkiego żalu. Właściwi* m e , O , nie. to tylko cień księżniczki isau-
było to dla mnie nowością. Znam Lu- ryl... Twarz jej jest blada i przezroczy-
cynkę. Widziałem ją już, gdy biegała Sta. Jak papier... 
po pokoju z rozwiehrzonemi włosami,) Dźwięki dzwonów budzą Ją z zadu-
bo służąca opuściła żelazko, które spa- my. Bolesny uśmiech zakwitł na jej 
dło akurat na ogon jej ulubionego kot-J wargach, które szepnęły: „Elmerze.J 
ka. Innvm razem dwie godziny zalewa- (Elmerze... „ W tej chwili otwarły sie 
ła się Izami, gdyż jej ukochany kana- ' drzwi i na progu stanął mocno opalony, 
rek nie chciał jeść biszkopcików. Mam, krzepki mężczyzna, 
wrażenie, że konstytucja Lucynkj wy- j — Isaura! — krzyknął. — Wybacz 
maga- aby przynajmniej raz na tydzeń mil... 
porządnie się wypłakała. Ody brak jej J Odpowiedzią na te słowa było ci-
powpdów do płaczu, wówczas sięga po che. ostatnie westchnienie: „Przeba-
zakurzone roczniki „Tygodnika Uustro- czam".., 
wanego" I zabiera się do czytana — — Isaura! — krzyknął po raz drugi. 
djab|i wiedzą po raz który! — traglcz- Ale Isaury Już me było. Jej świetla­
nej powieści p. t. „Serce w rozterce" na dusza płynęła już ku niebiosom, 
lub „Miłość, wiosna i szal". | Dumny mężczyzn? padł na kolana i za-

A więc — jak już powiedziałem — łkał głośno. Płakał po raz pierwszy w 
Lucynka płakała. Nie pytałem o nic. swemu życiu... Dzwony biły. Dookoła 
gdyż wiedziałem odrazu. iż przyczyną spokój i cisza... Tylko dumny mężczyż-
jej płaczu może być tylko czerwona na w seledynowym buduarze nie prze-
ks :ążka, leżąca na jej kolanach. Otwar- stawał pytać? 
ta była na ostatniej stronic. Wziąłem Ją 1 

do ręk ; i rzuciłem okiem na ostatni krót­
ki rozdział: 

So roku... 
nowu jesteśmy w starym zamczy- mer?.?Wrócił właśnie "z 'Afryki ' 

sku hrabiego Roboza. , I I nagle - jak grom z jasnego "nieba... 
Znowu z wieży kościelnej rozbrzmię- Lucynka zaczęła skrobać okładkę sa-

wają dzwony z okazji Zielonych Świąt... dząc, że może zlepiły się stronice no-
Nlczgm gołębic płyną Ciężklę akordy RQ- « c m onądja bez s;i, złamana, wyćzer-
przez słońcem zalane 1 pachnące podwo- pana." zdruzgotana... Księżniczka Isaura 

crając do ramy ofcenuej. Umarła!... Zmarła w chwili, gdy po-

ROZDZIAL LVII, 

KONIEC. 
Rzeczywiście, było to już ponad siły 

biednei Lucvnkll... Wszystko zaczynało 
się tak p !ękn !e!... Zielone Światki, słort-
ce, zapach kwiatów... Piękny hrabia El 

wieść stawała s!e najciekawsza zmarła ' 
naprawdę, bezapelacyjnie z bolesnym u-
śmiechem na zsiniałych wargach! Hra-I 
bia Elmer klęczy w seledynowym bu­
duarze i płacze, a Lucynka siedzi w ni­
szy okiennej również zalewając się łza­
mi i oboje pytają: „Dlaczego"?... | 

Teraz dopiero oboje zrozumieli za­
gadkowy, a mimo to tak naturalny tytuł 
tej książki, tytuł, który właśnie brzmi: 

— „Dlaczego"?... 
— Lucynko, ba.di mądra!... Przecież 

to wszysko nieprawda!... Autor tyiko 
tak wymyślił!... 

— Dlaczego w takim razie nic wy­
myślił nic weselszego?... Dlaczego nie 
zakończył swej powieści tak, aby oni 
byli szczęśliwi?... Dlaczego?... 

— Lucynko. droga, kochana Lucyn­
ko, pozwól, że ci opowiem, dlaczego 
księżniczka Isaura musiała umrzeć z bo­
lesnym uśmiechem na zsiniałych war­
gach... 

Pewnego dnia autor tej powieści u-
sladl j napisał następujący list: 

! — Szanowny Panie Locvy!... Pan 
myli gię, sądząc, że przerażę sTę komor­
nika! Jeżeli pan zechce Jednak poczekać 
jeszcze 6 tygodni. v takim razie otrzy­
ma pan całą sumę. Mówiłem już Panu, 
że pisze obecnie powieść p. t. „Dlacze-

jgo" i połowa jest Już gotowa. Wydaw­
ca mój. firma „Fitchs et Co", nie chce 

'Jednak dać zaliczki dopóki cala 
powieść nie będzie gotowa. Na to po­
trzebuję jeszcze 6_ tygodni. Poczekaj 
więc Pan jeszcze cierpliwie, pozwól mi 
pan spokojnie pracować, a zapewniam 
Pana, te dług zwrócę co do grosza". 

A teraz, Lucynko, wyobraź sobie, 
.że pan Loevy nie chciał czekać ani 
chwili i następnego dnia przyszedł z ko­
mornikiem. Nasz autor posiadał w swym 
majątku tylko Irak I ten frak właśnie 
wpadł w oko komornikowi. Licytacja 

trwała godzinę, w międzyczasie można 
było wystarać się jeszcze o pieniądze. 

Lucynko, zapytasz pewnie, cóż ten 
frak mógł mieć wspólnego ze śmiercią 
księżniczki Isaury?... Lucynko. frak za­
mordował księżniczkę Isaurę!... Gdy au­
tor nasz spacerował zasępiony po poko­
ju, wpadł mu w oko rękopis powieści 
„Dlaczego"... A cóż. gdyby tak teraz na 
poczekaniu zakończyć tę powieść?... 

| Wtedy wpadł mu do głowy pomysł 
zamordowania księżniczki, aby w ten 
sposób zakończyć szybko swe dzieło. 

| Długo ze sobą walczył. Nie wiedział co 
poświęcić: — księżniczkę, czy frak... 
Isaura była młoda, ładna, pełna żyda... 
Ale frak był też jeszcze w dość dobrym 

.stanie, szczególnie podszewka wygląda­
ła jeszcze jak nowa... 

j Lucynko. frak zwyciężyli... Podczas 
gdy komornik pokazywał handlarzom 

[dziurawe buty, nasz autor zasiadł do 
(stołu l nap"sal szybko LVII rozdział 
'swej poweści . Wydawca zdziwi się 
I wprawdzie, t e powieść jest tak krótka, 
ale ostatecznie wypłacił mu honora­
rium. 

Lucynka. która Interesowała sie bar­
dzo literaturą, zapytała: 
I — No i uratował frak?... Przybył 
jeszcze na czas z pieniędzmi?... 

| — Lucynko, droga Lucynko, bądź 
przygotowana na najgorsze. Gdy p sarz 
miał już p :emądze w kieszeni, pomyślał: 
„Poco mi jest potrzebny ten stary frak? 
Zimą sprawię sobie nowy z najlepszego 
sukna!"...- A gdy przysz'a zimą, autor 
nasz n'e nrał fraka, ani starego, nni no-

iwego, wydawca dostał złą powieść, a 
Loevy nie osiągnął nawet kosztów li­
cytacyjnych. Biedna księżniczka musia­
ła jednak umrzeć w kwiecie w'cku z bo­
lesnym uśmiechem na zsluatych war­
gach i nikt nie wiedział .dlaczego"?,,. 

I Tłum. -~ B. F. 



DODATEK LITERACKO . NAUKOWY. 

ŚMIERĆ ZNAKOMITEGO REPORTERA 
ma plonąwjm statku fwamiwisMm „ © e o r & e s Shitippart". 
Zasady lego było. "wszędzie być pierwszym. 

(lu) Straszna katastrofa statku fran 
cusk :ego „Georges PhUippart" na oce-
au-e Indyjskim, o której donosly już de 
peszę, zdarzyła się w dwadz.eśda lat 
i jeden miesiąc po innej. rj!e mniej tra­
gicznej, katastrofę potężnego „Titau -
ca"- Można nawet przeprowadzić pew­
ną smutną analogję między temi dwie­
ma największem' katastrofami morsk ;e-
mi na przestrzeni ostatniego ćwierć­
wiecza-

Jak wiadomo, „T ; tau ! c" poszedł na 
dno wskutek n eszczęsnego zderzen ;a z 
górą lodową. Był to potężny statek, u-
chodzący za szczyt techniki morskiej] 
odbywał on, swą pierwszą daleką po­
dróż, a na iego pokłądze przebywa) 
kwiat arystokracji angielskiej i amery­
kańskiej-

„Georges Philippart" padł pastwą 
płomieni. Był to równ eż kolos morski, 
który odbywał swą p erwszą daleką po­
dróż. Wydaie się nam rzeczą niepraw­
dopodobną, aby wielki potwór stalowy-
wyposażony w na.uowsze nrządzen ;a 
techniczne, mógł ulec katastrofie. Czło­
wiek jednakże wszystkiego przewidz eć 
n;e może- W epoce ..Titanica" zapom-
n :ano o górach lodowych, d^ś w c-
poce „Georges FhUipparta" zapomną-
no o ogniu. 

I znowu na bezmernych przestwo­
rzach o:eanu rozegrała się potworna 
tragedia, tylko miejsce jej było tym ra­
zem inne- Na falach Indyjskiego Oceanu 
luksusowy statek francuski spłonął, jak 
zapałka,, a pasażerowie szukali ratunki: 
w wodzie, gdzie czekała już na u<ch 
śmierć. 

Z okazji dwudziestej rocznicy kata­
strofy „T tanica", wszystkie p ;sma po­
święciły temu n-esaczęśliwemu wypad­
kowi krótsze lub dłuższe wspomn ;en'a-
Przy tej okazji przypomui&np nam naz-
w ska osób, któro-znalazły śmierć na 
dnie morza- Byty wśród n>ch nazwiska 
amerykańskich mTonerów, królów m e 
dzi i stali, prezesów jinii okrętowych i 
innych przedstawicieli najwyższej ary­
stokracji. Liczba zwykłych śmiertelni­
ków, którzy znaleźli śmierć,na pokła­
d ź ^ tonącego okrętu wynosiła przesz­
ło 1.600. 

Na statku „Georges Philippart" by­
ło ogółem 900 osób z tego około 670 
zdołano wyratować. Istnieje przypusz­
czenie, że część rozbtków dotarła do 
brzegów Afryki, wpada,ąc w środowi­
sko niebezpiecznych dzikusów na pól-
•wyspie Somali. Na półwyspie tym obo-
wiązule prawo- w myśl którego tuzem-
cy mogą ograbić state-k. który uległ ka­
tastrofie, lecz obowiązani są darować 
życ'e pasażerom i marynarzom- W cza­
sie podobnei katastrofy przed 30 laty 
część pasażeiów wylądowała na wy­
brzeże somalskie- Dzikusi nie zabili oca 
lonych europejczyków, lecz ogołocili 
ich ze wszystkiego, nawet z odzieży 

wy olbrzymi reportaż reportaż z to­
nącego okrętu. Niestety, z tego ostatnie­
go jego reportażu posoulalo. tylko Jogo 
nazw sko i krzyż.-

Kto zna Londres'a, ten srozum !e, t e 
dziennikarz ten zginął tylko dlatego, że 
był nienasycony, że chciał pozostać na 
objętym płomieniami statku do ostatniej 
chwli i ws :adt do najHchszei lodzi ra­
tunkowej, aby przeżyć wszystkie nie­
bezpieczeństwa. 

Rozpoczął .swą karjerę od zwykłej 
pracy miejskiego reportera. Pewnego 
dnia wpadł mu do głowy pomysł, aby 
naprać reportaż o chorych umysłowo. 
Wsiadł do tramwaju i pojechał do szp : -
tala d!a obłąkanych. Zebrany materiał 
zużytkował w długiej serji dziennikar­
skich artykułów, które odrazu zwróciły 
nań uwagę. Taki był początek jego kar­
iery, Londres, zachęcony powodzen'em 
pierwszych artykułów ob.echal wszyst 
kie szpitale dla obłąkanych we Francji 
a każdy jego artykuł był nowym aktem 
oskąrżonia pod adresem lekarzy. n : e 
wywiązujących się należyce ze swe­
go szczytnego obowiązku- Chciano co 
zmusić do milczenia, lecz Londres nie 
ustępował. Dopiero, gdy wprowadzono 
nowe regulaminy szpitalne, zaprzestał 
dalszej walki. 

Nagle znikł- Nie było go w Paryżu 
*>rzcz kilka m-es-ęcy. a potem zjawił się 
znowu, czarny, osmolony. Jednocześ­
nie w ..Petit Par 's 'en" rozpoczyna się 
nowa s e r a jego artykułów, które pod­
noszą znacznie nakład pisma i spowodo­
wały w ; e'kie przerażenie , we francu­
skim ministerstwie koloni'- Właściwie 
n-'e stało się mc wielkiego- Londres u-
dął s'-ę tylko do Maroka, objechał Al-

żono mu również najstrasznietezemi stronę, gdy człowiek ów znowu zam'c-
kpnsekwcnc.ami. lecz dz enu'karz fran- nj się w Proch i pył, z którego powstał* 
cuski uśmiechał'się tylko i pisał dalej. Stophan Lozanno, spee.aHsta od wy-
W tym czasie każdy malec we Francji iwladów, pa początku każdej swej roz-
znał już nazwisko tego genialnego re - .mowy wyluszc*a następujące credo: 
portęrą. — To, co mi pan (eraz powie, stosu-

Któż rolecił Loitdres'owl zbadanie 
sprawy handlu b alęml niewolnicami? 
Ze względów kurtuazyjnych dzienni­
karz francuski twierdził, że polecenie to 
dał mu naczelny redaktor. Nie ulega je­
dnak wątpliwości, że był to jego własny 
pomysł- Sam uawązał kontakt t han­
dlarzami żywym towarem, zyskał ich 
zaufanie do tego stopn a, że gdy wyru­
szył potem do Argentyny wszystkie spe 
lunki stały się dlań dostępne. Nie nale­
ży zapominać, że dz ąło s'ę to, przed 5 
'aty, gdy sprawa handlu białemt niewol­
nicami wypłynęła poraź pierwszy na 
forum Ligi Narodów- I ząnm komteja 
śledcza zdołała zebrać jakikolwiek ma­
teriał, na łamach ..Petit Paris>en" uka­
zały się pleiwsze sensacyjne reportaże 
Londres'a o n-ewolnlctwie XX-go wle­

je s'ę do mego czytelnika. Zwracam na 
to uwagę, aby uniknąć wszelkich niepo­
rozumień. Jeśli bowiem zochce mi pan 
powiedzieć coś, co mam zachować w 
tajemnicy, to zgóry zaznaczani, t e ta­
jemnicy tej nie dochowam. To, co pan 
pow'e, mnie osobiście p'c n'e intore-
suje. 

Albert londres n'c ltib :ł mów'ć o so­
bie- Lecz gdyby można było zapytać 
teraz jego cień, usłyszelibyśmy praw­
dopodobnie następującą skromną odpo­
wiedź dziennikarza: 

— Byłem poszukiwaczem. Szedłctn 
mają drogą, u'c zatrzymywałem s'ę 
przed tadnemi przeszkodami, starając 
s'ę zawsze dotrzeć do celu- Nie robrem 
wywiadów z politykami, których n.'edy 

|n 'e lubiłem, lecz zwiedzałem szp'ła'e. 
ten sposób powstała Jego ..Droga iargentyriskle spelunki, gdzie kw tnie nie 

do'Buenos - Aires", oświetlająca tajeni-jwolnictwc, małe miasteczka galicyjskie, 
-ilce handlu żywym towarem- Ostatnim'wszystkie pieMełka na z!em'« Dewiza 
większem dziełem reportażowym lego,moja brzmiała: — Zawsze być p»erw-
makomUęgo dziennikarza były „Ghetta j szym' 
luropy", gdzc Londres opisuje dre lm-
•e żydowskie wbik 'ch mias t między 
Jnnemi równkż i Warszawy. 

Francja ma we lu utalentowanych 
dziennikarzy- Wystarczy wspomnieć 
takie nazwiska jak Jules Sauerwem, Ste 
phan Lozannę, Henri Borćaux i mm. — 
Każdy z nich ma swoją spec.alność. 

Jules Saucrwein był ongiś attache 
wc francuskiem poselstwie w Atenach 

'I znośnvm skrzypkem- 0'ięcme uwa-
gier i Tur/s."zapuścił 'sie,nieco w głąb- t a r . y j e s t za najlepszego politycznego 
pustyni, obserwował życie Lesri cu-.reportera. Dla scharakteryzowania swe] 
dzoz :em?kiej i opisał to, 'co widział. \specjalności Sauerwein wyraził się on-

. Nowa -seria•< a T t y k u ł ó w : Londres'a giś w ten sposób: • ••. 
spowodowała dymisję Miku wyższych 1 --• Jeśii g d z i e k o l w i e k na świecie kto-
u r z ę d n i k ó w , zmusiła radę min !strów d o kolwjck podnosi się z pyłu, zajmuJąo 
wyłonienia komisji śledczej i wprowa- , wybitne stanowisko, biegnę ku niemu, 
d/.ila szereg radykalnych reform w ży- aby pierwszy z ł o ż y ć pokłon nowemu 
c u wojsk kolon'aInvch. Tvm razem gro władcy. Lecz n^e spojrzę nawet w Jogo 

Samobójstwo Majakowskiego 
l » 3 9 f i c * « g » ® w o d f l » w « E » © i n i l r Q « | « i i i i i fi f « a & -

(r) Gdy w ubiegłym roku rozniosła mi i literaclciemj artykułami. I nagle — 
s ę wieść o trag.cznei śmierci jednego wszystko się skończyło, 
z najzdolniejszych poetów mlodei Rosji Demjan B ednyi okazał się bowjem 
Włodzimierza Ma akowskiego, poraź Intrygantem w wielkim styiu. Po zgo-
p:crwszy cały św.at zwrócił uwagę na nie Majakowsk ego zaczął kopać dołki 
iincgo p'sarza sowieckiego Demjana pod Maksymem Gorkim. Ale tu się prze 

Bjednawo, który w historii zgonu Ma a- .liczył, 
kowskego odegrał bardzo smutną rolę. 

ALEKSANDER KAJ1Z. 

List gończy. 
Szc! wydz'ału detektywów policii ncwjor. 

•kie) ściągnął brwi, emieirył wzi okiem od slćp 
do głowy stojącego przed rum młodego detek­
tywa i ;zekli 

— Micler Dli.ik-.tom-: Mog< zaangażować 
pana tylko pod tym w»si tml.icm, a ile wyw/ąłe 
się pan nalciycie z niezbyt Iruilnc^o zadania. 
Jeżeli pan ma trochę, sprytu, przyjdzie to panu 
z łatwością, A niech j.'in notujel 

Miody detektyw wycisnął notes. S 7 el dyk­
towali 

— Poszukiwany Jest pewien człowiek. Oto 
'c;;i> perfocal|a: wa lot 2C—2°a w/rost 17> cen. 
tymttry. Małe, ciemno-siare oc-y, • y pltszcz ( 

nost czarne pantoflu i laskę, Tw.-jz owalna, nos 
1 usry normalne. Znaki uctcgóJ:ie: Jest zapalo. 
nym amatorem fajki 1 ozcslo zagryza warjl. 
Człowiek ten poszukiwany |est przez policje 
newjorska od kilku miesięcy. Proszę mi go 
przedstawić! 

— Jnżoll pateno przez pana psrsnnal|a od. 
powiada), prawdzie i człowiek tuu żyje Jeszcze, 
W takim razie nic ulcrja walj:li\voś;i, i e sprowa. 
dzę £o do pana najwyżej w ciągu trrech dni. 

Młody detektyw skłoni! się i wyszedł. Po 
(rzęch dniach młody Shcrlock Holmes zgłosi! 
się do stola detektywów. Mial twarz zasmuconej. 

— Niestety — rzeki ze spmzczon^ głową — 
nie mogę znaleźć tego człow'cka. 

ciowal przeciwko nemu akcie. Wie­
dział — • postanowił przy nadarzającej 

Szcł detektywów nic na to nie o-Jparł, tyl. 
Maksym Gorki wiedział. ktO Zam - ^0 wprowadzi! młodzlcóea do sąsiedniego poko. 

J-j, gdzie na icianle wtsieto wielkie lustro. 
— Mister Bltnkstone — rzek! z uSrr.icchem 

szci detektywów _ spójrz pan do lustra! 
Mister Bllnkslone łpojrzał na swą posiać w 

, lustrze I octom Jego przedstaw!! się młodzieniec 
ł wyraźnie l«st po-i lach literackich. Gdy w ub'egłym roku, w 26 _ . 28, majocy 172 centymetry wziosto, 

swego ojczystego kraju. Jednakże już tak było, s t w . " « a ' M ^ S Ł i S o . w » powod-u zgonu Maiakowslócgo. w i e k - U * M O r . oczy, | a s n e włosy, bronwwy kapo. 
dziś' znane są nazw-ska pewnych osób. ws taw ony• p r z e ? a c a 7 a J f n r a g ^ z n y m 1 szość psa rzy odsunęła się .od Dem.ana ,„, , s r a r e P . H o 1 czarne pantoile. W lewej rę-
które padły ollara potaru francuskiego którym p o e t a j w r t c y ^ t J „ « a B u « n y i n n n r i r t t i . . . u 

Do tej chwili nie udało s'ę stw e rdzć 
dokładnie, w iaki sposób Demjan Ble-

,dnyj przyczynił s ę do samobó.stwa'się okazji odpłac'ć pięknem za nadobne 
Istnieje więc przypuszczenie, że część' Majako\vsk'ego. Opowiadano o tem na;-1 wskazać, że metody stosowane przez 
zagnionych pasażerów wróci jeszcze do bardziej fantastyczne historje. Ale że.Blednawo nie mogą mieć in eisca w ko 

statku. Wśród tych nieszczęśliwców Je 
dno z pierwszych mic sc zaimule zna­
komity dziennikarz francuski Albert 
Londres. 

'wyrzutem przeciwko swemu 
po pió:ze, pisząc. 

koledze Biednawo : Gorkjj postanowił wykorzy 
i stać tę sytuację. 

Poza tem BiednyJ naraził się lesz-
osobistośc om 

Dlaczego skłamałeś Demjan Bie 
dnyj? Przecież wiedziałeś, i e to nie- 'cze wielu \ ;niu«,n,m',« 

Ta nezwykła postać zasługuje na prawda, i e będę musiał z ego powodu 'z t e g T n o w o ^ 
szersze omówień e- Albert Londres był odejść ze św'nta . . i L t n „n ' b ? d ą c ' . , a k 5 : 9 w y d a " 
vyszędzie i zawsze pierwszym reporte-1 t " e m n S sprawa gpowodcm-ata t 1 ^ zwolennikiem Trockie-
rem- Gdy wybuchła wojna na Dalekim że ćzeS I tcralów rnwUkffi. , 1 S ?a^:eso w y ^ n a , " u z a c z ^ ' o 
Wschodzie Londres wyluszy, J froit % S f f i t t W S M o S ^ S ^ o £ 
1 nadsyłał stamtąd reportaże do pism to cieszył s-!ę kolosalnem minarrprn Lwnurn J •« z w ° l ę n n i k o m obecnego G i e ł d a . 8 

paryskich. Odv d , - . . . , l . w * , , , , , o - > ^ ^ - W - ^ „ . 

c« trzyma) krótka iajkę, w prawe) laikę. Zalo. 
piony w rozmyślaniach zagryź! nerwowo wargi. 

Mister BUnkslone, młody detektyw, zaru­
mienił »lę aż po nsz7. Następnie odwrócił się 
i rzeki spoko)n!ei 

— Poszukiwanego człowiek, nie mogłem 
odnaleić, panie InspekloiTe, albowiem po.'one 

z rzeczy. 

Młody detektyw wyj.-śnił. 
W ciągu tych trzech dni, w Cłasie których 

stukałem owego człowieka, nasil on sportową 
cyktlilówk*, broniowy garnitur, c !emne okulary 

s ta y z a k o ń c z o n e . Londres w.sadł na I Obecne prasa sowiecka donosi, że 'wierszy powieści Biednawo Gdv dn 
statek francuski . w drodze powrotne] ka re ra tego pisarza skończyła s ę nie- włedzaly się o tein dzienniki ró in ' c* i 
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TROSKI L E T N I E N A S Z Y C H P A N . 
Kamizelki i bluzki trykotowe. — Kostjumy sportowe w rozmaitych 

kolorach. — Kapelusze największą ozdobą pań 
(i)Przemyslowi trykotażowemu, któ- \ wycięcia na szyi, na gorsie iest kokar-

ry w ostatnich latach bardzo się rozwl- da, obydwa końce przesuwa się przez 
ia, idzie moda poważnie na rękę, lansu-! otwory bluzki i zakłada tak, by tworzy-
jąc rozmaitej formy kamizelki, bluzki, a 
wreszcie garnitury sportowe. 

W roku bieżącym sportowe wyro­
by trykotażowe, wzbudziły początkowo 
zdumienie. Stały się bowiem bajecznie 
kolorowe, a barwy i formy zerwały zu­
pełnie z przymusem. Zerwano też z 
praktycznością. Już nie widzimy cięż­
kiej włóczki. Wszystkie te bluzki i ka­
mizelki tkane są ażurowo z nitek, w któ­
rych więcej jest sztucznego jedwabiu] 
niż włóczki. Następnie tkane są one na 
wzór koronkarskich wyrobów, co przy 
bluzkach z krótkiemi rękawkami wyglą­
da bardzo ładnie. Wprowadzono taką 
bluzkę początkowo do gry w golfa, jak 
to zresztą widzimy na naszej rycinie, z 
prawej u góry, ale stopniowo przyjęła 
się ona i do innych celów. 

Tegoroczne bluzki są krótkie i zakoń­
czone paskiem, który sięga tylko do 
ljnji figury w pasie. Wycięcie przy szyi 
jest czworograniaste lub okrągłe, a 
wreszcie trójkątne tam. gdzie zastoso­
wano kołnierze pelerynkowe.. 

ly boczne skrzydła, poczem przeciąga 
się je znów przez pasek, by spuścić luź­
no w dół. 

I jeszcze jedną nowość przyniosły o-
statnie żurnale: rewersy, buffy, kołnie­
rze, epolety, mankiety i kokardy z wy-
sztywnionej koronki. Stanowić to ma 
największy szyk przy letnich sukniach. 

Zkolei kilka słów o skromnych płasz­
czach. Jeśli jest użyte tu słowo „skrom­
nych", nie znaczy to bynajmniej, że ma 
to być moda dla kopciuszków. Skrom­
ne, pełne prostoty, suknie czy też płasz­
cze, to właśnie coś najbardziej eleganc­
kiego w obecnej dobie. Oczywiście mu­
si być materjał najlepszego gatunku 
najstaranniejsze uszycie. 

Nowością tego roku roku są płaszcze 
letnie. Czy przewiduje się chłodne la­
to? Być może, faktem jest. że przygoto : 

wania do tego nastąpiły. Największą ce­
chą płaszcza letniego jest to. że nie ma-
on kołnierza futrzanego. Kołnierze przy 
tych płaszczach są krawatowe lub sza 
lowe i stanowią znaczną ozdobę. Rę 

— tklhre, delikatne, skromne i naiwne 
— przez kapelusze. 

Ostatnie kapelusze mają główkę 
dość niską, rondo pochylone z przodu 
lub z boku, czasem cała jedna strona 

ralowy, szafirowy, żółto-szafirowy. Ten 
ostatni zwłaszcza triumfować będzie na 
plażach. 

Panie, nie lubiące berżerek, mech się 
pocieszą. Nie każe się im nosić roman-

ronda zakrywa profil twarzy. Z tyłu tycznych kapeluszy, jeżeli stanowczo 
zawsze pokrywają szyję. Nakłada się nie odpowiada to ich usposobieniu. W 

je nieco' „na bakier" i dlatego część on­
dulacji włosów jest widoczna. Kapelu­
sze te nazywają się berżerkami. 

Kapelusze tego rodzaju ślicznie wy­
glądają ze słomy ażurowej. Kolory są 
jasne i delikatne. Ciemny kapelusz, mo­
gący towarzyszyć sukni, zarówno jas­
nej jak i ciemnej, powinien przynaj­
mniej mieć jasne przybranie. Obok 
barw pastelowych, noszone są również 
kolory żywe, jak nprz. czerwony, ko-

Należy też zwrócić uwagę, że nale­
ży do szyku i jest bardzo efektowne, by 
jumper i czapeczka sportowa były z 
jednego i tego samego materjału. Nie 
należy także zapominać — w ramach 
mody sportowej — o bluzkach golfo­
wych, które są ogromnie popularne. 
Można je nosić nie tylko z trykotu, czy 
trykotiny, ale również z piki, bobby, 
lub Innego materjału do prania. 

Bluzki tego rodzaju, oczywiście z 
krótkiemi rękawami, bardzo ładnie wy­
glądają z pod kamizelki. 

Bluzka powinna sprawiać wrażenie, 
że jest bardzo lekka. I dlatego zdobią ją 
ażurowe wsadki lub kołnierze peleryn­
kowe, tkane ajour i w odmiennym ko­
lorze, często wzorzyście. Zestawienie 
kolorów jest żywe, a do najbardziej 
modnych należą: żółto-niebieskie, blało-
c z e r w O n e , nlleblesko-różowe 1 żółto-
czerwone. 

** 
Szale z jedwabiu, bawełniane i kra­

waty z jersey — wszystko to nie od 
dziś stanowi artykuł mody. Nowością 
jest tylko sposób Ich wiązania. Należy 
to tak zręcznie zrobić, by nie można 
było poznać, gdzie się zaczyna, a gdzie 
kończy wiązanie. Suknie, bluzki i kaf­
taniki stają się coraz bardziej obcisłe, a 
konsekwencją tego jest, że szale i chu­
steczki wiązane są na krzyż i dokoła pa­
sa. Niekiedy wiązanie biegnie dokoła 

' t ym roku można bowiem nosić wszyst­
ko. 

Wielka firma paryska „Agnes", stwa­
rzająca zawsze oryginalne i pomysło­
we modele, nadaje kapeluszowi praw-

j dziwy szyk. załamując rondo z przodu 
i j ozdabiając go kokardą ze wstążki 
j czerwonej, niebieskiej i różowej, po­
środku której znajduje się kwiat. 

1 Irenę. 

kaw n a formę bufiastą, krój jest obci 
sly w pasie. 

W przeciwieństwie do płaszczy 
przedpołudniowych, które są z paskiem, 
płaszcz popołudniowy ma formę „prwi-
cesse". Zapięty ńa jeden guzik, uwy­
datnia wspaniale figurę, gdyż przylega 
do ciała. Od pasa dopiero spływa w dół 
kloszowo. 

Przyznać trzeba, że płaszcze te są 
bardzo ładne. W fasonach ich przeważa 
ukośna Unia. Czyni to fogurę smuklcjszą 
i nadaje postaci dużo szyku. Guziki me­
talowe są najmodniejsze. Co do kolo­
rów, to modne są czarno-białe, bronzo-
wo-beige, zielone i szafirowe. 

** 
Sukienki również wykazują wielką 

prostotę. Na rycinie z lewej u góry ma­
my trzy modele sukienek, w których 
można chodzić „do figury" na ulicy. 
Dwie elegantsze sukienki popołudniowe 
widzimy na rycinie z prawej u dołu. Po­
nieważ o sukniach pisaliśmy już wiele, 
tym razem ograniczymy się narazje tyl­
ko do zademonstrowania modeli. 

• 
** 

Naszą dzisiejszą rewję mody musimy 
zakończyć kapeluszami. W tej dziedzi­
nie bowiem mamy prawdziwą rewolu­
cję. Moda. na złość modernizmowi, nie 
.chce być wytworem bezdusznej techni­
ki. Chce wskrzesić złudzenia młodości, 
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Pieniądz 
ucieka... 

Przez okres koniunktury — kapitały 
„wędrujące" po naszym rynku pienięż­
no - lokacyjnym angażowały się w o-
obrocie rolniczym, przemysowyni, han­
dlowym. 

C'ułane groszo szły do tego obrotu 
bezpośrednio („prywatne dyskonto") i 
pośrednio przez instytucie kredytowe. 

Gdy konjunktura się załamała—dro­
ga bezpośrednia zamknęła się, ale lo­
kata w instytucjach kredytowych trwa-
-ła w dalszym ciągu. Ludzie zapominali 
że banki tylko o tyle mogą brać pienią­
dze z powodzeniem o ile mogą je korzy­
stnie lokować. Jeszcze od stycznie 1929 
roku, a więc od schyłku konjunktury. 
do końca peruszcEO kwartału 1931 ro­
ku — wkłady w instytucjach kredyto­
wych wzrosły z górą o pół miljarda zło­
tych' 

Wypadki 1931 roku odwróciły falę 
„wędrującego" kapitału od tej lokaty > 
już do końca tego roku odpłynęło z in­
stytucji kredytowych 350 milionów"! 
Notabeno w bankach publicznych ludzie 
z wjększem zaufaniem lokowali swe 
pieni; dze, aniżeli w prywatnych, które 
wskutek tego traciły bezmała połowę 
swych wkładów; BGK .i PKO stały s»ę 
punktami ucieczki, profilując na czysto. 

Jednocześnie zaznaczył się ruch ku 
papierom o stałem oprocentowaniu, któ­
rych efekty na rendUe, wobec względ­
nie niskich kursów, wydawały się na­
der atrakcyjne, w pierwszej l'nji ruch 
ten objął listy zastawne, zwłaszcza 
miejskie, i pożyczki państwowe (zwła­
szcza w walutach obcych")' 

Ostatn ;e wydarzenia .wskazują, że 
po fazie ucieczki do banków, następnie 
do banków publicznych; dalej do walo­
rów stałego oprocentowania — prze­
chodzimy do dalsze! łazy lokacyjnej. — 
Jest nią — TEZAURYZACJA-

Fala pogłosek 1 wiadomości z kraju 
i zagranicy, z których poważn !ejszc po­
dajemy na imiom mieiscu spotęgo­
wała nową tcncdcncję, dając jej nad-
wyraz pilno natężenie. 

Ludzie nagwałt skupują złoto, dając 
wielką marżę zarobkową arbitrążerom; 
na dolarze — 20 groszy. Czynią to w 
tym celu, aby ..wyjałowić" swój kapi­
tał, zamknąć go w kruszcu, pozbawić 
iruktyfikcji. 

Czy taka tendencja może się a la 
longue utrzymać? 

Trudno baw'ć słę w proroctwa, ale 
—- trzeba pamiętać, że grosz schowany 
do szuflady po pewnym czasie niecier­
pliwie zaczyna zerkać ku Jakiejś loka­
cie. Po pierwszych próbach następują 
inne. 

Spodziewamy się tą drogą powrotu 
do fruktyłikacji naszych kapitałów. Bę­
dą próby lokacyjne indywidualne i zbio­
rowe. Zapewne przeżyjemy powrót do 
pamiętnych nam wszystkim ..realnych" 
wartości; choć własność nieruchoma 
rentuje się coraz słabiej kto wie czy 
n ?e będzie niebawem faworyzowanym 
ośrodkiem lokacyjnym. Z drugiej Jednak 
strony — sytuacja, w której papier pań­
stwowy fak np. pożyczka stabilizacyj­
na (według swego sobotniego kursu) da­
je bezmała 15 proc. — zachęci znowu z 
początku odu'ażn'cJszych a potem i in­
nych do powrotu do te] lokaty: to samo 
powiemy — o Ustach zastawnych. Jeste 
śniy w fazie nowej próby lokacyjnej. 

Dr. A. Z. 

U p a d ł o ś c i i u k ł a d u 
W maju 1931 roku sąd handlowy 

ogłosił upadłość Łódzkiej Fabryce Aksa­
mitu, Sp. z ogr. odp; z siedzibą przy ul. 
Zaikątnej Nr. 5(Vó8. Chwilę otwarcia 
upadłości oznaczono tymczasowo ra 
dzień 20 grudnia 1930 roku, sędzią konr-
sarzem mianowano sędziego handlowego 
Dawida Fabrykanta, zaś kuratorem upa­
dłości adwokata Michała Menassego. 

W drugiej polowie kwietnia r. b. od­
było się zebranie wierzycieli masy upa­
dłości w obecności sędziego komisarza 
Dawida Fabrykanta, syndyka tymcza­
sowego i zarządcy upadłej firmy—Her­
berta Grawego. 

Ogółem' zgłosiło się 13 wierzycieli. 
Po odczytaniu sprawozdania przystą­

piono do wyboru syndyka ostatecznego 
i kasjera, gdyż upadła firma nie wnosiła 
żadnej propozycji układowej, wobec cze­
go zawiązano związek wierzycieli. Jedno 
głośnie syndykiem ostatecznym i kasje­
rem obrany został adwokat Menasse. 

Sąd w dniu wczorajszym zatwierdził 
powstały związek wierzycieli. 

* 
W lutvm w roku bież. sąd handlowy 

stwierdzi ł układ, zawarty przez sukce­
sorów upadłości Dawida Peszesa ze swy­
mi wierzycielami. Spadkobiercy upadłoś­
ci proponowali wówczas srłatę wszyst­
kich wierzytelności w wysokości 10 proc. 
płatnych gotówką po zatwierdzeniu ukła­
du przez sąd i uprawomocnienia się wy­
roku sądowego. 

Za układem wypowiedziało się 37 
wierzycieli, reprezentujących 296.383 zł. 
•49 gr., na ogólną sumę 360.971.92 ił . 
Przeciw układowi głosowali adw. Her-
szlik i Zauberman, reprezent. sumę 

8.135.95 zł. 
W marcu r. b. syndyk tymczasowy 

masy upadłości Dawida Peszesa, wniósł 
do sądu apelacyjnego odpowiedź na ape­
lację spadkobierców Dawida Peszesa. 
Treść tej odpowiedzi brzmiała: Poi.ie-

/waż układ zaproponowany przez pełn. 
spadkobierców upadłego został przyjęty 
przez-wierzycieli prawie jednogłośnie i 
ponieważ z zestawienia bilansowego 
układ ten. jest realny, niema przeszkód 
do zatwierdzenia układu w tej formie, w 
jakiej zo«tał zawarty przez większość 
wierzycieli i upadłego. 

Z tych względów, i mając na uwadze, 

zabezpieczenia udzielić, prosił sąd o za­
twierdzenie układu bez klauzuli składa­
nia zaproponowanej do podziału sumy 
do depozytu sądowego. 

Sąd apelacyjny wyrok sądu okręgo­
wego w Łodzi w części, dotyczącej zobo­
wiązania sukcesorów upadłego Dawida 
Peszesa do złożenia depozytu sądowego 
sumy 36000 zł., celem wypłaty jej wie­
rzycielom, stosownie do warunków ukła­
dowych, na wniosek sędziego komisarza 
uchylił, w pozostałej części wyrok za­
twierdził. 

»* 
* Sąd okręgowy wyrokiem z dnia 14 

lipca 1931 roku układ, zawarty przez 
firmę Przemyśl Włókienniczy — Michał 
Glaser ze swymi wierzycielami zatwier­
dził. 

Na zebraniu wierzycieli w dniu 3-go 
czerwca 1931 r. nadzorowana firma pro­
ponowała redukcję długów, płatnych w 
4-ch ratach: 15 proc. w 8 miesięcy od 
prawomocnego zatwierdzenia układu, 
15 proc. — po 6 miesiącach, 20 pro;, w 
20 miesięcy i 20 proc. po 24 miesiącach 
od chwili uprawomocnienia się wyroku. 

Za układem wypowiedziało się dwu­
nastu wierzycieli, reprezentujących su­
mę 714.883. 80 zł., zaś przeciw uktado-
wl—4 wierzycieli na sumę 186.8,37.03 zł. 
nrzy ogólnej pretensji, wciągniętych ra 
listę wierzy tein oś ci zł. 1.015386. gr. 11-

W skardze apelacyjnej Dawid Cdel-
stein wnosił o uchylenie rzeczonego wy­
roku i zarzut jego, iż kaoitał firmy po 
upływie kilku miesięcy zntikł przy pomo­
cy manipulacji buchalteryjnych. jest 
sprzeczny z ostatnim bilansem nadzoro­
wanej firmy, według którego stan czyn­
ny fniiy wyraża się w snmie około 2-ch 
i pół miliona złotych I że za układem 
glosowała większość wierzycieli, repre­
zentujących sum? 676.929.08 zł. na ogól­
na sr-nię wierzytelności w kwocie 

1.052.3S6.11 zł., a zatem układ na 70 
procent odpowiada warunkom i sąd okrę­
gowy słusznie układ zatwierdził. 

.Sąd ftpfłneyiuy przychylił się do wy­
roku sądu handilowego. 

** 
i Na n -̂i-itek ipodiania firmy „rudzka Od­
lewnia Żelaza Ferrum", w listopadzie ro-

i ku uh. ogłosił sąd wparfBość Cezaremu 
Bernhardt owi, właścicielowi firmy „Fa 

hardtem wystawiała i podpisywała wek­
sle żona jego, Rozalja Bernhardt. wobec 
czego wierzyciel Arno Giinther złożył 
syndykowi 13 weksli protestowanych na 
sumę 8.2S5 zł. z wystawienia obojga mał­
żonków Bernhardt i żądał, by syndyk 
wystąpił do sądu o dodatkowe ogłoszenie 
upadłości Rozalji Bernhardt 

W dniu wczorajszym sąd rozpatrywał 
wniosek syndyka w tym przedmiocie i 

j wziąwszy pod uwagę opinię sędziego ko­
misarza, ogłosił dodatkowo upadłość Ro-
zalji Bernhardt i uznał, że majątek Ro-
zaljl Bernhardt winien być dołączony do 
masy upadłości firmy „Wodoturbiny". 

Rozalja Bernhardt oddana została pod 
dozór policji z obowiązkiem meldowania 
się raz w tygodniu. 

że pełnomocnik spadkobierców upadłego bryka Maszyn C. Bernhardt". względnie 
na posiedzeniu sadowem oświadczył, że j „Wodoturbiny". z siedzibą w Łodzi przy 
wypłata wierzycieli na warunkach pro- 'ulicy Zakątnei Nr. 62. Bernhardta oddano 
ponowanego układu nastąpi natychmiast, pod dozór policji. Kuratorem i następnie 
po uprawomocnieniu się układu, że wie- 'syndykiem mianowano adwokata Szymo-J 
Tzyciele nie prosili o zabezpieczenie po- 'na T.andaua-
zostałej masy dla podziału między nich, I W toku zgłaszania wierzytelności oka­
że nrzeto niema nodistawy. by im takiego zało yfej że wsnóln:e z Cezarym Bern-

Wieści gospodarcze 
OLBRZYMIE ZOBOWIĄZANIA UPADŁEGO 

PRZEDSIĘBIORSTWA FRANCUSKIEGO. 
Berliaer Borscn-Cuufer dańotl te w trakołe 

przeprowadzenia postępowania upadłościowego 
w stosunku do Comptoir do 1'izidustric toiljcre, 
które uwaiame było za czołowa, organizację fa­
bryk włókienniczych północnej Francji okazało 
się, ii niedobór wspomnianego towarzystwa, 
który szacowany był dotychozas na kitka m.3jo-

Ł. Stosunek procentowy rezerw do pasywóv. 
wynosił 31,15 wobec 30 55 proc. na ll .V. 

Z.S.S.R. ZAGRAŻA POLSKIEJ PRODUKCJI 
SZTUCZNEGO JEDWABIU. 

Polski przemysł sztucznego jedwabiu napo­
tyka ostatnio n* konkurencję produkcji sowiec­
kiej, która rozbudowała się nłieslychanie szybko. 
W obawie przed dumpingiem rosviskim przemysł 

nów franków, fest znacznie wyższy. W ciągu' wysunął w swoim ciosie postulat wysokiej 
ostaUuch bowiem tygodni zgłosiła się wielika Mość ochrony celnci. Ostatnio ri^bezpieczeństwo to. 
wierzycieli z duzemi pretensjami, laik. te niedo- 'zagrażające polskiej produkcji sztucznego iedwa-
tór ostygnął blisko 100 m-Łfoinów franków, biu przybrało juz większe rozmiary przez plan 

„ . . . „ _ _ . . „ , „ . Sowietów w sprawie uruchomienia 3 Wielkich 
POMYŚLNY B LANS BANKU ANGIELSKIEGO, fabryk sztucznego Jedwabiu. Mają to być fabry-

B.tans Banku Angrelskrego z 18-go maja wy- ki nitrocellulozy. wiskozy i szitucznej weiny o 
koruje w porównaniu z zestawieniem z 11 maja rocznej produkcji 14.000 tonn, sztucznego jedwa-
r. b poważny wzrost zapasu złota o przeszło fcmi nólroctUuIozcwego, 7.000 tonn sztucznego 
2 mi»i. Ł. do kwoty 122.8 mulî  WkVady państwo-, jedwabiu wiskozowego i 7.000 torm sztucznej 

* 
Przed kilku dniami donosiliśmy o ogło­

szeniu upadłości braciom Zalmanowi i 
Lajzerowi Gliksmanom. handlującym ma 
nu fak turą w Łodzi przy ul. Nowomiej-
skiej Nr. 1 z zastosowaniem przymusu 
osobistego w stosunku do obu upadłych. 

Kurator, za wskazówkami wierzycieli, 
udał się wraz z komornikiem łódzkim do 
spraw upadłości, do Sosnowca, gdzie od­
nalazł część towaru, jak również jednego 
z upadłych, a mianowicie Łaj zera Gliks-
mana, którego przy pomocy policji przy­
wiózł do Łodzi i osadził w areszcie dla 
dłużników. Drugiego upadłego nic udało 
się kuratorowi schwycić. 

Obecnie rodzina upadłych zaspokoiła 
wierzycieli ogłaszających upadłość w 
pełnych 100 proc. oraz zwróciła im 
wszelkie koszta, poniesione przy ogło­
szeniu upadłości, jak: koszta jazdy ku­
ratora do Sosnowca i z powrotem, kosz­
ta komornika, kuratora, ogłoszenia upa­
dłości i honorarium adwokackie. 

Wobec powyższych okoliczności 1 
oświadczenia pełn. wierzycieli, ogłasza­
jących upadłość, iż żadnych pretensji w 
stosunku do upadłych nie ma, sąd w dniu 
wczorajszym wydał Lajzerowi Gliksma-
nowi glejt na przeciąg 3 miesięcy 1 pole­
cił niezwłocznie zwolnić go z aresztu d'1^, 
dłużników, o ile nie jest on zatrzymany, 
w Innej sprawie. Jednocześnie oddał sąd 
upadłego pod dozór policji. 

Po zebraniu wierzycieli w przedmio­
cie wyboru syndyka, które się odbędzie 
w dniu 30 maja r, b. o ile nie zgłoszą się 
wierzyciele, gdyż. jak twierdzi upadły, 
więcej wierzycieli niema, sąd na wniosek 
kuratora umorzy cale postępowanie upa­
dłościowe. 

* 
W sprawie upadłości Spółdzielczego 

Stowarzyszenia Spożywców w Aleksan­
drowie, na zebraniu wierzycieli w przed­
miocie wyboru syndyka nikt z wierzy­
cieli nie przybył, wobec czego kurator za 
pośrednictwem sędziego komisarza wy­
stąpił do sądu z wnioskiem o przedłuże­
nie okresu kuratorstwa o dalsze dwa ty­
godnie. 

Sąd przychylnie załatwił wniosek i 
przedłużył okres kuratorstwa. 

* 
W sprawie upadłości Jakóba Kagana 

(wyrób towarów włókienniczych w Ło­
dzi, Śródmiejska 6) wobec tego, iż nie 
wszyscy wierzyciele zgłosili u syndyka 
dowody swych wierzytelności, sad, na 
wniosek sędziego komisarza, udzielił no­
wego dwutygodniowego terminu dla 
sprawdzenia wierzytelności. 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
New Jork. 27 mafa, Loco 5 60. czerwiec 5.44, 

HpHec 5.52, sierpień 5,61 wrzesień 5.69, paździer­
nik 5.78, listopad 5.81 grudzień 5.91. styczeń 5.99, 
luty 6.06. marzec 6.14, kwiecień 6.20, maj 6.27. 

Nowy O-Iean 27 maja. I-oco 5.59. lipiec 5.54 
paidńcrollk 5.73. grudzień 5.87, styczeń 5.95, ma­
rzec 6.10. 

L'vcipr>ol, 27 mafa. Loco 4.45, maj 4 21, czer­
wiec 4 17. lipiec 4.16. sierpień 4 17 wrzesień 4.17. 
październik 4.17 Pstoprd 4.18, grudzień 4.20. sty­
czeń 4.23. ludy 4.26. marzec 4.29, kwiecień 4.31, 
maj 4 34, czerwiec 4.40 1'ipieC 4.46. 

L'verpoo', 27 mo'a. Bawełna egipska. Loco 
5.95. maj 5.73. Ipiec 5.81, październik 6.09 ls to-
paid 6.11, grudzień 6.17. styczeń 6.22, marzec 6.33. 

Upper, 27 maja. Loco 5.33 mai 5.15, lipiec 
5.19 październik 5.31. listopad 5.34. grudzień 5.39, 
s l y c e ń 5.41- maczec 5.48, 

Brema, 27 ma'a. Loco 6 73, Kpec 6.47. pai-
dzóernik 6.66. grudzień 6.77, styczeń 6.80, ma­
rzec 6 92. 

Aleksandria. 27 maja, S"kkela.ridis: lipiec 
10.64. lisl^prd 11.59. styczeń 11.94. Ashmouni: 
czerw>-c 8.89, sierpień —, paźdzknaik 9.18, gru­
dzień 9.39. 

we zwiększyły się o 7.7 mili. do 21 4 midj., nato­
miast depozyty banków spadły o 3.4 mili. do 
74,6 mili., a prywatne o 560 tys. do 32.6 mili. Ł. 
Obieg banknotów wzrósł o 130 tys. Ł. do 358,4 

wełny. Cyfry te. poczynając od 1932 r. wzrastać 
mają w szybkłem tempie i osiągnąć 60.000 tonn 
sztucznego jedwabiu rocznie. 

o n M ó d 
Heleny Cynamonowe! 

Łódź, Piotrkowska 189 

Tel. 144.55. Tel. 144-55. 

MODELE PARYSKIE. 

Ceny bardzo przystępne. 

i Ani grosza kredytu \ 
bez zasiągnlęcia informac!i w Biurze • 

ii 

i Największe w Łndzi Biuro Informacji 
• kredytowych — 1500 własnych kores-
X pondentów w krau i zagranicą 
* NARUTOWICZA JYs 30 

! t»l. 129-30. 

• 
• * 

| 
os 

BEZPŁATNIE 
zamiei6cowi otrzymają próbną analizę charakte­
ru, skłonności, zdolności, przeznaczenie co ro­
bić, aby uniknąć niepowodzeń, strat i rozczaro­
wań. Napisać rok i datę urodź;nia. Na koszta 
przesyłki 1 zloty jfznaczki pocztowe) załączyć. 

Adres: Marja Bicz, Warszawa, Koszykowa 
Nr. 28, m. 34. 
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Dziś międzynarodowe 
wyścigi 

na torze helenowskim. 
W dtaihi dzisiejszym na torze helenow­

skim rozegranie zostają drugie między­
narodowe wyścigi kolarskie, które w J e ­
rach sportowych wywołały kolosalne za-
tnteresowaimie, z<e względu na niezwykle 
urozmaicony program oraz start dosko­
nałych kolarzy zagranicznych. 

Na ipferwszy plan dtzisfejszych zawo­
dów kolarskich wysuwa się włoch Piano, 
który przed tygodniom od/nlósł wspania­
ły sukces w Dortmundzie, zdobywając 
wielką nagrodę miasta, przed! takiemi 
sławami, jak Bremer i Eisfeld. 

Piano ute mógł w czwartek wykarać 
swej prawdziwej klasy, gdyż przemę­
czony był podróżą. 

Warto zaznaczyć, że Piano startował 
swego czasu w Ameryce na słynnych 
sześcirodiniówikach, odnosząc cenne suk­
cesy 

Nie mniejszą sensację budzi start nlem-
ca JuTgensa oraz Carpusa. 

Obok nich wystąpią czołowi torowcy 
łódizcy, dlla których dzisiejsze wyścigi 
będą niejako egzaminem wobec rozpo­
czynającego się sezonu torowego. 

Kierownictwo Union - Touring posta­
nowiło, dla wygody publiczności, dopuś­
cić wkfzów do wnętrza tom, co da moż­
ność należytego obserwowania zawodów. 

Międzymiastowy mecz 
piłkarski Łódź—Lwów. 

W dinlu dzisiejszym rozegrany zosta­
nie na boisku Ł-K.S. o godiz-imle 17 mię­
dzymiastowy mecz pHkarski Łódź — 
Lwów o puhar „Expressu". 

Goście lwowscy przybyli juz do Ło-
dizi w dniu wczorajszym w składzie na-
stępującym: Albański, Jeżewski. Chmie­
lewski, Haiión, Kuchar, Deutschman, 
Orzymała-, Zimmer, Bacz, Lagodmy I, 
J.agodmy II. Rezerwa: Kasprzak i Ozy 
żcwsM. 

Kierownik i-em ekspedycji lwowskiej 
jest były gracz Pogoni, obecnie kapitan 
związkowy LOZPN, p. Olearczyk. 

Spotkanie 
Hakoah—Makkabi 

zostało odwołane. 
ZaipowledzkMiy na dzień wczorajszy 

towarzyski mecz piłkarski Hakoah — 
Makkabi został z powodu ulewnego desz-
csu odwołamy. 

Z M I A N Y P E R S O N A L N E W Z W I Ą Z K U R E Z E R ­
W I S T Ó W M I A S T A L O D Z I . 

Komendant główny zwt-ąeku rezerwistow, p. 
•••ojewo-da białostocki Marjnu Zyndram-Kościnł-
'.owskl, mianował zninego z pracy na niwie epo-
:tcŁnej por. rez. Karola RŁmlera. komendantem 
grodzkim związku rezerwistów ra Łodzi z rów-
noczcenem pełnieniem obowiązków kierownika 
wirzo.du grodzkiego związku rezerwistów. 

Równocześnie mianowany został dowódcą 
1-go balaljonu rezerwistów m. Łodzi por, ret. 
Stanisław Podulko. 

GORGUŁOW s k ł a d a ZEZNANIA 
uuiszewih, faszusia czy warjatf? 

Paryż, w maju. 
(r) wąski, nawpół demny korytarz 

prowadzi do gabinetu sędziego śledcze­
go Fougery. Tym oto korytarzem co­
dziennie prowadzą Pawła Gorgulowa-
Prowadzą go, by wreszcie wydobyć od 
n-esro prawdę, by stwierdzać, jakie po­
budki pchnęły go do zamordowania pre­
zydenta Doumera. 

Zabójca idzie wolno, z pochyloną 
głową i mruczy coś pod nosem. Warjat? 
Symulant? Za kilka dni psychiatrzy, 
którym powierzono zbadanie zabójcy, 
wydadzą swą op'nję- Od tej opinji zale­
ży dalszy los GoTgułowa. 

Sędzia śledczy rozpoczyna badanie. 
GoTgułow słucha uważnie- Niekiedy, 
gdy nie rozumie pytania, zwraca »-!e w 
kierunku tłumacza. Niekiedy traci cier­
pliwość, a wówczas zgrzyta zębami i 
wyrzuca z siebie głośno jedno słowo: 

— Prowokacja! 
Badanie, które rozpoczęło się we 

wtorek o godzinie 10.30 rano trwało ca­
ły dzień bez przerwy. 

— W 1918 roku pan pracował ra­
zem z dr. Bojko w sowieckim szpitalu? 
— pyta sędzia. 

— Tak- Zmusili mnie do tego bolsze­
wicy- Ale dr- Bojko nigdy nie znalem-

— W kwietniu 1918 roku sowiecki 
sąd wojenny rozpatrywał na Kaukazie 
sprawę pułkownika Sipałowa- Pan był 
członkiem trybunału i siedział pan ra­
zem z czekistą Fliganterem? 

— To jest prowokacja — woła Gor­
gułow. — Nie widziałem nigdy ani Si­
pałowa, ani Fligantera. 

— Czy to prawda, że pańskiego oj­
ca rozstrzelali żołnierze białej armii? 

— Nie, to nieprawda. Ojca rozstrze­
lali bolszewicy. 

— Pan studjowaf w Rostowie nad 
Donem \ wówczas,występował pan pod 
nazwiskiem Dońskiego? — pyta sędzia-

— Tak- To był mój pierwszy literac­
ki pseudonim-

— A w Tyflisie pan nazywał się Du­
bów? 

— To był mój drugi literacki pseu­
donim. 

Sędzia śledczy z kolei zadaje pyta­
nie, pragnąc dowiedzieć się, w jaki spo­
sób Gorgułow opuśd-ł w swoim czasie 
Rosję Sowiecką i 

przybył do Polski. • 
— W lipcu 1921 roku żonie pana i jej 

rodz :com odmówiono zagranicznych pa­
szportów. W jaki sposób pan się dostał 
do Polski? 

— Ojciec mojej żony znany był Ja­
ko monarchista- Nie wypuszczonoby go 
nigdy z Rosji. Ja przekroczyłem grani­
cę z partją chłopów, którzy szli do Sa-
winkowa walczyć z czerwonymi. 

— W 1921 roku pan otrzymał doku­
menty na wyjazd do Czecli i Bulgarji? 

— Tak, o te dokumenty wystarali s :ę 
dla mnie monarchiści rosyjscy. 

W roku 1924, według zeznań pułko­
wnika Sipałowa pan wykrył na Kauka­
zie organizację kontrrewolucyjną i wy­
dał ją bolszewikom- Pan nazywał się 
wówczas Pończochą? 

— Kłamstwo. W roku 1924 nie wy­
jeżdżałem z P r a g i 

— Tak? A przecież widz ;ano pana w 
Berlinie? 

Gorgułow nie wie w pierwszej chwi­
li, co odpowiedzieć- Po paru minutach 
namysłu mówi: 

— Tak. ale byłem w Berlinie tylko 
8 dni. 

Sędzia śledczy każe wprowadzić 2 
świadków- Są to byli żolnerzc armji 
ochotniczej rosyjskiej, którzy twierdzą, 
że służyli razem z Pawłem Gorguło-
wem. 

— Czy panowie poznają go? — pyta 
sędzia-

— Nic, to nie ten. Myśmy znali inne­
go Pawła Gorgulowa. 

Czyżby w armji rosyjskiej było kil­
ku Pawłów Gorgufowych? Sędzia śled­
czy wyjmule z szuflady fotografie admi­
rała Kolczaka, na której widnieją, napi­
sane ręką Gorgulowa, dw'e daty: 7 lu­
ty 1920 (dzień zgonu admirała) i 6 maja 
1932. 

— Co to za daty? — pyta sędzia- — 
Pan wiedział z góry. że 6 maja zabije 
pan prezydenta republiki? 

— Tak. wiedziałem. Musiałem tego 
dnia tak uczynić. Gdyby nie wiem co 
się stało, byłbym tego dn>a znalazł pre­
zydenta i zabił go. 

— Ale dlaczego? 
Gorgułow milczy. Twarz jego przy­

biera szary odcień- Po chwili blednieje-
— N'c mogę dłużej mówić- Jestem 

zmęczony-
Tak brzmiały pierwsze zeznania u-

rzędowe Gorgulowa. Co przyniosą dal­
sze dni? Kim icst ten człowiek? Paweł 

Gorgułow. Zołotarcw, Pubiński, Du­
bów, Szczegłow, Aleksander Mongoł? 
Bolszewik, czy warjat? 

Czy sprawiedliwość dowie s'ę praw­
dy? 

H«icBi«»pro£ir€iiffB. 

D r . J a n P o l a k 
choroby wewnętrzne i allergiczne 
(astma, pokrzywka, migrena, reumatyzm 

ul. Al. Kościuszki 53, 
t e l . 2 4 6 - 1 0 . 

Godziny przyjąć 6—7. 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ. 
„POLSKIEGO RAD.IA". 

NIEDZIELA DNU 29 MAJA 1932 R. 
9.00—11.00: Tr. mszy polowej z placu alarmo­

wego Korpusu Kadetów Nr. 1 wc Lwowie. 
10.00—ll.55i Msza z płyt gramofonowych. Tr. 

z W-wy. 
11.58—12.15: Sygnał czasu z Warszawy, hejnał 

z Wieży Mariackiej w Krakowie, odczyta­
nie programu dziennego l kom, meteorolog, 
z W-wy. 

12.15—14.00: Poranek symfoniczny z Filharmonii 
Warsz. Wykonawcy: Orkiestra filharmonlcz-
na pod dyr. Józefa Ozlmińskiego i Jan Dwo­
rakowski (skrz.). W programie utwory Mie­
czysława Karłowicza. 1. Wstęp 1 intermez­
zo z dramatu „Biała gołąbka'', 2. Koncert 
skrzypcowy. 3. Odwieczne pieśni: a) Pieśń o 
wiekuiste! tęsknocie, b) pieśń o miłości i o 
śmierci, c) pieśń o wszechbycie 

14.00—15.00: Przerwa. 
15.00—15.00: „Wiosna w pleśni ludowcl" — au­

dycja w wykonaniu Zw. Młodzieży Ludowej 
Tr. z W-wy. 

15.55—16.20: Transm. z FHharm. Warsz. Aka­
demii ku czci ..Dnl* Matki". 

16.20—16.40: Płyty gramofonowe z W - w y . 

R A D I O A U D I 0 N 
Łódź, Traugutta 1 

oto jedyne iródło takupu dla znawców i miłoś­
ników radja. Odbiorniki Głośniki, Części. 

Ładowani* akumulatorów. Magnesowanie słu­
chawek. 2 - 2 5 

Lwowa p. t. „Hrabina 
wygł. p. Anna Lud-

16.40—16.55: Odczyt ze 
Czerwonej Tuluzy'' — 
wika Czerny. 

16.55—17.05: Przemówienie związane z 
dem 100-lctniej rocznicy zburzenia Żoliborza 
Tr. z W-wy. 

Dla oczyszczenia krwi pijcie rano przez kit­
ka dni z rzędu szklankę naturalnej wody gorzkiej 
Pranclszka-Józcfa. Żądać w aptekach i droger-
Jach. 
»s»»^™śMWMsMBMs»łWl l lWM^ 

17.05—1.7.15: Płyty gramofonowe z W-wy. 
17.15—17.30: „Dokąd unosi na na?ze słońce" -

wyg?, dr. Jan Gadomski. Tr. z W-wy. 
17.30—17.45: „Wiadomości przpjcmne i poży­

teczne". Tr. z W-wy. 
17.45—19.00: Koncert popołudniowy. Wykonaw. 

cy: Orkiestra Dęta Zw. Zawód. Muzyków 
Rz. P. pod dyr. Andrzeja E onke, Tadeusz 
Łuczaj (bas) i Ludwik Urstein (akomp.) 
Tr. z W-wy. 

19.00—19.00: Rozmaitości. 
19.20—19.35: Odczytanie programu na dzień na­

stępny, kalendarzyk filmowy, repertuar te-
atrów. 

19.35—19.45: Komunikat sportowy łódzki. 
19.45—20.15: Słuchowisko p. t. ..Oświadczyny' 

p/d Czechowa. Tr. z W-wy. 
20.15—21.55: Koncert popularny: Wykonawcy 

Orkiestra P. R. pod dyr. Józefa Ozlmińskie­
go, Irena Downar-Zapolska (sopr.) i Ludwik 
Urstein (akomp.). 

21.55—22.10: Kwadrans literacki — Józef Weys 
senhoff: „Na dzika!" fragment z powieści 
„Soból l panna". Tr. z Warszawy. 

22.10—22.40i Recital Mieczysława Szalewskiego. 
(altówka). Tr. z W-wy. 

22.40—2255: Komunikat meteorologiczny oraz 
wiadomości sportowe z W-wy. 

23.00—24.00: Muzyka taneczna z W-wy. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
19.00 BERLIN. Recital fortep. Egona 

Petri 'ego. 
19.30. BUDAPESZT. „Turandot", opera 

Puccinicgo. Tr. z Opery Królewsk. 
20.00. BUKARESZT. „Napój miłosny" — 

opera Donizctti'ego. 
20.05. WIEDEŃ. „Armut", słuchowisko 

Antoniego Wildgansa. 
20.30. MEDJOLAN. „Tannhauser", opera 

Wagnera. 
20.45. RZYM. „Dzwony kornewilskle", 

PUBLICZNA LICYTACJA. 
W dniu 20 czerwca 1932 r. o godz. 

10-ej rano odbędzie się w Urzędzie Wo­
jewódzkim łódzkim przy ul. Ogrodowej 
nr. 15, w pokoju Nr. 24, publiczna licy­
tacja skonfiskowanej broni myśliwskiej 
i krótkiej broni palnej oraz 2 starych bi­
lardów. 

Do przetargu dopuszczone będą oso­
by, posiadające zezwolenie na kupno 
broni oraz osoby mające pozwolenie na 
handel bronią. 

Broń oraz bilardy mogą zaintereso­
wani oglądać w Urzędzie Wojewódz­
kim w dniu 20 czerwca o godz. 8-ej do 
10-ej. 

Za Wojewodę 
(—) A. Potocki, Wicewojewoda. 

PARCELACJA LASU ŁAGIEWNIKI A. 
Rozpoczęta parcelacja Miasta-Ojirodu Łagiewni­
ki (przy kolonii Rogi), wl. p. W. Grosman, inte­
resuje sfery inteligencji łódzkiej, gdyż pięknie 
wysoko położony, suchy teren (4 kim. od tram­
waju), śliczne spacery i wygodna komunikacja 
autobusowa od wylotu ul. Brzezińskiej, sprzy­
jają utworzeniu na tym obszarze Miasta-
Parku dla zamieszkania nietylko latem, lecz 
cały rok- Przy projektowaniu planu parcela-
cyjnego słynny urbanista prof Jansen doskonale 
wykorzystał ten piękny falisty teren i wszyscy 
zwiedzający inne miejscowości i Łagiewniki 
stwierdzają wyższość gruntów łagiewnickich. 

S. KOMISU 
Export — Import 

Wieu IX. Kioderspltalgassa l/S 
te!cton 2S-ĆO0. 

Załaiwa we Wiedniu wszelkie 
zlecema ze wszystkich dziedzin. 

• i M e r g a r t e n ukaże się dziś na ringu 
Wczorajsze walki w cyrku były b . | w a n pokonał w 17-ej minucie wspapiałe-

ciekawe. 
Garkowienko zachwycił wszystkich 

»wą wspaniałą formą i w walce z Mar-
tynoffem pokonał go już w 12-ej minucie. 

01iveira stoczył walkę nierozstrzy­
gniętą z doskonałym atletą Birkenmaye-
rem. Torno po pięknym i emocjonują­
cy przebiegu walki zwyciężył z trudem 
w 24-ej minucie Krauzera. Wreszcie Ka-

go technika Koleffa. 
Dziś wystąpi po raz pierwszy naf 

sławniejszy atleta świata Szmidt - Wes 
tergarten, którego przybycie do Łodzi 
poruszyło całe miasto. Westergarten 
spotka się z Martynoliem. 

Wielką sensację budzi również decy­
dująca walka, aż do rezultatu Krauzera 
z Oliveirą, jak również walk;: Torno— 
Garkowienko i Birkenmayer — Kawan. 

Z E Z W I Ą Z K U REZERWISTÓW. 
Komenda okręgowa związku itzcrwetów w 

Lodzi wydała nową organizację komend i oddzia. 
łów liniowych związku rezerwistów, według któ­
rej organizacja pod wzglądem wyszkolenia dzieli 
s-ię na: pułki, bataliony kampanie i t. d. Dla po­
działu członków na bronie utworzono sześć grup 
broni: piechotę;, kawalerię, artylorję wojska tech­
niczne, lotnictwo i marynarkę. 

Rezerwiści — członkowie związku, będą 
szkoleni w swoich broniach, należących do 
wspomnianych 6-ciiu grup. 

Najeży podkreślić, te proca związku próct 
kształcenia wojskowego członków ida-e po linji 
wyrabiania wtród rezerwistów karności i obo­
wiązkowości w pracy opol*cmcj i publ cuiei, 
podnoszenie poczucia obowiązko* obywatelskich 
oraz wytwarzanie jednolitego ducha <.aiej armii 
rezerwowej. 

W A Ż N E DLA MATURZYSTÓW. 
Grupa inżynierów absolwentów warszawskiej 

politechniki organizuje^ kurs przygotowawczy na 
wszystkie wydziały tej*e poli-tcchniki. 

Iniownaoje szczegółowe: Piotrkowska Nr. 82, 
rrweszk. 8. 

«~« KRYNICA 
Dr. Edward Etirennreis 

ord lak zwykle w i l l a , . R O M A N ' WKf l" 

KRyMECA 
Di". Ki Mikołaj Bofflifeln 
ordynuje, 'ak zwykę, w budynku S r k o ł y , 

-obok Łazienek borowinowych 1-2! 
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HAJLEPSZA Z HAJTAfiSZYCH C Z E K O b R D I I 

R i H A - P b U T O S 
tabliczka 80 groszy małe 

po 20 i 10 groszy. 1-25 
o — o « « a < w — o — 9 o » % m v 

C obnlśenie. o p l o t 

z a p a s z p o r t y u l g o w e 
Mając na uwadze, rż wprowadzane 

ostatnio podwyższeni© opłat za paszpor­
ty ulgowe dlla celów przemysłowych 1 
handlowych hamuje w znacznym stopniu 
mich i fluicjatywę w dziedzinie nieodzow­
nej ekspansji gospodarczej, a w szczegól­
ności paraliżuje nawiązani© stosunków 
haaidilowych z zagranicą dla celów eks­
portowych, izba .przemyslowo-handllowa 
w Łodtzi wystąpiła do zwiiąziku izb z wmo-
siktam o podjęci© akcji, zmierzającej do 
przywrócenia pierwotnego poziomu opłat 
zaznaczion/ych paszportów ulgowych przy 
równoczesnem zniesieniu utnudmień, za­
początkowanych ostatnio w ich udziela­
niu. 

:29.V 

© o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o c ^ 

OGOOGOGOOOOŁOG0OO3 y L gf O 

j Y Ó T l l k J 
H o i I N 

I I 1 D C I f l / B 

mmm J - K U T - E C E N I E 
Każda czekoladka w estetyczne] torebce 

1 sztuka 15 groszy. 
JEDYNY PREPARAT POLSKI t 

Wystrzegać się bezwartościowych 
nasladow-ulctw. 

Zdziersłwo w Julianowie. 
60 gr. za garnuszek mleka. 
(1) Wczoraj ogłosiła SIC do nas dele­

gacja naniczyoieli szkół powszechnych, 
kitóra żal Ha się na zbyt wysokie C E N Y , 
jakie pobierane są w parkach podmteJT 
łkleh. Jako faflct-podaito\<oattv że W' IPOIKTU 
JwIjamowSkiim, dokąd) uczęszcza stale 
bardzo dużo hidlzi, za garnuszek półlitro­
wy kwaśnego mWka żądają 60 groszy, 
(podczas gdiy cay Htr mleika surowego 
kosztuje 20 groszy. 

Jest to dstottile różnica nitewspołmier 
na. Latem, gdy wielle laicki, nie mogąc 
pozwolić sobie na wyjazd na wieś, czy 
do irzdirowiislka, pragnte spędzić dlzień, 
czy kilka godizJn na świeżem powietrzu, 
jest rzeczą wysoce niewskazaną pobtora-
nfe w parkach podmiejskich tzbytt wyso­
kich cen. 

Sprawa ta powinna być unormowana 
jaknajwczesniiej, w imię Inrteresu publicz-
wego. 

Gabinet terapii fi zy Halnej 
D r . P O L A K A 

Al. Ko$ciuszkl 53 
prąd w y s o k i e g o n a p i ę c i a I f rek ­
w e n c j i , r a d i u m , l a m p a H e l i u m , 

D I A T E R M I A 
lampa kwarcowa, promienie pozaczerwo-
ne (cieplne) galwani7acja. iaradyzacja 

masaże i t. d. 

1932. itr. 11 

SKŁADY BANANÓW 
o t w o r z y ś w i a t o w a f i r m a a n g i e l s k a . 

W QDY 
G d y n i a z a o p a t r y w a ć 

b ę d z i e w b a n a n y k i l k a k r a j ó w e u r o p e j s k i c h 
d e l e \ £ m v p £ P f ^ s t a w i - 1 kąd przywożone są banany bezpośred-
S l n l y " E l d ^ & F y f f e s " J w i a t o - nio z południa. Dopiero z tych portów 
^ M , r Ł e , r n U b W . w e * < > - J*™* ta mniejsze partje bananów rozwozi się 
s t ™ B , 5 PFrZ,fif r 9 b . ° r S tW T ^ . a r z y - do kilkunastu punktów rozdzielczych 
v ^ ^ V n - d C ° w bostonie. - w różnych portach europejskich, gdzie 
™ ł ™ e o n . ? ^ , s w

u

e m r , ? k u . 85 p roc owoce poddawane są procesowi dojrze-
europejskiego handlu bananami i sprze- wania i kierowane na rynki najbliż-
daje w Europie roczme bananów za (szych krajów. 
przeszło 20 miljonów funtów angiels­
kich. Firma posiada własną flotę, 34 
szybkobieżnych statków, przeznaczo­

nych wyłącznie do przewozu bananów-
Przedstawiciel firmy „Elders & Fyf­

fes" zwiedzili port gdyński, gdyż firma 
ta zamierza w przyszłości wybudować 
w wolnej strefie własny duży skład i 
dojrzewalnię bananów. Narazie, na prze 
ciąg 2 — 3 lat, firma chce założyć po­
dobny zakład na mniejszą skalę w jed­
nym z magazynów portowych. 

Jak w-adomo banany dowożone są 
do Europy w stanie napół dojrzałym, 
gdyż dojrzały owoc nie wytrzymuje 
transportu- Firma „Elders & Fyffes" 

Jeden z takich punktów rozdziel­
czych firma chce urządzić w Gdyni — 
Stąd byłoby zaspakajane zapotrzebowa 
nie na banany nietylko w Polsce, ale i 
w krajach sąsiednich, jak: Czechosło­
wacja, Austrja. Węgry, Łotwa, Estonja, 
Finlandja i t p., przyczcm dowożone by 
lyby banany do Gdyni wprost z Rotter­
damu na statkach linji regularnej „Że­
glugi Pobkiej". 

Firma ..Elders cc Fyffes" dąży do u-
suwania zbędnego pośrednictwa między 
nią a konsumentami. Jak oświadczyli Jej 
przedstawiciele, przy minimalnym kon-

,tyngencie przywozowym i obecnych 0-
posiada główne europejskie bazy opera- płatach celnych, firma zobowiązuje się 
cyjne w Rotterdamie i Hamburgu, do- obniżyć cenę bananów na rynku w Pol 

Bawełna egipska dla Niemiec. 
Pertraktacje już się rozpoczęły. 

(F) W ostatnich dmiach 12 wielkich 
firm importowych bawełny w Bremie 
podjęło rokowania z rządem ejriipsklim 
w sprawie dostawy 30.000 bel bawełny 
egipskiej *dlla Niemiec. Pertraktacje te 
są wstępem do wielkich rokowań w spra 
wie zakupu większych Hości bawełny 2 

tym celu specjalne konsorcjum. W ra- , 
zae, gdyby w okresie roku bawełna taZJJJJJjJ 
nie została sprzedana, konsorcjum ton-
iportenów musiałoby ją przejąć całkowi­
cie dlla siebie. Warunek ten został już 
]M"zez importerów bremenskich potwier­
dzony i obecnie doradcy prawni mtol-

sce mniej więcej do połowy ceny obe­
cnej. 

Port gdyński przy realizacji tego 
projektu zyska nietylko nowe cenne ła­
dunki, ale powstanie tutaj także nowa 
gałęź przemysłu. Każda dojrzewalnia 
zatrudnia bowiem liczny personel, za­
jęty sortowaniem owoców, naklejaniem 
na nie etykiety i t- p. Przygotowanie ba 
nanów w dojrzewalni kosztuje około 40 
proc- ich ceny rynkowej. Pieniądze te, 
jako płace robotników, pozostają w kra 
ju, w którym taka dojrzewalnia jest za­
instalowana. 

Przedstawiciele firmy „Elders & Fy­
ffes" udali się z Gdyni do Warszawy, 
aby przeprowadzić w stolicy dalsze per 
traktacje z władzami centralnemi na ten 
temat. 

AlttOl to jedyny Środek na Kryzys 
Codziennym' faktem, w obecnych czasach, 

Jest spotykanie na mieście ludzi o kompletnie 
wyczerpanych nerwach, zniechęconych do dal­
szej walki o byt I przemoczonych życiem. 

Wystarczy Jednak krótka kuracja Aniołem, a 
ludzie ci zmienia sie nledopoznania. Spróbujcie 
zrana masaż Amolem, wyrabianym z najszla­
chetniejszych części ziół z domieszką mentolu 
japońskiego, lub kąpiel z rozpuszczonym w niej 
w kilku kroplach Amolem, a zobaczycie, i e 
Amol to przyjaciel I niezastąpiony obrońca przed 
załamaniami psychicznenii. 

Do nabycia we wszystkich aptekach i dro-

zapasów rządw egipskiego. Bawełna j sterstwa przemysłu i handUu w Kairze 
ta będzie dostarczona d<o Bremy pod wa przeprowadzają szczegółowe badania 
runkiem sprzedania Ich przez w y T n i c n i o - ' n a d .poszczególnem! punktami układu, 
ne f i rmy 'importowe, które utworzyły w nych dla Polski. 

odbądzie s ię od 16 do 18 czerwca 
Od 16—18 

drugi jarmark 
czerwca odbędzie 

wełny w Poznaniu. 
się producentami i z kupcami. 
Ze i Sprzedaże będą w postaci 

*L A D Y". 
k'r:cioey od dłuższego czasu w nanzem mieś­

cie ga/binćt higieny kosmetycznej „Lady" przy 
ulicy Cegiwmuamej Nr. 7 (tel. 209-18) zdobywa 
sobie z każdym dniem wiiększe uznanie. Wi./.-l-
kio zcibiegi z dziedziny racjonalne] kosmetyki są 
<; 1 ••••) :\ ...ne pmecyzybiie pod fachowtun kierow­
nic trwiein. 

względu na dodatnie wyniki pierwsze­
go jarmarku, w którym cała wełna 
zgłoszona została sprzedana, przeważ­
nie po cenach wyżej limitu, należy o-
czekiwać, że drugi jarmark będzie 
znacznie szerzej obesłany. 

Upoważnia do tego okoliczność, że 
31 maja odbędą się przetargi na do­
stawy znacznych partyj sukna i koców 
dla wojska i że wobec tego zapotrze­
bowanie na wełnę będzie bardzo po­
ważne. Procent wełny krajowej, wy­
maganej przy dostawach został po­
większony i wynosi 30 proc. Uznaną 
będzie jedynie wełna sprzedana na jar­
markach poznańskich. 

W najbliższym czasie będzie roze­
słany do wszystkich producentów weł­
ny, zrzeszonych w Związkach Hodow­
ców, regulamin jarmarków, który wzo­
rując się na sprzedażach angielskich i 
niemieckich, zastosowano do warun-
ków miejscowych w porozumieniu Targów Poznańskich. 

aukcyj 
przy zastosowaniu prawa limitu i będą 
przeprowadzane przez Targi Poznań­
skie. Deklaracje na piśmie, zgłasza­
jące ilość wełny każdego gatunku, ja­
ką dany producent zamierza przesłać 
na aukcję, winny być przesłane przed 
dniem 8 czerwca, a to w celu włącze­
nia do katalogu wełny, który będzie 
rozesłany wszystkim fabrykantom wy­
robów wełnianych w Polsce. Formula­
rze deklaracji będą rozesłane w naj­
bliższych dniach. Można je otrzymać 
w biurze Targów Poznańskich, Marsz. 
Focha 18. Wełna winna być dostarczo­
na do hali „Pałac Targowy" naprze­
ciwko Małego Dworca na terenie Tar­
gów Poznańskich, najpóźniej na 2 dni 
przed jarmarkiem t. j . 14 czerwca. W 
celu sprostania znacznemu zapotrze­
bowaniu wskazanem jest przyspieszenie 
strzyży. 

Wszelkich infomacyj udziela Biuro 

ODCZYT W POLSKIM ZW. MYŚLI WOLNEJ, 
DriA. w niedzielę, o godz. 11 przed południem 

w lokalu Polskiego Związku Mviii Wolnei pnzy 
ul. Wólczańskiej Nr. 77, dr. Z, Mierzyński wygło­
si odczyt na teónait: „Socj.:U!yc/:i.i a burzuazyj-
na nauka". 

Wstęp dlla cełonków i sympatyków. 

O t y ł o ś ć — to udręka 
Przy otyłości na tle wadliwej przemiany ma­

terii stosujcie ZIOŁA magistra WOLSKI£UQ. 
ze znak", ochr. „DEOROSA", cena PO<1.''ZT.''I^-
(nle wymagają stosowania specjalnej djety). 
Objaśniające broszury wysyła bezpłatnie Wy­
twórnia, Warszawa, Złota 14, tel. 263-05, do na­
bycia w aptekach l skład, aptecznych. 

K O M U N I K A T Ż. T . K. 
Oddztiał łódzki żydowskiego Tow. Kraioznw-

ozego organizuje w Karwi nad Bałtykiem kolonję 
turystyczno-wypoczynikoiwą w okresie od 15-go 
czerwca do 13 września r. b. 

Piękna i obszerna plaża oraz malownicze po-
iożenie zapewniaią kolotnji poważną frekwencję 
i wiele atrakcji turystycznych. 

Bliższe informacje w sekretariacie Towarzy­
stwa Wólczańska Nr. 35, tel. 121-53 w poniedział­
ku środy i piątki od 8—10 wiecz. 

HELENÓW 
D z l i 

P o r a ń eK m u z y c z n y 

Dllf i o g o d z . S p o p o l . 

F I V E O C L O C K 

t wysltpami w i e c z o r e m k o n c e r t p o p u l n r n . 
x atrakcjami. Orkiettra pod dyr. Seweryna Pietruszki 

KONSUM D L A W Y J E Ż D Ż A J Ą C Y C H NA L E T ­
NISKA i NA P L Ą Z Ę . 

Szybkierm krokami zbliża się upragniony 
kres urlopów i wyjazdów ne letnie wywczasy. 

A - 1 . 1 da przezorna gospodyni powinna więc za­
wczasu uzupełnić garderobę letnią. To też jedy­
ny w miieścóe naszem K >n.,uru pnzy Widzewskiej 
Manufakturze (Rokicinska 54, dojazd tramwaja­
mi 10 i 16) zaopatrzy) się w bojiaty wybór towa­
rów kolorowych, gładkich białych i drukowanych 
na sukunki letnie bluzeczki, szlafroki, pyjaany 
oraz w wytworne i nnimodnieisze kostiumy i 
płaszcze kąpielowe, niezbędne na plaży. Pozatem 
poleca także Konsum wiciki wybór leżaków i wy. 
godnych loteh leżnyoh — wszystko to sprzedafe 
Konsum po niesłychanie niskich cenach. Taki* 
wszelkie inne działy, jak: obuwie, galanterię, kon­
fekcja damska, męska i dziecinna są obficie zao-
petroone w puerwszoraędne marte-iały. 

Aktualne więc hasło dnia brzmi: „Przed wy. 
ja.7-.dcni na letnie wywczasy śpiesz po sprawunki 
do loonaumu przy Widzewskiej Manufakturze!*' 

i » « W U O f • • • • • • • • » — i 

D z l i r w nlcdilclęr 29 mała 1952 *• 
od aodilnv po południu do 12-«l w nocy 

POPRAWINY DZIENNIKARSKIE W „LUNA PARKU 
Od godziny 3-ej po poł. a i do zmroku wielki korowód dziecięcy — huśtawki — karuzele. 

Każde dziecko o'rzyma niespodziankę. 60—10 
Tysiące at-akcyj — Ściana śmierci — Re*ja — Dancing — Futurlni — Filmowanie publiczności i wiele Innych, emocj nującv :yj. 

MRT#»»efe»»e»ee«e#e»f#e»>*W<W " 
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Str. 1 :29 .V 1932: Nr. 147 

ś n i a d a n i a , o b i a d y j a r s k e I k o l a c j e «« PIOTRKOWSKA 17 p o i e c . 

WŁ H* Bff«IIFSZL9ILL c o d z i c n n i c P ° c e n a c h u m i a r k o w a n y c h 
„n.'..-,v T e | > 2 4 7 - 2 2 Uwaga: Dwa razy dziennie świeże lody. 
(!0xl2) 

Klub S p o r t o w y 
T — 

"I 

DZIŚ, KIECIZIETO, DNIA 2 9 MAJA 1 9 3 2 R. GODZ. 16-LA 

międzynarodowe wyścigi kilmk e za im 
Udział biorą: C A R P U S - N i e m c y , JURCENS - N i e m c y , P I A N O - W ł o c h y I KLfiTT - Ł ó d ź I Inni . BI WŁ WIŁ LI W 

Legitymacje członkowskie mogą być odebrane w dniu wyścigów w lokalu klubowym od godz. 10-e| do 13-ej. gdzie się odbywa • M.•..,,,.., , 

przedsprzedaż biletów LLLLLLLLLLLLLLLLLLL 
Dźwiękowy Kino-Teatr 

. P R Z E D W I O Ś N I E ' 

o 
I 

8 
Ż e r o m s k i e g o 74-76 róg Kopernika 

Ostatnie 2 dni 

Największy rewelacyjny dramat dźwiękowy p. L 

XK*KW Miłość Żorżety" 
w rolach aJŁa* PAROLA . P1ERRE w 
Na ogólne żądanie Szan. Publiczności pocz. seansów w dni P ° w s £ o < P ^ P ^ 
Ostatni seans o godz. 10 wiecz. Ceny miejsc: I - 1 - 3 V I ~ Kuoonv ulgowe po 75 gr. ważne na wszystkie miejsca 
EXPRESS" w roli gtów. Mlnin, Czerniak. Hal Yung; l mni. Jupony * | ° ™ J ° , b i | c t w o l n c g o wejścia w me­
wę wszystkie dni z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt. — uwag«u v ^ bezwzględnie nieważne. 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 60 jjr. 

D Y R E K C J A 

m. Łodzi 

ul. Prei. Noruiowicza Nr- ©O 
podale do wiadomości Iz egzaminy wstępne do klas przygotowawczych odbędą 

tlę w dniach 30 1 31 maja r. b, o godz, 4 po poł, 
Podania do klas przygotowawczych i wyższych (do klas !V-ej włącznie), przyj­

muje kaneelarja gimnazjum codziennie od godz. 9 do 14-ej. 

D Y R E K T O R 

Jintoni 3dźftonsfti. 
Dr. m e d . 

S. HALBORN 
s p e c . chor . d z i e c i 

przyjmuje w Kolumnie 
willa Szejnfelda 

INSTITUT DE BEAUTE 
ANNA RYDEL, załóż, w 1924 r. 
Lódż, Piotrkowska I I I , godz. 
przyleć 10-2, 3-8, Śródmiejska 
Nr. 16, tel. 169-92 godz. przyleć 

10-8. 
I. NAJNOWSZE metody racjo­
nalne) kosmetyki, lecznicze] I 
toaletowej: usuwanie wszelkich 
defektów skóry 1 włosów. Za­
biegi odmładzające, maski 1 pre 
paraty hormonowe, etc. Bez­
powrotne usuwanie szpecącego 
owłosienia elektrolizą. 
II. PORADNIA, Pielęgnacji, 
Urody, dla Pań 1 Panów. 
Ul. „IBAR" proparaty kosmet.-
hyg. Indywidualnie stosowane 
w zależności od wieku 1 rodza­
ju cery. 
SZKOLĄ KOSMETYCZNA zatw 
przez władze państwowe. 

Pierwsza Lecznica Piotrkowska 17 (lt-gie podw 
przy ul, Zacho niej 52, tel. 134-67, 

Gabinet elektro i śwatłoleczniczy (Lampa kwarcowa I VI-
I'ALUX), Diatermia. Szczepienie ospy, Konsylja lekarzy 

Wizyty Da mieście, 
wewnęlrzne 
nerw, i umysł, 
wewn, i nerw. 
wewn.lzol. kiszek. 
przemiany materjil 

Dr. m e d . 

ul. św. Anny 19, tel. 1 7 2 - 8 o 
E l e k t r o t e r a p j a L a m p a „ H e l i u m " 

Dr. J. NADEL 
AKUSZER - GINEKOLOG 

G o d z i n y p r z y j ę ć o d 3 — S i 7 — 8 

P O M O R S K A 7 
TELEFON 1 2 7 - 8 4 

D r . m e d . 

SOMMER 
Ul. 6-go Sierpnia 1, 

telefon 220-26. 
c h o r o b y s k ó r n e , w e n e r y c z n e 

i k o b i e c e . 
Od 9 1 i 5-9. Niedz. od 10-1. 

I Y D - Ł O 

$ KAŁA' 
N A J L E P S Z E 

I P e n s j o n a t Besserowej | 

Dr. Ładyńskl . 
Dr, Koknrzecki 
Dr. Smoleński , 
Dr. Olszewski , 

Dr. Ziegler (jr.). 
Dr. Lange , , 
Dr. Artyhkiewiez , 
Dr. Malewski . . 
[Dr. Garliński , 
Dr. Sokołowski 
Hr. Ługowski 
Dr. Kiihnel . 
Dr, Altenberger 
Dr. Czaplicki , 
Dr. Dutkiewicz 
Dr. Skusiewicz 
Dr. Stawowczyk 

Gab. dentystyczny 

Dr. Zaleski 

dzieci 

chirurgiczne 

oczne 

kob ece 

nosa, uszu i gardła 

skórne i wene­
ryczne 

zębów (plombowa 
nie, wprawianie) 
analizy 

1 - 2 
2 - 3 
4 - 5 
6 - 7 

3 
SI 
® 
HI 
a 
Bi 

5 0 - 3 w KOLUMNIE 
po gruntownem odrestaurowaniu i skanalizowaniu 
został jut otwarty. Pensjonat pod fachowem kie­
rownictwem poleca: d u ż e , s ł o n e c z n e p o k o j e , 

komfortowo urządzone 
S m a c z n a k u c h n i a ry tua lna . Obsługa szybka 

i solidna. C e n y p r z y s t ę p n e . 
Bliższych informacji udziela się na miejscu, lub 
w Łodzi. Ul. Piotrkowska'82, lei 111-4°. B e s s e r 

IB 
E m 
B 
B 

@TL@IL@IL]@[L[i@@@!LILILILLIL][i]IL 

11—12 
3 4 

12 • 2 ' , , 
10 1 3 ' , - 5 
1 1 - 1 ' / , 
2 ' / , - 4 

G D A ń S K 

K u p n o i s p n e d a t 
30 

1 1 - 1 2 
2 ' / i - 3 ' / , 

12- 1 i 6 - 7 
4—5 

1 1 - 1 2 
3 - 4 

4 1 / , - 6 

4 - 7 

1 0 - 5 

L e c z n i c a o t w a r t a c o d z . o d 9 - e j r a n o — 7 w i e c z 
w n i e d z . 1 0 - 2 p p . — P O R A D A 4 zt . 

I N S T Y T U T K O S M E T Y K I LEKARSKIEJ 
I GABINET FIZYKALNEJ TERAPJI 

I tk R M. M a r k u s ó w n y , p, fach. kier. lek. 
NARUTOWICZA 9 , I p. fr. Tel. 122-09. 

Godziny przy. 11 — 2 i 4 — 8. w niedz, i święta 12 — 2. 
Leczenie i usuwanie wad skóry, cery, włosów, brodawek i 
t.p. Masaże. Maski, Leczenie elektrycznością: światłem 
ciepłem. (Galwanizacia. Farad.; Elektroliza, Kaustyka, 

d'Arsonval. Kwarc. Sol. i Vitalux Dialermja, Parów, 1 t, d. 
Doft tór s p e c j . przy jm. o d 1—2. 3x33 

DR. MED. 

Z . D A F Y N C R 
urolog 

Choroby nerek, pecharza 1 dróg mo 
czowych. 

PIRAMOWICZA 2, Tel. 148-9S 
Przyjmuje 6—8-eJ. 

W O D Y M I N E R A S N E 
n a t u r a l n e ś w i e ż e g o c z e r p a n i a 

n a d e s z ł y d o A p t e k i 

S T . H A I I B U R G A I S-KI 

G ł ó w n a 5 0 , t e l 2 1 8 - 6 1 . 3 0 - 3 

BIURO TŁUMACZEŃ I PRZEPISYWAN 

Wactawy Gorajówny 
Lodź, Andrzeja 9. Tel. 236-40. 

TŁUMACZENIA Z JĘZYKÓW OBCYCH NA JĘZYK 
POLSKI I Z POLSKIEGO lilA JĘZYKI OBCE, 

P o w i e l a n i e : C e n n i k ó w , o f e r t , c y r k u l a r z y , 
z a w i a d o m i e ń i t. p . 

ZAŁATWIANIE KORESPONDENCJI HANDLOWEJ 

Posiadłości — administrowanie domami ora/ 
posiadłościami przedsiębiorczymi wykonu a, 

L-DA B E R O H O Ł U , GDAŃSK 
L a n g g a a s e 7 2 , t e l . 2 4 8 - 6 1 latn. o d 1 8 0 2 r. 

k u p u j e 

Księgarnia L. KRYSZEK, Pomorska 15. 

W a s z e z d r o w i e , S z c z ę ś c i e i p o w o d z e n i e ż y -
I c l o w e , D u ż e o f i a r y m a t e r j a l n e 
zależne są od lakości towaru. Nie każdy dowolnie zachwa 
lany towar, lecz w ciągu dziesiątków lat w całym świecie 

| wypróbowana iakość zastugu e na Watze zaufanie. 
1 t y l k o „ o u A " -ma 
JUŻ TYSIĄCE CZYTELNIKÓW 
30-3 nabyli w naszej labryce zegarki *> 
Szwajcarskie z wiecznym szkłem za zt, 
z 5-cio letnią gwarancją ze świecącym 
cyferblatem zł. 5.25 lepszy gat. 7.25 
tryty z trzema kopertami zł. 11.50 na 
rękę, męski lub damski od zł. 8.95. bu 
dziki zł. 8.50. Dewizki zł. 1. Fabr. Zegar. 

„CHRONOMETRE" W LODZI, 
ul. Piotrkowska 123. 

3 
Szkoła Kosmetyczna Zatwierdzona przez 

władze Państwowe 
D-ra Marjl L e w l n s o n o w e j Ś r ó d m i e j s k a 2 7 

(Dawnie! Cegielniana 6) 
Wykłady 1 za'ęcia praktyczne prowadzone są przez Icka 

rzy specjalistów. Informacio i zapisy od 10 do 8 

PENSJONAT 
(st. Opoczno, za Tomaszowem) 

położony w suchym sosnowym lesie, już czynny. Pierw 
szorzędna rytualna kuchnia. Odżywianie bez ograniczeń 
Radjo. Ceny najn'ższe. 

Inform., Chłopski, Opoczno, Skrz.poczL 42 na miej 
scu Chłopska, Cegielniana 22/11. 30x3 

DR. MfD. 

Jerzy Sudya 
Choroby kobiece I akuszerla 

Zielona 30, tel. 115-27 
Przylmuje od 5 — 7-el. 

Gabinet kosmetyki 
l e c z n i c z e j I t o a l e t o w e j 

S. SZWAbBOUJA 
Dypl, uniwersytecki 

M o n i u s z k i 1 Iront U piętro 
t e l . 1 2 7 - 9 9 

U s u w a n i e w s z e l k i c h d e ­
f e k t ó w c e r y i s z p e c ą c y c h 
w ł o s ó w w y p r ó b o w a n ą n a j N 

d o s k o n a l s z a m e t o d ą ^ 
Pr7vimii'e 10—2 i 4—8. • 

fi. 
D o k t ó r 

Chorohy dricei I wewnętrzne 
ul , Z a w a d z k a 2 0 , t e l . 2 4 6 - 8 8 

przyjmuje od 4 — 6 
od 10-go czerwca w K o l u m n i e 
ulica Pałacowa Willa Coldberga, 

3 0 - 2 . 

il. l i . IIZEf IEILII 
Choroby kubiece i położnictwo 

przeprowadził się 
na ul. Karola 8. tel. 224-b2. 
Godziny pizyjęć: od 5—7. 

30—2. 
— . — , -* 

Dr. m e d . 

N . Feldman 
AKUSZ ER-GINEKOLOG 

Z a w a d z k a 10. Tei. I :>5 77 
przyjmuie 9—12 i od 3 - 6 popoł. 

Dr. med. 

H Lubicz 
S p e c . c h o r ó b s k ó r n y c h , w e n e ­

r y c z n y c h I m o c z o p ł c l o w y c h 

Cegielniana No 7 
tełeion 141-32 

Przyjmuie od 8 8—10 12—2, 5—8 w-
niedziele i święta od 9 - 1 1 Dr. Med. 

L. NITECKI 
c h o r o b y s k ó r n e , w e n e r y c z n e 

I m o c z o p ł c l o w e 

NAWROT 3 2 TEI 2 1 3 - 1 8 
przyjmuje od 8—10 rano i nd 4--8 
wieczór, w niedz. i święta od 9—12 

w pol. 

przepisywanie na maszynie i powie­
lanie rosylsklch aktów i wszelkich 

tekstów, załatwia szybko i tanio 

B I U J * 0 

„IRENIT" 
ul. Piotrkowska Nr. 39. tel. 223-38. 
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PORADNIA 

WEUEROLOBUZHR 
Lekarzy - specjalistów 

ZAWADZKA 1. 
tel. 2 0 5 3 0 . 

czynna od 8 rano do 9 wieczór. 
11—1 ) przyjmuie 
2—3 ) kobicta-lckarz 

w niedzielę i święta od 9—2 pp. 
leczenie chorób 

WENERYCZNYCH 1 SKÓRNYCH. 

P o r a d a 3 z ł * 

Doktór 

R E I C H E R 
p o w r ó c i ł 

C h o r o b y s k ó r n e , w e n e r y c z n e 
i m o c z o p ł c l o w e . 

Południowa 28, tel. 201-93 
przyimuie od 8-11 rano i od 5-8 wiecz 

w nic 'ziele i święta od 9 — 1, 

D o k t ó r 

R A B K A Zdrojowisko dla 
DZIECI 1 dorosłych 

LECZY: Choroby przemiany matcrji, krzywicę, 
skazę liinfatyczną, zołzy, nicdokrcwność. po­
czątki zwapnienia żył, artrctyzm. 
Ceny bardzo umiarkowane. 
Wszelkich informacyj udziela KOMISJA ZDRO­

JOWA w RABCE. 2 i - 3 

TRÓJKA 

Ludwik F A L K 
Choroby skórne i we­

neryczne 
NAWROT 7, tel. 128-07. 

Od 10-ei do 12-ei i od 5-ei do 7-ei 

D S . Kantor 
Choroby skórne, wene­
ryczne i moczopłciowe 
Ewanglelicka 2, tel.129-45 

Przy muie od 8—2 i 6 — 8 
Dla pań od 5 - 6 

W . B A L I C K A 
ul. Piotrkowska 200 

róg Pustcl 
Nr. tel. 19-1-03. 

Choroby skórne I wencryczno 
przyjmuje wyłącznie kobiety I dzieci 

od I do 3 I od 7 do 8-eJ 

MILIONY LUDZI wszystkich części 
świata przechowuje swo ę F U T R A i 
G A R D E R O B Ę w worku ochronnym 
chemicznie spreparowanym bermctycz-

n.e zamkniętym 

„MOLOCHRON" 
Cena zł. 1 gr. 50 sztuka. 

Do nabycia we wszystkich skł dach 
aptecznych. 3 - 4 5 

Przedstawiciel na województwo łódzkie 

inż. B. ROTKOWICZ, 
Ł ó d ź , C e g i e l n i a n a 6 9 t e l . 1 7 1 - 8 4 

llill 

MOWOOTWORZONY 
P I E R W S Z O R Z Ę O . i Y 
P E N S J O N A T 99 

E D E N 66 

W i l l a S z o r a w KOLUMNIE, Gdańska 8-10 
5 minut od Stacii Kolejowe!, Na stacji stałe Iest nasz gon :ec. 

Willa i pokoje komfortowo urządzone według 
oslalnich wymagań higienicznych z wodą bieżącą 
i skanalizowana. 

SPECJALNA PLAŻA na kąpiele słoneczne. 
Kuchnia wykwintna na żądanie djete-
tyczna. Obsługa uprzejma. — Na czer­
wiec zostało bardzo mało pokoji do wy­
najęcia. PIANINO. Prasa codzienna na 

miejscu. RADJO. 
Informacie w Łodzi, GDAŃSKA 2 4 , SZOR, od 8—10 rano 
50—3 i na miejscu. 

LECZNICA. 
LEKARZY SPECJALISTÓW 

I GABINET DENIYS1YCZNY 
PRZY GÓRNYM RYNKU 

Piotrkowska 291 tel. 122-89. 
(przy przystanku tramw. pabianickich) 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wiecz. 
w niedziele i święta do 2-ej po pol. 
Wszystkie speclalnoścl I dentystyka, 
Kąpiele świetlne, lampa kwarcowa, 
tlektryzacia. Roentgen, szczepienia, 
analizy (moczu. kalu. krwi. plwocin, 
wydzielin itd.). Operacje, opatrunki, 
leczcrie żylaków zastrzykami. Wizyty 

na miasto. 
Porada 4 złote. 

Porada dentystyczna oraz wcncrolo-
Kiczna dla chorób skórnych i wene­

rycznych porada 3 złote. 

OGŁOSZENIE. 
Syndyk tymczasowy masy upadłości firmy 

„Rolberg i Adler' w Pabianicach i handlujących 
Maksa Kolberga 1 Abrama Hersza Adlera, na 

' = | mocy art. 514 i nast K. H. wzywa wierzycieli 
I = powyższej upadłości, których należności zosta­

l i 'y P rzyięte do masy, aby w dniu 7 czerwca 
= 1932 r. o godz. 12 stawili się w sali zebrań Wy-

i == działu Handlowego Sadu Okręgowego w Łodzi, 
I =§ Plac Dąbrowskiego Nr. 5. pokój 15, celom wy­

słuchania sprawozdania syndyka o stanie upa­
dłości, zawarcia układu wzgl. związku wierzy­
cieli i wyboru kandydata na syndyka osta­
tecznego. 

Syndyk tymczasowy 
Mikołaj Nippe 

Łódź, Żeromskiego 39. 

DOKTÓR 

Ul. uagunowski 
P i o t r k o w s k a 7 0 , t e l . 1 8 1 - 8 3 . 

Choroby skórne, weneryczne I mo­
czopłclowe 

(Naświetlanie promieniami Rocntgenal 
Przyjmuje od 8 I pól do 10 i pół. od 
1 do 2 I pól l od 6 do 8 I pól wiecz. 
W niedzielę'i święta od 10 r. do I pp. 

DOKTÓR 

H. Wołkowyski 
Cegielniana Ks 4, 

telefon 216-90. 
choroby weneryczne, 

skórne 1 moczopłclowe. 
Przyimuie od godz- 8—2 I od 5—9 

w niedzielę I święla od g. 9—1. 

T E A T R M I E J S K I 
D z i ś o g Jdz. 1 2 - e j w p o ł . 

P O K A Z 
G i m n a s t y k i , R y t m i k i , A k r o b a t y k i I T a ń c a 

uczenie 

Z.KRUSZólVNYh«I.ALPERNól»NY 
W pregr, m. in.: balet, w krainie baśni, step, trae-

ning i t, d. 
Przy fortepianie p. A. W r o n o w l c z . 

Bilety do nabycia przy kasie Teatru Miejskiego 
od godz. 10 raro 

Gabinety 75 
Kosmetyki Lekarskiej 

)-ra med. Marli LEWINSONOWEJ 
Ul. Śródmiejska 27. (cl. 143-63 

(dawniej Cegielniana 6) 
Godz. przyj, dla pań i panów 

od 10-8 . 
Czynne są następujące działy: 

1. chor. skóry włosów 
2. Be.iute 
3. Kuracll odmładzających. 
4. Masażu (ogólny i częściowy) 

5. Epilacji (clcktrounagulacja 
elektroliza) 

6. Elektroterapji (djatcrmja d'Ar-
sonwalizacja. gaWauolaradyzacja 
7. Hcliotcrapja (Roentgen, kwarc. 

sollux. kąpiele świetlne). 
8. Chirurgii estetycznej (bliz­

ny, żylaki zniekształcenia, 
nowotwory I L p.) Leczenie 
odmrożeń 

pod kicrunk. chirurga specjalisty 
ordynującego codz. od godz. 1—4, 

S Z K O L Ą K O S M E T Y C Z N A 
zatwierdzona przez władze oaństw 

© I 1 0 
Z dniem 26 mała r. b. ZOSTAJE 

OTWARTY PENSJONAT DLA DZIE­
CI I MŁODZIEŻY, pod kierownictwem 
znanych i rutynowanych sil Gurewi-
czowej I Daumgartenówuy. Prawa 
strona toru, róg Brackiej i Brzeżnej 
w Willi p. Karasińskiego. 

Informacje: Łódź, tel. 128-99. 
30-2 

Stenotypista 
ze znajomością języka niemieckiego i 
angielskiego, poszukuje pracy lłe$Jv-
dziny przedpołudniowe. Pierwszorzęd­
ne referencie Łaskawe olerty sub 
„Slenograi'' do adniiu. „Republiki". 

D r . H E L L E R 
c h o r o b y s k ó r n e , w e n e r y c z n e 

I m o c z o p ł c l o w e 

N a W r O t 2 Telefon 179-89 
przyjmuje do 10 rano I od 4 - 8 ppoł. 

dla pań spec. od 4 — 5-ei. 
niedz. i święta od II do 2 po pot. 

Dr. med. D. WAJSKOPF 
Piotrkowska IOlb. Teł. 114-82. 

Choroby wewnętrzne. 
Spec. żołądka, kiszek I wątroby 

R O t m O T E N 2 - 2 0 
Godz. przyjęć: 4—7 po poł. 

L e k a r z D e n t y s t a 

H . E i c h e r 
p r z e p r o w a d z i ł s i e 

na ul. Piotrkowską 24, 
tel. 127-82. 

Przedsiębiorstwo Robót 
Budowlanych « 

i Instalacji Technicznych 

i n ż y n i e r o w i e 

1H2. Dl. KilinskieDO ł l , teł. 172-96 
Wykonują wszelkie roboty w zakres 

buciowni. twa wchodzą e. 
SPECJALN' )zC: Kanalizacja, wo-
doctijgi i c e n t r a l n e ogrzewanie. 

P r z y ł ą c z a n i e d o m ó w d o s i e c i 
k a n a ł ó w m i e j s k i c h 4x75 

i l i l i e 1 . 
PIOTRKOWSKA 187 

Sekretariat przyjmuje zapisy uczenie do Froeblówkl I wszystkich 
k'as w godzinach szkolnych. Egzaminy systemem lekcyjnym roz­
poczną się po pierwszym terminie dn. 4 czerwca w drugim termi­
nie 24 czerwca. D y r e k t o r k a A, S K R Z Y P K O W S K A 

C.nbinet H i g j e n y K o s m e t y c z n e j 

•ielniana 7. ra. 8. tront. tel. 209-18. 
tzelkie zabiegi wchodzące w zakres 

jcjonalnei kosmetyki-
Cetiy u m i a r k o w a n e . 

P o r a d y b e z p ł a t n e . 2 - 2 0 

Gimnazjum Męskie 

im. Bolesława Prusa w Łodzi 
ul. Prez. Narutowicza 58, tel. 115-30. 

Egzaminy wstępne odbędą się w pierwszym terminie dnia: 1, 2 i 3 
czerwca, w drugim terminie dn. 21, 22, 23 czerwca r. b. 

Przy gimnazjum Jest klasa A. dla nieumiejących czytać, podwstęp 
na I wstępna. 

Podania przyjmuje kancelaria szkoty codziennie od godz. 9-sJ 

s d o H-cj. Dyrektor K. Wiśniewski 

r ~ D ? m Kolumna 
Pensjonat „ L 1 D J A 
komfort. Kuchnia Ceny dostępne 1 

wykwintna. 
Telefon 202-34, w g. 2.30—3.30 popoł. 

u t r z y m y w a n e p r z e z T o w . O ś w i a t a w Ł o d z i 

ul. ks. Skorupki 13, tel. 102-98. 

Egzaminy wstępne do klas B, C i wyższych 
rozpoczną się w pierwszym terminie w ponie­
działek dn. 30 maja o g. 9 rano. 

Do klasy A przyjmowani są chłopcy bez 
egzaminu po ukończeniu lat 6. 

Podania przyjmuje kaneelarja szkolna w dni 
powszednie od g. 9—2 pp. 

D Y R E K T O R 

( - ) Wacław DAVISON 
4 - 8 0 

1) 6 wózków benzynowych 
wąskotorowych I 3 silniki zapasowe 
marki Austro - Dalmler, 55/105 mm 

skok. ca. 2200 obrotów na minutę. 
2) ca. 60.000 kg. rur że-

i i u , n u r h 1 U « s y t a ł ł * . l ł ' D 0 WYNAJĘCIA w Rogach. Komuni-iiwnycn i Kszr .afteic | k a c j a a u ł o b u s o w 8 i P a r k i ) a s > s t a w V i 

Zgfoseznia do wydziału zakupów Sp. kąpiele. Z całodzlenncm utrzymaniem, 
Akc I. K. Poznańskiego, Ogrodowa 17, obiady lub bez Północna 14 u Fibicha 

miedzy 10-ią a 12-tą 60-2 lub na miejscu willa Fibicha. 2i—i. 

Ładne letnisko 
M 
• 

15 a I 

GLMNAZIUM ŻEŃSKIE 
3 6 z e f a A b a w Łodzi 

Zielona 10, tel. 122-12. 
Zapisy nowowstępujących przyjmuie sekretarjatodg.9 —13. 

Egzaminy systemem lekcyjnym. 
4 - 4 0 D Y R E K C J A . 

ii 

s I 
m o a 
9 

lllllli lilii 
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Podajemy do wiadomości, ze wszystkie posady na rok szkolny 1932/33 
w szkole powsz. pryw. „CHAWACELET" przy ul. N/Łódką Nr. 12 są ob]«-
to bojkotem, wobec czego ostrzegamy przed obejmowaniem tych posad. 

Jednocześnie zawiadamiamy, t e wobec zatargów w wielu szkołach pry­
watnych ostrzegamy przed obejmowaniem posad nauczycielskich we wszy­
stkich szkołach na rok szkolny 1932/33 bez porozumienia sie ze Związkiem 
Naucz. 

Zarząd Sekcll Szkól Pryw. przy Ognisku 
Zaw. Zrzesz. Naucz. Szkól P o w , Południowa 3. 

Z a k o p a n e 
ul. Zamojskiego. Tel. 650. 

P e n * i o n a f 
HELENY 

. J o f 4 a n d w k a ' i 
(b. właścicielka pensjonatów .Jurand" 

i „Gencjana"). 
Willa położona wśród lasów. Tarasy 
kryte t otwarte. Pokoje słoneczne, 

woda bieżąca w pokojach. 
CENY PRZYSTĘPNE. 

l a l n 
POSZUKIWANA. Oferty pod „Konwer| 

sacja" do adm. „Republiki". 

D o 

Rró} Nowoczesny! 
Znana mistrzyni cechu rosyjskiego 

1 polskiego P. Orynblat, która Istnieje 
od 1902 roku 1 która została odzna­
czona dyplomami największych szkół 
paryskich jak: nowoczesnej szkoły w 
Paryżu — szkoły subwencjonowanej 
przez magistrat miasta Paryża 1 przez 
Izbę handlowo - przemysłową i przez 
największą akademię paryską — nau-
»za kroju 1 szycia 1 modelowania na 
materiałach według patronów głównie 
do tego celu z Paryża sprowadzanych 
i żurnali zagranicznych. Nauka odby­
wa się według systemów tychże szkól 
i dlatego tez może być rękojmią do­
brego i szybkiego opanowania tego 
tak Intratnego fachu, jakim jest nauka 
kroju i modelowania. Naucza się rów­
nież bieliżnlarstwa damskiego, dziecin­
nego, męskiego t pościelowego — sy­
stemom szkól wiedeńskich, które 

Uroczysko — Chełmy 

willi „i A z fi" 
nowoczesny bud. — komfort, w lesie 
sosn., dojazd tramwajem zgierskim. 

30-2 

Wentylatory, 
Piorunochrony 

ffiS^S n.Korn. P U i ] 
Ś r ó d m i e j s k a 8 , t e l . 116-11. 

z własną stacją zasilającą pod bardzo 
korzystnemi warunkami 

DO SPRZEDANIA 
lub wydzierżawienia. Oicłty pod 
„Wschodnia Małopolska". 25 

Do akt Nr. 335 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu (Jrodzkiego w Ło­
dzi, rewlTu 2-go. zamieszkały w Lo­
dzi, przy ul. Gdańskiej 38, na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
9 czerwca 1932 r. od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. Ewangelickiej 7, od 
będzie się sprzeda* z przetargu pu-

uchodzą za nalwlększe i najlepsze w blicznego ruchomości, należących do 
świecie. I Bolesława Widawsklego i składają. 

Cala i.auka trwa 3 miesiące. Każda c y c h się z mebli, oszacowanych na su 
uczenica po ukończeniu otrzymuje m e z j . gOO. 

Łódź, dnia 23 maja 1932 r. 
Komornik: F. HARASIMOWICZ. 

mieszkanie 4-o pokojowe, % 
wszelkieml wygodami, I piętro, 
słoneczne, w pobliżu Sądu Okrę­
gowego, Składowa 15. Wiado­

mość u dozorcy. 

S i o f e r 
rutynowany, posiadający b. dobre re 
fererteje, skromny, poszukuje posady 
w charakterze kierowcy samochód 
(osobowy lub ciężarowy). Wladomośćj 
w administracji pisma. Toi. 122-14. 

świadectwo. 
UWAOA KRAWCZYNIEI 

Otworzyłam również specjalny kurs 
modelowania na materiałach wedlu* 
patronów paryskich dla krawczyń w 
godzinach wieczorowych. 

Wykonywuje się również patrony 
jjna zamówienia dla krawcowych po 
bardzo niskich cenach. Za gruntowne 
i szybkie opanowanie nauki gwaran­
tuję. 

r. ORYNBLAT 
Żeromskiego 9, pr. of. I piętro, m. 35. 

Informacji udziela się ustnie i tele­
fonicznie. Tel. 231-03. — Każda pani 
otrzymuje darmo program nauki. 

Do akt Nr. 943 1932 v-. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 13-go, zamieszkały w Ło­
dzi przy ul. Pustej 13. na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
7 czerwca 1932 r. od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. Aj. 1-go Maj: 
Nr. 9, odbędzie się sprzedaż z prze 
targu publicznego ruchomości, uale 
żących do Abrama Icka Frajnda 
składających się z mebli oszacowa 
nych na sumę Zł. 2.160.— 

Łódź, dnia 12 maia 1932 r. 
Komornik ( - ) L. NABOROWSKL] 

Do akt Nr. E. 650 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
i',ń, rewiru 6, zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Narutowicza 10, na zasadzie 
/irt. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
I lipca 1932 r. od godz. 10 rano w 
w Łodzi przy ul. CcglelnlaneJ Nr. 58 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu-j 
Mrazncgo ruchomości, należących do 
Tadeusza Helenlaka i składających 
się z mebli, oszacowanych na sumę 
Zł. 950.— 

Łódź, dnii 25 maja 1932 r. 
Komornik LEON WASOWSKI.] 

W Y P O Ż Y C Z A Ń : 
LAMPY: 
K w a r c o w e 

V U a l u x 
Mln lna 

S o l l u x 

KĄPIELE: 
Ś w i e t l n e 
n a 

g o r ą c e 
p o w i e t r z e 

Wag! dla niemowląt 
Starszy felczer 

JÓZEF ABRAMOWICZ 
N a r u t o w i c z a 5 , 

telelon 127-97. 50 -2 ; 

Nr. E. 154/1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 19-go, mający kancelarię 
swoją przy ulicy Zielonej Nr. 63, na 
zasadzie art. 1030 Post. Cyw. podaje 
do wiadomości publicznej, że w dniu 
9 czerwca 1932 r. o godzinie 10 rano 
w gm. Radogoszcz, Sz. Zgierska Nr. I 
odbędzie się licytacja ruchomości, na-
eżących do Chila - Majera Zylber 

Do akt Nr. 716 1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło-] 
dzi, rewiru 2-go, zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Gdańskiej 38, na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
9 czerwca 1932 r. od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. UiotrkowskieJ 214, 
odbędzie się sprezdaż z przetargu pu 
blicznego ruchomości, należących do 
Salomona Wojdysławsklego i składa 
iących się z 8-miu warsztatów tkac­
kich, oszacowanych na sumę zł. 800. 

• Łódź, dnia 12 maja 1932 r. 
Komornik: F. HARASIMOWICZ, 

jf& jzrzeltona, 
każdą goSfwdijnię 

demu,! 
Pan S. Marcinek 2 Królewskiej 

Huty, ul. Kazimierza 2 , dobry fa­
chowiec i właściciel pralni pisze 

nam: 
„Niniejszem przesyłam WPanu 

samorzutnie wyrazy uznania za Je­
go mydło. Już od kilku lat używam 

tylko mydła „Kołłontay" i uzyskuję 
dzięki temuż ku memu i mej klijen-

teli największemu zadowoleniu 
szczególnie piękną, białą i czystą 

bieliznę. Wynik ten przypisuję czy­
stości mydła WPana. Z końcem 

marca b. r. obchodzę mimo wojny, 
powstania i kryzysu gospodarczego 

25-lecie istnienia mej pralni, która 
jest zarazem najstarszą na miejscu. 

Z okazji tej stwierdzam: „Najpew­
niejszą podstawą i fundamentem 

każdej pralni jest używanie pierw­
szorzędnego mydlą!" 

m y d ł o z p r a l k ę 

Złoty medal na wystawie w Katowicaoh 1927. 
Generalny przedstawiciel S. B. REDLIĆ, 

Łódź, Południowa 86. 

Do akt Nr. 2049 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło 
dzi, rewiru 2-go, zamieszkały w Ło-] 
dzi, przy ul. Gdańskiej 38. na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, t e w dniu 
9 czerwca 1932 r. od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. Kilińskiego 145. od 
będzie się sprzedaż z przetargu pu­
blicznego ruchomości, należących do 
Ewalda Sagcra I składających się z 
mebli, oszacowanych na sumę zł. 450. 

Łódź. dnia 9 maja 1932 r. 
Komornik: F. HARASIMOWICZ 

Do akt Nr. 560, 561 1932 r, 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło-] 
dzi. rewiTU 2-go, zamieszkały w Ło 
dzi, przy ul. Gdańskie) 38, na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 

rutynowana przyimuie dyżury i robi 
zastrzyki umiejętnie. Ceny przystępne 

T e l e f o n 2 3 0 - 7 9 . 

PENSJONAT dla dzieci, młodzieży w 
Kolumnie, prowadzony przez kwalifi­
kowane siły, opieka nauczycielska. 
Kuchnia pierwszorzędna. Ceny od 5 
zł. zwyż. Zgłoszenia przyjmuje Sil-
berschutzowa. Zakąlna 80 m. 11 od 1-6 

LECZNICA 

chor Ab oczu 
z e s t a ł e m ! ł ó ż k a m i 

D r a Donchtna 
U. Piotrkowska 90. tel. 221-72. 
Przyimuie się chorych wymagających 
przebywania w lecznicy (operacie 

cle) , a także chorych przychodzą 
cych od 9 - 1 i od 4—7V, 50-2 

Letniska 
njf 

POSZUKUJĘ starszych panów na 
pensjonat do zdrowotnej, suchej, lesi­
stej miejscowości. Kuchnia rytualna. 
Dojazd dogodny. Oferty sub „Tanio" 
do redakcji KepublikI. 
LETNISKO przy spalskim lesie nąd 
Pilicą do wynajęcia, kilka pokoi z 
kuchnią lub oddzielnie, umeblowane z 
utrzymaniem lub bez. Wiadomość: 
Łódź, Rzgowska 72 u p. DilkowsoeJ 
I na miejscu w Teofilowie u p. D t-
kowskiego." . 

mana, składających się z przędzy pół; cych się z pianina firmy „Teodor Bat-
wełnianej, wagt i 10 wałków pelsów,,tUig", oszacowanych na sumę zł. 1000 

ZAWOJA. Stacja kolej. Maków Pod-kolejki 
.hal. Perła polskiej Szwajcarii! Willa, 

9 czerwca 1932 r. od godz. 10 ranoJ^Renata" p o l c c a pokoje słoneczne z 
w Łodzi przy ul. Kilińskiego 164, od- balkonami, calodzieunem wykwintnem 
będzie się sprzedaż z przetargu PU- |Utrzvmanicni. Ceny w maju l czerwcu 
blkznego ruchomości, należących do 
Izaaka Chmielnickiego i składają-

PENSJONAT ..Marysieńka- dla dzie­
ci we Włodzlmierzowle, itizłn Przy-
głów, willa w lesie, warunki liygle-
nlczne. odżywianie zdrowo, zabiegi 
hydropatyczne. opieka nader troskli­
wa, przyjmuję ograniczona ilość drie-
ci. Zgłoszenia WloJzlmler/>\v, slacja 
Przyglów, pensjonat „M^rysic^ku". 

. 5A 
JÓZEFÓW, Pensjonat dla dzieci-rnlrT-
dzieży Bolesławowei Lachs. Opieka 
troskliwa, odżywianie racjonalne. 
Gimnastyka, gry, zabawy, pianino. 
Cenv przystępne. Wiślana 6, blisko 

Do akt Nr. 955 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 17. zamieszkały w Łodzi,] 
przy ul. Wólczańskiej 140. na zasadzie, 
;.rt. 1030 U. P. C. ogłasza, że w duiu| 
3 czerwca 1932 r. od godz. 10 rano w' 
Łodzi przy ul. Radwańskiej 70, odbę­
dzie się sprzedaż z przetargu publi­
cznego ruchomości, należących do 
Franciszka Stolle 1 składających się t 
mebli, oszacowanych na sumę. Zł, 
430.—. 

Łódź. dnia 2 maja 1932 r. 
Komornik MARJAN U P P E R T . 

oszacowanych na sumą 1.200 zł, 
Spis rzeczy i szacunek takowych 

przejrzany być może w dniu licytacji. 
Łódź, dnia 25 maja 1932 r. 

Komornik Sądowy 
( - ) PIOTR PILICHOWSKI. 

Do akt Nr. 760 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lo­
dzi, rewiTU 2-go, zamieszkały w Ło­
dzi, przy ul. Gdańskiej 38, na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, i e w dniu 
8 czerwca 1932 r. od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. Pustej 9, odbędzie 
się sprzedaż i przetargu publicznego 
ruchomości, należących do Kazimierza 
Woźnickiego 1 składających się z dy­
wanu, oszacowanego na sumę zł. 500. 

Łódź, dnia 20 maja 1932 r. 
Komornik: F. HARASIMOWICZ. 

Łódź, dnia 23 maia 1932 r. 
Komornik: F. HARASIMOWICZ. 

zł. 6 dziennie. 5.6 
Matrymonialne. 

Do akt Nr. 895 1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

PENSJONAT Toska Krynica, nowo-
czesny komfort, wykwintna kuchnia' . , „ „ _ , . . , 
na maśle, idealne warunki kuracji i SAMOTNA przystojna Pani. lat 38. 
wypoczynku, życie towarzyskie _ | Pragnie zapoznać starszego pana od lat 
brldż, ceny najniższe do końca c z e r w - ' 5 0 bez różnicy wyznania w celu to-
c ą , 28 warzyskim. Oferty pod „A. A. 
LETNISKO 2 mieszkania po pokoju 
Jkuchnlą, szklaną werandą, sucha ladnal KROSU 

.Komornik Sądu Grodzkiego w Ł o - | l n i c j s c o w o ś ć p r z y „ o s i e Z K i e r s k i e j ŵowoczesne * szy­
dzi, rewiru 2-go. zamieszkały w Ło-.Kalach dla Inteligentnych rodzin. InJorcia, i modelowania 
d*\> V™ ?!' gdańskiej 38, na z a s a d z i e i m a c i e t e , 1 0 2 . 5 6 - » w y u c z a i , zatwi.r-1 

KRYNICA. Wielkopolanka pensjonat "zonę przez Mm. 

Nr. E. 86/1932 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło-
•':•). rewiru 19-go, mający kancelarie 
s 

Do akt Nr. 1611 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 2-go. zamieszkały w Ło' 

s''vóia orzv ulicy ZieoneJ Nr. 63, na dzi. przy ul. Gdańskie] 38, na zasadzie 3 t e « L 1030 PosL Cyw. podaje art. 1030 U P C . ogłasza, że w dniu 
Co wiadomości publicznej, i e w dnlu8 czerwca 1932 i 
15 czerwca 1932 r. o godzinie 10 ru-
Iło w Konstantynowie, ul. Łaska 
Nr. 4, odbędzie się licytacja ruchomo-
dcl należących do Firmy „Grossbard i 
JTeyman Spadkobiercy'*, składających 

z maszyny draparki, oszacowanej 
» • ,sumc 1.200 zł. 

Spis rzeczy 1 szacunek takowych! 
r zejrzany być może w dniu licytacji. 

Łódź, dnia 25 maja 1932 r. 
Komornik Sądowy 

od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. Pustej I I . odbędzie 
się sprzedaż t przetargu publicznego 
ruchomości, należących do Nadzl t 
Abrama Wajsmanów I składających 
sie z mebli, oszacowanych na sumę 
zł. 2.000. 

Łódź, dnia 9 maja 1932 r. 
Komornik: F. HARASIMOWICZ. 

art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
6 czerwca 1392 r. od godz. 10 rano w 
Łodzi przy ul. Kunlccra 17, odbędzie 
sic sprzedaż z przetargu publicznego 
ruchomości, należących do Rudolfa 
FandTycha i składających się z mebli 
oszacowanych na sumę zł. 735. 

Łódź, dnia 24 maja 1932 r 
Komornik: F. HARASIMOWICZ 

F A B R Y K A 

i t 

Molendów, odrębnie: Internarwżoro-Oświaty. Kursy Ml-
wv panienek. Żądać prospektów. jstrza Paryskiej Aka-
KRYNICA: Pensjonat . .P.nkl«ówkr\ | ''fc J c h , u 

TurynoweJ i Hagenowej naprzeciw ła-'.. Ł

b

 W i ś n i e w -
zlcnck, pokoje słoneczne, las polana/ *tf0i n B l ! r o d z o n e -
kuclinia warszawska wykwntns. T E F F J ^ U I M I I L R A 
przystępne. 15 i , , w P a r v i u . 
TRUSKAWIEC. Pensjonat E. Fryd- Frankfurcie i Dreż-
manowej mieści się w komłortowo. po m e . Jedyne kursy j 
dług najnowszych wymagań urządzo- w polsce i m. Łodzi \ 
neJ nowe) willi „Natalka''. 30 wyuczające bez po-'. 
PENSJONAT „Jana" w Krynicy przy mocy form bibuł, 
ulicy Ogrodowej pod kierownictwem: kowych, „System 

, , i „ i . , . , . J a ' o k t o r o w e f E - KiełbasińskleJ I łniy-krolenla odrazu na «f.nT?^™m W *• K<"dowskiei. poleca po-materiałach". C pa-
stanie, z maszynam Lei mana. w Ś r 6 d - k o J w y k w . t n e m utrzymanie. W ma-lenlowanym za Nr. 
mleściu Łodzi, natychmiast na dogod-, i u , c z e r w c u p o k ó j z F e l n e i n u t r z y . x2644. Korzącym 

15 świadectwa szkolne. 'maniem 10 zł. nych warunkach 
WYDZIERŻAWIĘ LUB SPRZEDAM. • • , . „ • > ; — r : — i TSi—."•-••,'-.» ii Wykłady t-», „ . . . . 

Antoni Nowacki ul. Marszałka Fo-;SA BKA. Pensjonat dla dzieci M " } W k ™ j J " * n " 

FRONTOWY elegancko umeblowany 
.pokój z oddzlelnecm wejściem do od-

(—) PIOTR PlUCHOWSKlldanJa 6-go Sierpnia 7, front II p. 2—5. 

cha 8, m. 10, WARSZAWA. 

Drobne ogłoszenia w „Republice" 
są najlepszym I najtańszym środkiem 

Kł
B

kn,hriS . i t R l ™ k i t e L E T N I S K O w BomJzelinTe 
Kto chce: I) znaleźć lokatora lub sum.. , ż ikowice w wil" 
lokatora. 2) znaleźć mieszkanie l u b ' s t a t , a * ' l K o w ' ^ w w " 
pojedynczy pokoi. 3) sprzedać nieru­
chomość lub rzecz, 4) kupić cośkol­
wiek okazyjnie. 5) dostać posadc. 6) 
wyszukać pracownika — -niechaj po 

RubinsteinoweJ po gruntownem o d r e - w y wa^acyjnei, Za 
staurowaniu został otwarty z dniem roitlicowych uczę 
1 maja. Wiadomość na miejscu willa"" 0!" listownie, 
,,Promień" ul, PilsudsKiego. 

T"Stnolarnl, 
, Leon ówek' 

do wynajęcia. Wiadomość telef. 190-10 
od 9 do 11 lub na miejscu. 28 

Piotrkowska 64. slępne, 

CIECHOCINEK 
Willa R ó ż a n a 

pensfonat B e r n -
s t e i n o w e j . Poło­

żona w nasuch-
szym tereoe pias-
czyslym yis a vis 

Jasu sosnowego, 
komlottowe urządzę 
nia. Kuchnia «*y-
kwinlna, Ceny pr<y-

3 0 - 1 

Szkoła handlowa POSZUKUJE 

K I E R O W N I K A 
MIESZKANIA letniskowe za Brzezi-Oferty z podaniem kwalifikacji t ży-
nami do wynajęcia, willa w lesie, ciorysom uprasza się sub: „Pednsrog" 

da drobne ogłoszenie do „Republtkl''|Wiadomość tel. 213-49. • do niniejszego pisma. 20-2 
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I Kupr 
: 

Kupno i sprzedaż 

UNDERWOOD, amer. maszyna do pi­
sania w b. dobrym stanie do sprzeda­
nia. Oferty sub „Underwood". 

K U P I Ę wirówkę używaną do farbiar 
ni. Oftrty: Otto Schulc, Łódź, ul. Su 
walska 13. 2 9 
SAMOCHODY i Motocykle używane. 
Kupno. Sprzedaż. Komis. Zamiana. 
Auto - Anencla. Odańska 82 . teł. 189 23 
FORTEPIAN krótki Schródera, flshar 
monja dywany perskie prawie nowe 
sprzedam. Wólczańska 222. m. 5. 26 
2 SA~MOCIibDY: osobowy Citroen 
torpedo i ciężarowy Pierce 2 ton. w 
b. dobrvm stanie tanio do sprzedania. 
TcJef. 218-20. 29 
WYPRZEDAJE. Fabryka Rowerków 
trzykołowych. wózków drabinko­
wych, drezyn, cyklonatek, samocho-
dzikwó, w dużym wyborze po zniżo-
nych cenach do polowy. Lichawskl, 
Juliusza 4 , Hurt, Detal. Przyjmuje 
reperacje wózków sportowych. 

BBBBBBBflflflBflBBBflflflBBBBBBBBflBfiBB̂g 
dla 

r o z p o c z y n a m y z d n i e m 3 0 m a j a s p r z e d a ż n a s t ę p u j ą c y c h a r t y u ł o w i 

Płaszcze kąpielowa 
pierwszorzędne wykonanie 

Towary na pleizcze 
kąpielowe 

Czapeczki płatowe 
białe i kolorowe 

leżaki 
w wielkim wyborze 

„MINERWA" 6 cyl. tor-
pedo-sport. 4 osob. 90 HP. Zł, 3.500— 

„MINERWA" 4 cyl. karetka 
40 ]U\ „ 1.950— 

„FLAT" 4 cyl. karetka 
4 osob. „ 3.900— 

„ITALA" 4 cyl. Cabriolet 
2 osob. „ 2.000— 

„TATRA" 2 cyl. 4 osob. „ 3.500— 
„PACKARD" „ 1.500— 
oraz używane „Fordy" osobowe 1 
ciężarowe z 6 miesięczną gwarancją 

B-tia l i i ! H2. 
Piotrkowska 144. Tel. 157-41 
Uwaga: Fabrycznie nowe traktory 
„FOKDSON'' 30 HP. po cenach do­

stępnych. 

LIMUZYNA, 4-osobowa „Peugeot" w 
bardzo dobrym stanie do sprzedania, 
Gdańska 121, tel. 105-51. ' 26 

Prześcieradła 
kąpielowe 

Ręczniki 
we wszystkich kolorach, wzorach 
i rozmiarach 

Dywaniki — Froffft 
Kosflumy kąpielowe 

dla pań, p^nów i dzieci w wiel­
kim wyborze 

Pytamy 
damskie i męskie gustowne ze­
stawienie kolorów 

Fotele amerykańskie 
składane 

Plóffno na markizy 
w różnych kolorach 

Płodno na chodniki 
w różnych kolorach 

Płótno na leżaki 
wielki wybór kolorów 

Obrusy dla ogrodu 
w ślicznych kolorach i deseniach 

Sir.15 

Zarząd Spółki Afccyfnel 

KOLEJ ELEKTRYCZNA HA, 
Spółka Akcyjna 

ma zaszczyt zawiadomić PP. Akcjonarjuszów, że w 
środę, dnia 22 czerwca 1932 roku. o godzinie 17-ej od­
będzie się w lokalu Banku Przemysłowców Łódzkich 
w Łodzi przy ul. Ewangelickiej Nr. 15 

XXXII * > - 3 

z następującym porządkiem dziennymi 
1. Rozpatrzenie 1 zatwierdzenie sprawozdania, bilansu 

oraz rachunku zysków i strat za rok 1931 i pokwi­
towanie władz Spółki. 

2. Podział zysku za rok 1931. 
3. Uchwalenie budżetu na rok 1932 • (takie określenie 

wynagrodzenia Zarządu i Rady Nadzorczej). 
4. Wolne wnioski z art. 5 4 prawa akcyjnego. 

PP. Akcjonariusze, zamierzający uczestniczyć w tem 
Zgromadzeniu, winni złożyć swe akck- lub kwity depo­
zytowe krajowych InstyrucyJ kredytowych w biurze Za­
rządu Spółki w Łodzi, ul. Tramwajowa 6, najpóźniej do 

dnia 14 czerwca r. b. włącznie. 

ZAWIADOMIENIE. 2 5 - 3 

Tkaniny łeffn?e 
w różnych gatunkach w wielkim 
wyborze 

BieBIzna dla paw, 
panów I dzieci 

w najleyszem wykonaniu, po ce­
nach konkurencyjnych 

Zwracamy uwagę Szan. KHjenteli na wszyskte inne towary Widzewskie, 
zwłaszcza marki OK o nieznanej dotąd najwyższej jakości. 

KASA automatyczna do sprzedania w 
dobrym stanie. Wiadomości Roteuljerg 
Piotrkowska 176. 29 
„ISTNA REWELACJA". Najselektyw-
niejszy odbiornik do sieci z 3 lampami 
Zł. 180. Radjo — Watt, Naruto-
wicza 16. 29 
SYPIALNIE brzoza, róża, jasion wę­
gierski, orzech, dąb, pokoje stołowe, 
gerderoby, łóżka. Sprzedaje tanio na 
raty. Zamienia Stolarnia K. Galara, 
Warszawska 16, tel. 231-80. 29 

- ̂ ^^^ Btok B_.$P̂--al—fi.— 
yplUt .WIDZEWSKIEJ MANUFAKTURZF" S.A 

2 0 0 - 5 
UH B I 

Dojii/dTramuśi/aml 101 f6 

JsSdBMBBłŁrBBWBMHBB fl B fl BBBBBBBBiB 3&JB2 0 
DOMEK z dużym ogrodem do sprze-.STUDENT pierwszego Toku UniweTsy'" 

Niniejszym zawiadamiam, l i z dn. 22 b. m. rozwią­
zana została spółka firmowa „ESPERO", Zielona W 
Łodzi przez wystąpienie niżej podpisanej. 

Równocześnie komunikuję, i i otwieram własny skład 
czek-olady l cukTÓw, o czem nastąpią specjalne zawia­
domienia. AL WAJKSLLFISZOWA. 

PANIENKA zdolna, uczciwa znajdzie 
.zajęcie. Wiadomość ul. Żeromskiego 
|97 ..Żródto\_ 

Dr . m e d . 

Hóżaner 
D z i e l n a Ha 9 , 

NARUTOWICZA 
tel. 128-98 

Specjalista chorób 
skórnych, 

wenerycznych 
i moczopłciowych. 
Przyim. od 8-10 i 4-S 
w niedz, i lwięta 

od 9—12. 

KONDYCJE na lato przyjmie absol­
went glmn. państwowego Im. Marsz. 
Piłsudskiego. Przygotowanie do 8-eJ Iklasy włącznie. Oferty pod .Przygo-
towanie'1 

POTRZEBNA mtodsza i kucharka 
przychodnia od 1 czerwca, Wólczań­
ska Nr. 18, m. 11. 

a n i a . _ 4 W ^ ^ . ś i ^ w ^ N I l J a 
iALON mahoniowy okazyjnie do 
sprzedania. Obejrzeć między 3 a 5-tą 
Narutowicza 57, U j ) . £ 
STOŁOWY pokój oraz gabinet t<łnio 
do sprzedania. Orla 12 m. 16 III P 
Zastać od 12 — 7 wlecz 

tetu Paryskiego (Sorbony) zdolny, 
inteligentny f so l idny młodzieniec, po 
szukuje jakiejkolwiek posady, lekcyj 

lub kondycji. Łaskawe oferty sub: 
„S. W." do administracji. 

BIURKO amer. zalużowe, Kasa ognlo 
trwała, tanio sprzedam, Bazarna 6, 
fabryka. 

2 PANIE do lekkiej pracy propagan­
dowej poszukiwane. Zgłoszenia w nie 
dziele ul. Żeromskiego 67, m. 7. 

MASZYNĘ gabinetową Singera f ma­
giel tanio do sprzedania z powodu 
zmiany interesu, Zachodnia 82 (ma­
giel). J » 
A! A! Al SZAFA biata z dobrem lu­
strem okazyjnie do sprzedania. Polu-
dniowa 2 0 , m. 2 2 od 9—12-e j . 2 9 
OKAZYJNIE do sprzedania powóz, a-
merykan, resoreczka na gumach u go­
spodarza, Kilińskiego 126. 2 9 
PLACE budowlane w okolicy Łodzi, 
zdrowa, sucha miejscowość — do 
sprzedania. Wiadomości Łąkowa la 
willa- 2 9 

i WYCHOWAWCZYNI - nauczycielka 
publ szkoły powsz. przyjmie kondycję 
na wyjazd (przygotow. do szkoły 
ewent. mającym zastrzeżenia) pomoc 
w nauce łącznie w Jęz. francuskim 
niemieckim sub „Skromne warunki1' 

KAŻDY może przy Intensywnej pracy 
kilkaset złotych miesięcznie z ą r ° b i C 

sprzedając nasze sezonowe artykrul> 
gumowe. Jak fartuszki, obrusy, czapk 
kąpielowe, paski damskie 1 w M l i l 
Artykuły bardzo pokuone. Żąda de 
prospektów. Firma Krain I re s se 
Katowice, Kochanowskiego 4. 

RUTYNOWANA wychowawczyni po 
szukuje kondycji do 1-go lub dwoj­
ga dzieci. Lacliman. Kilińskiego 47 
przyjmuję do godz. 5. 

ZASTĘPCÓW za prowizję lub na wła 
sny rachunek, do sprzedaży bateryi 
kieszonkowych i anodowych znanej i 
wprowadzonej marki, poszukuje od za 
raz wytwórnia tychże, na rejony 
wszystkich województw. Zgłoszenia 
jpod „Zastępstwo" do administracji. 

POTRZEBNE podręczne do pracown 
sukien. Piotrkowska 101 m. 22 

26 

D O M z 10 mieszkaniami po bardzo do 
godnych warunkach do sprzedania. 
Dalsze wiadomości: ul. Rzgowska Nr. 
24 , wejście z frontu. 29 

500 ZL. za wyrobienie posady biuro 
wel. Sub .500". 
POTRZEBNE ekspedientki do l>ufet« 
restauracyjnego. Oferty sub „H. r. 
do administracji. 

MŁODA biuralistka-maszynistka z do 
ktadną znajomością spraw podatko 
wych z kilkuletnią praktyką, przyj 
mle posadę za skromnem wynagro­
dzeniem. Na żądanie przedstawi 
pierwszorzędne referencje. Oferty sub 
.Zredukowana", 

WÓZEK dziecinny „Opel" duży do 
.sprzedania, Zakątna 30r m. 10. 29 
KUFRY używane w dobrym stanie 
(Rohrplattcn) kuplę. Oferty pod „Ku-
fer'' do Republiki. 
MEBLE, Jadalny, sypialny, kuchnia, 
sprzedam tank) tel. 152-70 . 2 9 
DO SPRZEDANIA dom, Hrabiowska 
nir. 38. 2 9 
DOMEK do sprzedania murowany po­
kój, kuchnia, pół plaou 20X62 przy 
ul. Malczewskiego Nr. 56 .Choiny. 29 
DO SPRZEDANIA Zakład Fryzjerski 
od zaraz. Wiadomość ul. Targowa 
Nr. 47 przy Głównej 38, front od 6-ej 
wieczór. 1 

POSZUKUJĘ wykwalifikowane] osoby 
do niemowlęcia. Zgłaszać się Żerom­
skiego 77, m. 14 od 10—11. 1 1 Pól—3, 

5 i p»I do 6 1 pól. 

INTELIGIENTNA wychowawczyni 
kilkuletnią praktyką 1 dobremi refe 
rencjami poszukuje posady. DZWOIPĆ 
241-44 

WYDAWNICTWO Polskie Wegnera 
poszulmJe kilka inteligentnych Pań 1 
panów do lekkie] akwizycji na bardzo 
dobrych warunkach zarobkowych. 
Zgt.i ul. Bednarska, Domy „Zupu par 
ter, m. 38. , 2 9 

POMOCNIK technika dentystycznego 
poszukuje pracy u dentysty lub tecn-
nlka, może wyjechać na prowincje 
wymagania skromne. Oferty do ao-
ministrach pod „Sumienny"-

SAMOCHÓD Ford w dobrym stanie 
sprzedam. Wiadomość 11-go Llstopa-
da_146,jn._2p. 29 
DO SPRZEDANIA w dobrym punkcie 
dom murowany 2 piętrowy o 14 mie­
szkaniach z dużym placem i ogrodem 
zadrzewionym przy ul. Granitowej 25. 
Wiadomość u gospodarza. 

MATURZYSTKA z praktyką, znajomo 
śclą niemieckiego poszukuje kondycji 
na wyjazd lub w mielsou. OJerty 
„Zdolna1'. 29 
ZDOLNA kelnerka poszukiwana w 
mleczami, Południowa 8. 29 

SAMOCHÓD Ford okazyjnie do sprze 
dania 4 drzwiowy. Wiadomość tele-
ion 2 0 7 - 0 0 — 6—7. 29 
CEGŁY tanio w najlepszym gatunku 
dostarcza natychmiast Cegielnia Wolf 
Berger, Q»owacklefO 18/20 (róg Brze­
zińskiej 100), dojazd tramwajami 1 16 
telefony. 175-66. 108-67. 29 

AGENTKI (ci) II 10 złotych dziennego 
zarobku- Zgłaszać się: Piotrkowska 
Nr. 18, m. 26 od 10—12-tej-
AKWIZYTORÓW, posiadających sto 
sunki wśród praco arnlków państwo 
wych, Elektrowni. Tramwajów i t p 
poszukuje poważna fabryka lóiek me> 
talowych celem zorganizowania bezpo 
średniej sprzedaży ratalnej. Oferty do 
Age;tcii RcKiam Zygmunta Brainczcw 

POTRZEBNA zdolna uczenica do pra 
cowni sukien. Żeromskiego 85, front 
II piętro, 

POSZUKIWANE są krawcowe szyją­
ce do magazynów konfekcji damskie) 
o pierwszorzędnych kwalifikacjach 
Zgłaszać sic, Nowomiejska 9 Sz. Ro-
zenborg. 

i"Ł»e#% 

[POWAŻNA firma poszukuje 6 panów1 

ji 3 panie do wyszkolenia w doboro­
wej pracy zewnętrzne]. Warunek do­
bra wymowa I odpowiednia prezen 
leja. Wyszkolenie bezpłatne. Posada 
[stalą. Wynagrodzenie: pensja i wyso­
ka prowizja. Zgłoszenia osob. z doku­
mentami Traugutta 8, II p., front w 
poniedziałek i wtorek od 11-ej—1-ej i 
od 3-ciei—5-ej. 29 

JESZCZE 2 — 3 Pań inteligentnych do 
lekkiej dobrze płatnej pracy poszu­
kuje od zaraz poważne Towarzystwo. 
Zgłaszać się z dokumentami poniedzia­
łek, wtorek 10—1 Józ. Piłsudskiego 74 

biuro. 2 9 
RETUSZERKA operatorka samodziel­
na zdolna szuka posady. Łaskawe o-
ferty sub ..Retuszerka*'. 2 9 
NIANIA rosjanka. wykwalifikowana 
pielęgniarka niemowląt poszukuje za? 
lęcia. Pierwszorzędne refęTcaicte.^glo 
szenia do Administracji pod' „Niania™ 
, ( > S O B A inteligentna w średnim wlS-
ku, władająca perfekt Językiem fran-
icuskim Jako też niemieckim i polskim, 
poszukuje kondycji do dzieci w wieku 
szkolnym lub jako towarzyszka do 
osoby starszej. Może być na wyjazd. 
Oferty sub „A. B . " do administracji 
Republiki. 2 9 

CELEM rozszerzenia naszego nowo 
zorganizowanego działu, poszukujemy 
zdolnych panów 1 pań, za bardzo wy­
soką prowizją. Informacji udziela co­
dziennie organizator Ignacy • Blalkin, 
Łódź, ul. Piotrkowska 88, m. 6 od 
godz. 9 rano Oo 6 wieczór 
IPOTRZEBNA zdolna 
od zaraz. Zgłosić się 
Granzam. 

manlcurzystka 
Zielona Nr. 3, 

29 

| G O R S E C 1 A R K A do wykonania prób­
nych modeli poszukiwana na godziny. 
Dobre wynagrodzenie. Oferty do Pata, 
Piotrkowska 125 pod A N 2 8 6 2 . 28 

i i o R t 11 im 
IPRIMA//W BLAUANYM ROZPYLACZU 

NISZCZY 
DOSZCZĘTNIE 
KAP AlUCHY 
PLUSKWY 
MUCMY,M01E 

.PCWtYIT.P. o , m 
UWAGA) 30 złotych l więcej dzien-j 
nie zarobią energiczni 1 wymowni pa-
nowio i panie ponad lat 2 4 do wpro- n 
wadzenia artykułów bezkonkurencyj- 1 M _ , ,„ 
nych. Zdolnym awans, pensja I wyż- InaUKa I wychowanie 
sze stanowisko zapewnione. Zgłoszę- I . 
nia osobiste z dokumentami w c i ą g u i " 
całego tygodnia od 11—1, 3—5 A3.I; 

30 I 20' LEKCJI 1 korepetycji udziela rutyno-
I wany nauczyciel. Zapóźnłonym meto-

INTELIGENTNA wychowawczyni-fre 
blanka z plerwszorzędnemi referen­
cjami 1 ze znajomością Języka hebrai 
skiego poszukuje kondycji. Dzwonić 
134-90. 

Kościuszki 11 (front, parter) 
1 r ' '' wany nauczyciel. Zapóźnionym ineto-

STARSZA Inteligentna osoba poszu- ^ skróconą. Przygotowuję do egza-
kuje posady do noworodka lub star- m m o w - R a t u j ( J z a e r o ł n n e promocje, 
szego dziecka. Oferty pod „ w y c h o - ! S p e c ) a | n r ) ! s c : matematyka, po'ski. Wól 
wawczynl 29,czańska 29 tn. 1, front, parter. 
CHŁOPIEC na pensję 1 prowizję d o - - — — — — — — ; — — 
Isprzedaży gazet na stacji Łódź - Fa-( STUDENT udziela matematyki. Języ-
bryczna potrzebny. Kaucja wymaga- ków. Olerty zaraz o godzinie A do 

Ina. Zgłoszenia Księgarnia „Roch" | „Republiki" sub „Właścicielowi dowo-
IŁódź - Fabryczna. 29. du osobistego 5L2 K.". 

KTÓRA z pań rzetelnych, skromnych 
wymagań posiada 500.— zl. kaucji 
otrzyma natychmiast posadę za 50 
jzl. miesięcznie z calodziennem utrzy-
manlem. Olerty pod „500*. 
POSZUKIWANI zdolni agenci do fa 
brykf soków owocowych Al. Koścrusz: 
kl 10 w godz. od 9—10.30 rano. 29 
KOBIETA lat 22 przyjmie każdą 
pracę, adres w admln. Republiki 29 
POTRZEBNE wprawne szwaczki do 
szycia koszul męskich F-a „WH-Art" 
Piotrkowska 85. prawa ofic. I p^tro 

PRYWATNA S Z K O Ł A POWSZECHNA 

WOLNE POSADYl Inteligentnych so-
lidnych 1 pilnych współpracowników 
poszukuje poważna firma od zaraz. 
Zgłoszenia Traugutta 8, U P- front co 

. dziennie od l l - e ] - 5 - o l popołudniu u 
skiego. ul. Kilińskiego 90 pod: „ŁOFikierownika Okręgu. 

" O U O S ? ? Marji Wesołkówny 
Piotrkowska 84, lei. żOł-SJ. 

Przyjmuje chłopców l dziewczynki na rok szkolny 1932 /33 od 
lat 6 do 12. Sprawy Komisji Powszechnego Nauczania załatwia kan 
celarja szkoły. 

Program nauk zastosowany do współczesnych wymagań pedago­
giki. Obok kształcenia zwraca szczególną uwagę na wychowanie 

Lokal szkolny powlęlrsrony 1 wzorowo urządzony. Liczba dzieci 
ze względów wychowawczych ograniczoną. 

Do Przedszkola w ogrodzi zapisy na maj I czerwiec przyjmuje 
kancelaria szkoły codziennie od 9-cJ do l-l-ej. 
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MIESZKAŃ, L O K A L I 
fabrycznych handlowych, biurowych 

S K L E P Ó W 
we wszystkich dzielnicach miasta 

od najtańszych do najbardziej komL 
Przeszło 

Pokojów umeblowanych 
z k l a t k i s c h o d o w e j 

poleca J E D Y N E pod względem or­
ganizacyjnym w Lodzi B I U R O 

„POLRUCH" 
Al. K o ś c i u s z k i 2 7 , (ront. parter, 

Tel. 141-01 i 132-01. 

Zt. 240 kwartalnie bez odstępnego 2 
pokoje z kuchnia, wygody, Zielona 
okazyjnie poleca biuro „Geguz", 
Piotrkowska 81, tel. 105-39. 
Zł. 180 kwartalnie 2 pokoje, wygody, 
ulica Zielona, stary dom okazyjne po­
leca biuro „Geguz", Piotrkowska 81, 
tel. 105-39. _j 
1—2 POKOJE z umeblowaniem lub 
bez ze wszelkieml wygodami w no­
woczesnym domu do wynajęcia. Obej­
rzeć od 10 do 5-ej, Lipowa 20, m. 5, 
front. 
1 SALA fabryczna 325 kw. łokci z 
przewodami elektryczneml I światłem 
do wynajęcia, ul. Gdańska Nr. 108. 

29 
POKÓJ o niekrępującem wejściu przy 
inteligentnej rodzinie natychmiast do 
wynajęcia. Gdańska 28, ni. 16. 26 
POKÓJ z kuchnią do wynajęcia na­
tychmiast, Cegielniana 59, m. 47. 28 
POKÓJ umeblowany dla jednej lub 
dwuch osób, na żądanie z utrzyma 
niem calkowitcm albo częściowem, 
od zaraz tanio do wynajęcia, Andrze 
ja Nr. 32 inieszk. 3, pierwsze piętro, 
front. 5.6. 
DO WYNAJĘCIA 1-2 pokoje umeblo 
wane wszelkimi wygodami. SródmieJ-
ska 16, front i piętro m. 3. 
ELEGANCKI frontowy pokój z od­
dzieliłem wejściem, łazienką, telefo­
nem do wynajęcia. Narutowicza 47 m 
1, zastać do 11 rano 3-5 ppot. 5.VI. 

5.V 
3-CH POKOJOWE mieszkanie kom­
fortowe z wszelkiemi wygodami przy 
ul. 11-go Listopada 37 a, do wyna-
jęcia. Wiadomość u gospodarza. 
BIURALISTKA poszukuje do miłego 
pokoju sympatycznej współlokatorki 
Dzwonić 218-94.-
1—2 POKOJE niekrępujące z mebla­
mi lub bez ewent. z utrzymaniem od­
dam. Sienkiewicza 29 — 8 front. 
1—2 POKOJE frontowe z balkonem 
ładnie umeblowane do wynajęcia. 
Mlelczarskiego (Szkolna) 16 m. 8. 
MIESZKANIE 3-pokojowe z kuchnią, 
słoneczne z wszelkiemi wygodami, 
tanio onrtam. Wysoka 3S, I p. m. 4. 
POKÓJ umeblowany do wynajęcia. 
Wólczańska 10 front II p. m. 15 (róg. 
Śródmiejskiej). 
7 POKOI, kuchnia wszelkie wygody, 
front, I piętro, do wynajęcia, Naruto 
wicza 49. Wiadomość dozorca. 
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SUKCES 
KTÓRy MÓWI KA SIEBIE 

WSZYSTKIE J ™ » g ; 
ZDOBYŁY REKLAMY NEONOWE 

WYKONANE PRZEZ 

POLSKIE ZAKŁADY 
P H I L I P S 

p o d c z a s k o n k u r s u 
z o r g a n i z o w a n e g o 
z o a z j i z j a z d u 
e l e k t r y k ó w p o , -
s k i c h w Ł o d z i . 

INSTALACJE 
NEONOWE 
PHILIPSA 
o d z n a c z a j ą s i ę w y r a z i s t o ś c i ą I c z y s t o ś c i ą 
b a r w , p r z y k u w a j ą w z r o k p r z e c h o d n i a 1 
s t a n o w i ą e k o n o m i c z n ą I t r w a ł ą r e k l a m ą . 
( Z u ż y c i e p r ą d u o k o t o 4 r a z y m n i e j s z e , 

n i ź w s z y l d a c h ż a r ó w k o w y c h ) . 
KUPNO REKLAMY 

NEONOWEJ 
JEST KWESTJA 

ZAUFANIAI 
MARKA PHILIPS DAJE 

RĘKOJMIĘ SOLIDNEGO 
I TRWAŁEGO WYKONANIA 

S z c z e g ó ł o w e I n f o r m a c j e I k o s z t o r y s y 
s k ł a d a j ą : 

Wił Władysław LICHTENSTEIN 

Piotrkowska 78, tel. 160-36. 

J£ Sensacja księgarska |£ 

x Talmud boSłzewizett n 
i Projekt polskiego prawa małżeńskiego 

tNt Dr. Armanda Akerberga g i - x 
C e n a Zt. 4 , 6 0 — do nabycia w księgarniach, TT 

l S k ł a d y g t ó w n e I ft 
^1 D o m k s i ą ż k i P o l s k i e j . W-wa PL 3 Krzyży 8, 2 
K F. H o e s l c k W-wa. Senal.rtka 22 J ? 
5j£ K. N e u m i l l e r , Lódl. Piotrkowska 61. 3x50 

Dr. med. 
Feliks 

GM 
Andrzeja II. 
Telefon 137-43. 

C h o r o b y s k ó r n e 
w e n e r y c z n e 

I m o c z o p ł c l o w e 
w gndz. przyjęć. 

9'/,—lt rano 
5—7'/ po por, 

REUMATYZAl artretyzm. Ischias, ta-
bes. zupełnie ule-czalne. Bóle natyeh-
niast usuwa „Namul Burkutki'" i , l Je-
trobalsam"'. produkt ropy naftowej i 
oicjków balsamicznych, (8 zt.J Wysy-
a Aptekarz llesscl, Lwów, Clnnic-
owskiego 12. 10-7 

UDZIELA.<1 
bardzo lalwą meto­
da f r a n c u s k i e g o 
I a n g i e l s k i e g o 

iak również k o r e ­
s p o n d e n c j i h a n 
d l o w e j oraz s t e ­
n o g r a f i i . Naruto­

wicza 16, m. 6 
lelef, 162-99 

2 0 - 1 29-V 

W P; i t jan lcac> 
angielskiego udzie 
la rutynowana nau 
czycielka. przyieź 

dżaiąca z Lodzi. 
Łask. zgłoszenia: 

Pani D-rowa Szcn 
ker, ul. Kocha 5 

od2—3 p p . 

Rozmaite 
esuatlli 

MOTORY 
elektrycz. nowe i używane 
NAJTAŃSZE ŹRÓDŁO Warsztaty 

REPERACYJNE. 2 7 5 
Budowa rozruszników i regulatorów 

INSTALACJE 
elektryczne wszelk, rodzaju 

reklamy M u m m 

Inż. J. REiGHER i S-Ka 
P o ł u d n i o w a 2 8 , t e l . 2 1 0 - 0 0 

2 POKOJE łączne, ewentualnie je.len 
z balkonem, front I piętro. Jo odra 
jęcia od zaraz Zachodnia 41 m. S. 
DUŻY ładny pokój na I pu'rz-3 do 
oddania. Cena przystępna. Zielona 41 
m. 39. 

2 POKOJE na lokal handlowy niski 
parter, front, do wynajęcia, Naruto 
wicza 49. Wiadomość dozorca. 
4 POKOJE, kuchnia, wszelkie wygo 
dy, wysoki parter, front, do wyna­
jęcia. Piramowicza 2. Wiadomość do 
zorca. 
1 POKÓJ wprost schodowej klatki, 
frontowy, do wynajęcia. Piramowicza 
2, Wiadomość dozorca. 
SŁONECZNY pokój frontowy z balko 
nem I wszelkiemi wygodami odnajmę. 
Piramowicza 5 m. 11. 
POKÓJ frontowy słoneczny umeblo­
wany wszelkie wygody do oddania 
Żeromskiego 80 m. 21. 
DWU, trzypokojowe mieszkania,wszel 
kie wygody. Al. Kościuszki 41, do 
zorca. 

Piękność 
uzyska każda Pani używając 

Krem - Mvtfto 
„HALINA" 

Mag, Farm. Wl Paździcrskiego 
Krem. Mydło „HALINA" udell-
katnlnlą cerę, usuwają zmarszcz 
kl, PIEGI, PRYSZCZE I WĄGRY 
Uwaga: Teraz najodpowiedniej­
szy czas do usuwania piegów. 
Skuteczność udowodniona na 
żywym okazie. Żądać wszę­

dzie. 

.AKADEMICKIE Biuro Informacyjne 
SŁONECZNY ładnie umeblowany po-i UMEBLOWANY pokój dla solidnego Pomorska 40, m. 10 udziela bezpłatnie 

pana. wszelkie, wygody, ewent. -z u-1'nformacyj oraz załatwia wszelkie for 
trzymaniem. 
1-26-87. 

kój, wejście niekrępujące. 
Śródmiejska 26 m. 1. 

Telefon. 

PIĘKNY balkonowy pokój frontowy 
ewentualnie z poczekalnią na 1-szym 
piętrze, ul. Kościuszki, do wynajęcia. 
Wiadomość telef. 158-16. 
3 POKOJOWE mieszkanie, łazienka, 
hall (ul. Ewangelicka) do odstąpienia, 
tel. 145-46. 
1 LUB 2 POKOJE frontowe wyremon 
towane z meblami lub bez tanio od­
najmę. Kilińskiego 89, m. 8, telefon 
109-65. 

ewent. 
Śródmiejska 12, Tel 

SKLEP narożny i 2 pokole z kuch­
nią, nadające się na filję rzeźniczą. 
restaurację, piwiarnie i t. P ; do od­
najęcia zaraz wfirosf od gospodarza 
Wiadomość Senatorska Nr. 12 u do­
zorcy. , 

LOKAL handlowy (3 wystawy) w 
centrum miasta wraz z przyległem 
mieszkaniem do odstąpienia. Wiado 
mość Nawrot Nr. 18 m. 1. 

POSZUKUJĘ mieszkania 4 lub 5 po­
kojowego w śródmieściu nie wyżei 
2 piętra, front. Oferty składać pod 
itery „K" 

SŁONECZNY umeblowany pokój z nie 
krępującem wejściem wynajmę zaraz. 
Otelsberg, Pomorska_3. 

malno.ści, pr/.yjęcia na uczelnie zagra-
niczne, wizy ulgowe przejazdy 4-9 w. 
FRYZJERSKI zakl-d damski I męski 
Pr;idzvńsklego I ( yranskiego. Naruto 
wicza 5. pierwszorzędna obsługa. Ce­
ny zniżone: M * 
NAJTAŃSZA robota kostiumów i plasz 
czy iak również wszelkiego rodzaju 
liter. Dzwonić 241-23, 29, 
ZA BIŻUTERJĘ i kwity lombardowe 
płaci najwyższe ceny zakład Jubiler­
ski Fijałko. Piotrkowska 7. 

POKÓJ umeblowany, wejście z 
schodowej. Główna 46 m. 29. 

klatki 

POKÓJ dwuokienny elegancko ume 
blowany, pianino, używalność kuch-! (izraeli), używalność kuchni, 
ni dla małżeństwa izr. u samotnej, kowska 114 m. 14. 
Cegielniana 55 m. 4 1. 1 p., od 10-1 p. Mirc:7K aiMlF; 2 pokoje, kuchnia 
ŁADNY pokój frontowy z oddzielnem! świeżo odremontowane. 2 wejścia 

WYWIADOWCA prywatny, sprawy 
osobiste, handlowe, fabryczne, dyskret 
nie. Zloszenia Łódź, skrz. poczt. 435. 

POKÓJ duży umeblowany dla 2 osób 
Piotr 

5 TYSIĘCY złotych potrzebne do 
bardzo dobrego i pewnego interesu, 
suma zapewniona. Zgłoszenia do adm. 
pod „Interes". 

wejściem do wynalęcla. Ickowicz,1 

Żeromskiego 13 m. 48. 
POKÓJ umeblowany ewentualnie dwa 
pokoje w czystym spokojnym domu 
do wynajęcia Wólczańska 78 m. 6,! 
2-gie piętro 
POKÓJ umeblowany z klatki schodo­
wej ul. Gdańska 103, parter m. 3. 

DO WYNAJĘCIA shnec-.-iy pokój 
umeblowany b. tanio. Cegielniana 
22 m. 10. 1 

POKÓJ przy rodzinie do 
Zawadzka Nr. 25 m. 4. 

wynajęcia 

POKÓJ umeblowany przy rodzinie 
izraelickiei do wynajęcia. Zawadzka 
Nr. 23 m. 30. 

DWA pokoje przedpokój z kuchnią 
do wynajęcia z meblami dla intcli 
gentnej izraelickiei rodzinie w cent 
rum, dowiedzieć, się sklep torebek 
damskich. Firma B. Lotenberg. Piotr 
kowska 27. 

3 POKOJE kuchnia wszelkie wygody 
oddam. Narutowicza 39 m. 15. ObeJ 
rzeć do 4-eJ 

piętro, natychmiast do odnajęcia. Tam 
że mieszkanie 3 pokojowe. Wiado­
mość na miejscu. Tramwajowa 3, 
ewent. telefon 192-29 lub 162-09, 

pokój 

TYLKO świeca Fumigatore-Cimey tę-
IY pi bezpowrotnie Pluskwy. Przepro­

wadzamy dezynfekcję mieszkań pod 
gwarancją. Zgłoszenia telef. 120-77 I 
156-59. 

PARTEROWY dwuokienny pokój do 
wynajęcia. Śródmiejska 21 m. 20 iewaj pisma 
ofic, parter. 

POŻYCZĘ 5000 zl. na 1 Nr. hipoteki. 
Oferty pod 5000 zl. do Adm. niniejsz. 

POKÓJ umeblowany dla jednej oso-! ZGUBIONO słuchawkę lekarską w 
by 00 wynajęcia. Andrzeja 46 m. 8. torebce zamszowej. Uprasza się o 
— -——' ; ; zwrot za wynagrodzeniem. Anny 19. 
5-CIOPOKOJOWE frontowe mieszka-, Doktór Rostkowskl. 
nie z wszelkiemi wygodami, slonecz- ———— ———• • 

SKLEP z pokojem 1 kuchnią odstą- ne, odrestaurowane na bardzo dogod- LIST dla pana Weiner a Jest na 
Pię tanio RoklcŁ 61, sklep spoż. nych warunkach: Zawadzka. Oferty noste-restante od Samodzielnej. 

ZABEZPIECZENIE oraz luksusowo-PÓKÓJ o niekrępującem wejściu przy , t e l - 1 4 6 ' 9 3 -
inteligentnej rodzinie natychmiast do, 3 I 4-POKOJOWE 
wynajęcia. Gdańska 28, m. 16. 

słoneczne miesz- umeblowany słoneczny pokoi fronto-
I kania do wynajęcia. Zielona 44, inŁ wy 1 piętro, komfortowy, centrum, 

2 POKOIE z wygodami na biuro no-1 dozorca. oddam za pożyczkę. Oferty sub. ..Po­
szukiwane. 1 lub II piętro w centrum.' P 0 K Ó J słoneczny, umeblowany z nie- ż y c z k a ' d o S - F u c h s a - Piotrkowska 
Zgłoszenia telefonicznie Nr. 185-50 od 
10-1-ej. . • 

2 LUB 3 POKOJE frontowe dla pa­
nów, łazienka, telefon, Gdańska 35 m. 
3, I p. 
POKÓJ umeblowany przy rodzinie za 
zl. 25 miesięcznie. Wólczańska 139 
m. 16. 
DO WYNAJĘCIA 2 pokoje z kuch­
nią, wygodami. Zawadzka 9, pop. of. 
II p., m. 28. 

DWIE sale nadające się na stolarnie, 
ślusarnie i t. d., są do wynajęcia. _ 
Wiadomość u gospodarza Kilińsklegol D 0 ODSTĄPIENIA od zaraz 4 pokoje 
Nr- 126. kuchnia, łazienka, 1 piętro, Radwań-

POKÓJ słoneczny, umeblowany, wej 
ście niekrępujące, do wynajęcia. Piotr 
kowska 109 m. 19. , 
2 POKOJE frontowe, Jedno i dwu> 
okienny, umeblowane, 1 piętro, we)' 
ście oddzielne do wynajęcia. Klliń-
skiego 60 m. 24. 

ŁADNIE umeblowany pokój odnajmę. ska 19 m. 4. 

krępującem wejściem i gazową tna-,5U'
 D m r o °g'°szcfl. 

szynką odnajmę. Andrzeja 48, m. 6, 
LOKAL biurowy przy ul. Narutowi­
cza oddam tanio, tel. 146-93. 

PRZERABIAM, farbuję słomkowe, 
filcowe, Jedwabne kapelusze. 3 zł. 
Lidzbarska. Z'elona 6, w podwórzu. 

SALA fabryczna powierzchni 550 m' 
o dwustronnem świetle do wynajęcia. 
Dzwonić 102-78. 

Front 1 piętro. Telefon, Traugutta 9 SKROMNIE umeblowany pokój do 
m. 2. 
NA PIOTRKOWSKIEJ w centrum pa niekrępujące. 122-11. 

Gospodarna 
onerglczna 1 kulturalna pani z towa-

wynajęcia. Winda, telefon. Wejśclejrzystwa, lat 32, pogodnego charakteru 

Z a g u b i o n e d o k u m . 

zumieć się telefonicznie 139-46. 6-go Sierpnia 32 m. 10. I 

POSZUKUJE POSADY 
1-ym piętrze duży pokój umeblowany DUŻY frontowy pokój, wejście z klat w zastępstwie pani domu. Oferty subi ORDYNANS Mil zgubił dowód oso-
lub bez od zaraz do wynajęcia. Poro- ki schodowej do oddania. Wiadomość! » F - R-" d o ..Republiki". | bi_st_y oraz książeczkę wojskową, rocz. 

W DNIU 22 b. m._ zginął kwit kau­
cyjny na zł. 20. Licznik 145036, wy­
dany A. Młochowsklemu, Sienkiewi­
cza 91, unieważniony przez Elektrow-
nię Łódzką. 

25-2| 1895, wyd. w Pabianicach. 

Relakcla I Adm. Piotrkowska 49. Godz. przyjęć Redakcji 6 - 7 po poł. TcL Adm. 12214. Tej. Red. 127-24. 136-43. J36-M. IS9-O0. Tłocznia: 180-811. Konto P- K. O. ..v.'yd KemhOka" nS-Uf 

Prenumerata „II. R e p u b i i h T ' - « « . « *** y <». . o - , , * * , 

od 1 lutego 1931 roku wynosi w Łodzi 4.00 
za odnoszenie do domu 40 gr.. z przesyłka pocz 

iowa w kraiu zl. 5.50. zagranica zł. 10. ,.Express' 
I „Republiki" wraz z odnoszeniem 7.00 złotych. 

Ogłoszenia: ZWYCZAJNE; 12 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 10-szpalt) I Słuszne reklamacje beda uwz«ieilmanv. o lic 
W TEKŚCIE: 50 gr za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-ozpalt.) wrlesione beda naipóżniei w cia;;u tygodnia 
NA SIR. 1-ej zł 2.— za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) I od ukazania sie pierwszego ogłoszenia, lub 

asseamtMlHJlJHl ia i NEKROLOGI: 40 gr- za wiersz milimetiowy (na str. 4-szp.) Zaręcz (niezwłocznie po ukazuniu sie drugiem z izedu 
l zaślub, po tekście 10 zł. Za micisce zastrzeżone specjalna dopłata Zamiejscowe o 50 proc I ogłoszenia tej samej treści co pifrwsze -
zagraniczne o IW oroc. drożei Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada I Omyłki, które zasadniczo uie zmieniają treści 
Ogłoszenia specialne o 50 oroc. drożej. Drobne 15 gr — Naiinnicjsze zł 1.50 ooszuk pracy I ogłoszenia nie upoważniają do zaduma zwrotu 
10 groszy naimnieisze zt. 1.20. Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zl zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia-

Za wydawcę: Wydawnictwo „Republika", Sp. z ogr. odp. i redaktor odojw. Waci aw Smólskf. W druk. ..Republiki", sp. z ort. odp. w hodzi, Piotrkowska 49 i 64. 
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